Dziś: Pełna tabela loterii państwowej z sobotniego ciągnienia 


Codzienne 


Nr. 14 Ł 


ҮШҮҮ policji przekupić 


Za zdradzanie tajemnic z posiedzenia Klubu Найт 
płatę — 50 zł rzucone na stół i karteczka z numer 
ропомапо przekupstwo, zgłosił sprawę do prezydi 


Łódź, 16. 1. Prezydium Klubu 
Radnych Obozu Narodowego w Łodzi 
przesłało nam poniższe pismo, z pro- 
śbą o opublikowanie: 


Protokół 

„Dnia 14 grudnia ub. r. zgłosił się 
(nazwisko pozostaje wyłącznie dla 
wiadomości Klubu) członek Stronnic- 
twa Narodowego i radny miejski Obo- 
zu Narodowego w Łodzi i w obecno- 
ści prezydium klubu złożył następują- 
ce zeznanie: 

„Dnia 12 grudnia 1936 r. zgłosił się 
do mnie wywiadowca policji, Zyg- 
munt Kuzan, którego poprzednio nie 
znałem, i po okazaniu legitymacji za- 
proponował mi udzielanie informacyj 
z obrad Klubu Radnych Obozu Naro- 
dowego. Oświadczył przy tym, że nie- 
zwłocznie wpłaci mi 300 złotych. Pro- 
pozycję tę kategorycznie odrzuciłem. 
Następnego dnia, w niedzielę, okolo 
godziny 8 rano, zgłosił się p. Kuzan 
ponownie. Tym razem rzucił tylko 
na stół 50 złotych i na karteczce парі 
sał numer telefonu dla skomuniko- 
wania się z nim. Wpłacone 50 zło- 
tych i karteczkę z numerem telefonu 
równocześnie składam. Dodaję, że w 
trakcie rozmowy w dniu 12 grudnia 
1936 r. p. Kuzan zalecał mi zwracanie 
się do niego pod nazwiskiem Rzetel- 
ski, nadmieniając, że przychodzi z po- 
lecenia naczelnika, którego nazwiska 
nie wymienił, a który mu miał zapo- 
wiedzieć: „Musisz mieć informacje z 
Kiubu, choćbyś nogi i ręce połamał!" 
W niedzicię zaś p. Kuzan oświadczył, 
że przyjdzie we wtorek i wypłaci wię- 
cej pieniędzy, a nawet wymienił su- 
mę 500 złotych. 


1 


1 


Rok 67 


chciał 


dium 


„Składając powyższe zeznania, pro: 
szę prezydium Klubu o udzielenie mi 
wskazówek, co do dalszego postępo- 
wan 

Niniejsze zeznanie mogę w każdej 
chwili potwierdzić pod przysięgą. 

Na tym protokół zakończono j po 
odczytaniu podpisano.“ 


„Uchwała 
„Dnia 15 stycznia 1937 r. prezydium 


Cena numeru | 50 gr 


radnego narodowego 


ych Obozu Narodowego ofiarował za- 
em telefonu — Radny, któremu zapro- 
um klubu — Protokół i uchwała prezy- 


Klubu Radnych Obozu Narodowego w 
Łodzi postanowiło: ogłosić treść po- 
wyższego w „Orędowniku* z pominię- 
ciem nazwisk, z wyjątkiem nazwiska 
Kuzana, a ofiarowane przez niego 50 
zlotych wpłacić na pomoc dla bezro- 
kotnych narodowców. 5 

„Odczytano i podpisano. Ргелуйі- 
um Klubu Radnych Obozu Narodowe- 
go w Lodzi." 


Karnawał w Gdyni rozpoczęła policja Eliaszem Mazurem. 


0 mało nie nowa straszna katastrofa kolejowa 


\ ИШ ЇЇ dachach wagonów 


Warszawa. (Tel. wł) W sobotę 
około godziny 1 krótko po wjeździe 
pociągu podmiejskiego do Okęcia, na 
dolnym peronie przy torze ósmym, 
pękł główny kabel elektryczny, pada- 
jąc końcami na dachy wagonów. 

W pewnej chwili rozległy się trza- 
ski i ukazały się silne skry. Jednocze- 
śnie w wagonie, przeznaczonym do 
ogrzewania wagonów, buchnęły z pal- 
nika płomienie oraz rozległy się huki, 
przypominające strzały karabinu ma- 
szynowego. 

Konduktor tego pociągu Zygmunt 
Szwarc, zobaczywszy spadający kabel, 
szybko zorientował się w sytuacji 1 
zaczął biec wzdłuż pociągu, wołając: 
„Nie wsiadać, nie dotykać, bo grozi 
śmierć!" Szwarcowi pośpieszył z po- 
mocą Stanisław Miron, strażnik obro- 
ny kolejowej z dworca głównego i rów- 
nież przestrzegał pasażerów, biegnąc 
w przeciwnym kierunku pociągu. Na 
dworcu poczyniono odpowiednie kro- 
ki i środki. 

Ponieważ mówiono, że wybuchł po- 
żar, na miejsce pośpieszył strażak 


dworcowy kolejowy Wacław Gralew- 
ski, Personel kolejowy i przybyła po- 
licja obstawiły pociąg, nie dopuszcza- 
jąc do niego pasażerów, w obawie wy- 
padku, aż do przybycia pogotowia 
technicznego kolejowego. 

Pociąg, który miał odejść o godzi- 
nie 12.45, odszedł z godzinnym opóź- 
nieniem. Niemal cudem uszli śmierct 
znajdujący się w parniku palacz i ro- 
botnik. Zorientowawszy się w sytua- 


cji, uniknęli dotknięcia jakiejś części 
metalowej, a pchnąwszy nogą drzwt, 
wyskoczyli na peron. 

W ten sposób dzięki zimnej krwi 
przede wszystkim konduktora, kilka 
a nawet kilkanaście osób uniknęło 
śmierci. Dochodzenie ustaliło, że przy- 
czyną wypadku był silny mróz. Gdy 
wagon-parnik zajechał na peron, mo- 
mentalnie spadł kabel wskutek gwał- 
townej zmiany temperatury. (w) 


Na froncie walk w Hiszpanii 


Powstańcy zdobyli nowe pozycje 


Flota powstańcza znów ostrzeliwała Malagę — Operacje ar- 


mii деп. Queipo de Llano — Komunikat urz: 


y głównej 


kwatery powstańczej 


Salamanka. (PAT). Operacje 
wojsk powstańczych na froncie Mala- 
gi rozwijają się pomyślnie. W piątek 
powstańcze okręty wojenne ostrzeli- 
wały port w Maladze. 


Salamanka. (PAT). Komunikat 
urzędowy głównej kwatery powstań- 
czej donosi o zajęciu przez wojska po- 
wstańcze miejscowości San Pedro de 
Alcantera o 15 km na wschód od Este- 


Oredowni 


| 


ustrowane pismo narodowe i katolickie 
Poniedziałek, 18 stycznia 1937 


pona, Na froncie madryckim rozwijała 
się działalność artylerii i piechoty na 
odcinku Las Rozas — Majadahonda. 
Oddziały powstańcze zdobyły przy 
niespodziewanym ataku kilkadziesiąt 
karabinów ręcznych i maszynowych. 

Próby kontrataków nieprzyjaciel- 
skich na terenie miasta uniwersytec- 
kiego załamały się. Na pozostałych od- 
cinkach prowadzona była obustronna 
strzelanina. Na stronę armii powstań- 
czej przeszło wielu członków milicji. 
Wczorajsze doniesienie radiostacyj 
rządowych o rzekomych sukcesach 
wojsk rządowych na terenie miasta 
uniwersyteckiego są całkowicie bez- 
podstawne. 


250 000 ofiar wojny domowej 
Paryż. (ATE). Jak donosi „Uni- 
ted Press”, obserwatorzy neutralni, о- 
ceniając tragiczne wyniki półroczne 
wojny domowej w Hiszpanii, stwier- 
dzają, że wojna ta pochłonęła dotych- 
czas około 250000 zabitych oraz poło- 
wę majątku narodowego. 
Obserwatorzy stwierdzają jedno- 
zgodnie, że w bitwach stoczonych mię- 
dzy powstańcami i wojskami rządo- 
wymi padło daleko mniej ludzi, niż w 
okresie terrorystycznej akcji stosowa- 
nej przez czerwonych na obszarach, 
znajdujących się рой ieh władzą. 


Ludność żąda represji 

Bayonne. (PAT). Wiadomość o 
egzekucjach zakładników w Bilbao 
wywołała wielkie poruszenie we 
wszystkich miastąch Hiszpanii, znaj- 
dujących się pod władzą powstańców. 
W Pampelunie ludność demonstrowa- 
ła, żądając jako represji rozstrzelania. 
jeńców rządowych. Władze wojskowe 
odmówiły temu żądaniu. 


Lud baskijski budzi się 

Bayonne. (РАТ). Agencja Ha- 
vasa donosi z Bilbao, że minister spr. 
wewnętrznych rządu baskijskiego wy- 
dał szereg zarządzeń, mających na ce- 
lu położenie kresu antyrządowej agita- 


ludności 
W kilku miejscowo- 
Poli- 


niezadowoleni 
ściach doszło do demonstracyj. 
cja dokonała licznych aresztowań. 


Bomby na siedzibę 
gen. Queipo de Llano 
Gibraltar. (РАТ), Reuter dono- 
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Dziś samolot rządowy rzucił 2 bom- 
by, które eksplodowały w pobliżu ho- 
elu „Reina Cristina" w Algeciras. 

Jak sądzą, gen. Queipo de Llano, 
dokonując inspekcji frontu południo- 
wego, właśnie w tym hotelu umieścił 
swą kwaterę główną. Liczby ofiar ant 
określenia szkód, wywołanych przez 
wybuchy, Reuter nie podaje. 


Pociąg z dziećmi 
wykołeił się 


Saint Jean de Luz, (PAT). Po- 
ciąg, wiozący ewakuowane dzieci z 
Madrytu, koleił się w odległości 60 
km od stolicy, 40 dzieci odniosło cięż- 
kie i lżejsze obrażenia. 


Kasztanka w Belwederze 


Warszawa (Tel. wł.) Do muze- 
um belwederskego przetransportowa- 
no, jaok nowy eksponat, historyczną 
kasztankę, wierzchowca marszałka 
Piłsudskiego. 

Dotąd znajdowała się w wojskowej 
szkole podchorążych zawodowej we- 
terynarii, gdzie poddano ją konserwa- 
cji. Obecnie ustawiona została na 
specjalnym podium w korytarzu Bel- 
wederu. (w) У ły 


Strona ? — ORĘDOWNIK, poniedziałek, dnia TS stycznia 1997 — Numer ЇЇ 


Spotkanie Goeringa z gen. Franco 


Pogłoski o zamiarach przywrócenia monarchii w Hiszpanii 
Zięć króla włoskiego na tronie hiszpańskim ? 


Paryż. (Tel. wł). Prasa francu- 
ska notuje pogłoski, że premier Góring 
ma w Rzymie poruszyć projekt przy- 
wrócenia monarchii w Hiszpanii. Kan- 
dydatem ma być zięć króla włoskiego, 
ks, Filip Heski, należący do kierowni- 
ków kół hitlerowskich, а równocze- 
śnie zięć króla włoskiego. Książę Fi- 


lip Heski jest jednym z najbliższych 
przyjaciół Góringa. 

Podobno premier Góring ma udać 
się z Rzymu do Hiszpanii ecelem spot- 
kania się z gen. Franco. W Rzymie i 
w Berlinie panuje przeświadczenie, że 
wydarzenia w Hiszpanii wchodzą w 
stadium decydujące. 


Małego Wattsona zamordowano młotkiem 


Nowy Jork. (Tel. wł.) Energicz- 
ne dochodzenia i śledztwo w sprawie 
uprowadzenia i morderstwa małego 
synka dr. Wattsona trwają w dalszym 
ciągu. 

Prasa amerykańska przynosi wia- 
domość, że główny sprawca zbrodni 
został aresztowany. Jest nim prawdo- 
podobnie Fred Haynes, zbiegły z wię- 
zienia. Aresztowano go w mieście ka- 
lifornijskim Sacramento. Twierdzi się, 


prawca zbrodni, zbieg т więzienia, został ujęty 


iż był on jednym z 
Wattsona. Niemniej 
wyrażają przekonanie, 


pacjentów dr, 
koła policyjne 
iż morderców 


"było kilku 


W miejscowości Olimpia wykryto 
samochód, którym zostały przywie- 
zione zwłoki zamordowanego chłopca 
do Takomy i tam porzucone. W samo- 
chodzie znaleziono młotek, którym 
prawdopodobnie zadano dziecku 
śmiertelne uderzenie w głowę. 


Królowa Holandii wyjechała do 10/5 


A więc pogłoski o przyjeździe jej do Krynicy okazały się 
mylne — Polskie Radio nadaje audycję ż Krynicy do Ho- 
4 landii 


Haga (РАТ). Królowa holender- 
ska Wilhelmina wyjechała na odpo- 
czynek zimowy do Igls, w okolicy Ins- 
brucka. Królowa przebywać będzie w 
Tyrolu incognito. Prasa austriacka 
otrzymała polecenie nie pisania o jej 
przyjeździe. 

Monachium. (РАТ) Dziś ò go- 
dzinie 9,45 przejeżdżała przez Mona- 
chium królowa Wilhelmina holender- 
ska, udając się w dalszą drogę do Igls 
pod Insbruckiem. Królowa zachowu- 
je ściśle incognito, występujące pod na- 
zwiskiem hrabiny van Buren. Na 
dworcu monachijskim nie było żad- 
nych ceremonij powitalnych.  Witał 
królową jedynie konsul holenderski, 
który towarzyszył jej w dalszej podró- 
ży aż do Kufstein. 

Warszawa (РАТ). Polskie Ra- 
dio nada w niedzielę 17 stycznia о 


godz. 19.40 specjalny reportaż o Kry- 
nicy w języku holenderskim w opra- 
cowaniu redaktorki Kazimiery Mu- 
szałówny. Po reportażu odbędzie się 
krótki koncert folklorystyczny, obej- 
mujący melodie góralskie. 

Audycja transmitowana będzie ze 
studia Polskiego Radia przy ul. Ziel- 
nej w Warszawie kablem  telefonicz- 
nym do radiostacji holenderskiej Hil- 
ersum, skąd nadane będzie na anteny 
wszystkich rozgłośni holenderskich. 

Równocześnie z audycją w języku 
holenderskim, której radiosłuchacze 
polscy nie będą oczywiśce mogli sły- 
Szeć, chyba przy pomocy nastawitnia 
odbiornika na radiostację holender- 
ską, polskie radio nadawać będzie ten 
sam reportaż p. Kazimiery Muszałów- 
ny po polsku, 


Strajk tramwajów 
i autobusów w Tuluzie 


Tuluza. (PAT). Zapowiadany 
od dawna strajk pracowników tram- 
wajów i autobusów w Tuluzie wybuchł 
dziś rano. Strajkujący żądają 20 pet 
podwyżki zarobków, 


Posiedzenie 
komisji prawniczej 


Warszawa. (Tel. wł.) W środę 
odbędzie się posiedzenie sejmowej ko- 
misji prawniczej, na której będzie roz- 
patrywany wniosek posła Miedziń- 
skiego, dotyczący projektu ustawy o 
zniesieniu ordynacyj familijnych. (w.) 


Interwencja J. E. ks. biskupa 
Łukomskiego 


Warszawa (Tel. wł.) Z powodu 
aresztowania w dniu 20 grudnia adw. 
Jursza, biskup łomżyński ks. Łukom= 
ski, wobec tego, że Jursz był prezesem 
parafialnym Akcji Katolickiej, zwró- 
cił się jeszcze 24 grudnia do władz 
wojewódzkich z prośbą o wyjaśnienie 
powodu aresztowania i wywiezienia 
Jursza do Berezy Kartuskiej. (w) 


Sprawa o. 
za przemówienie w Sejmie 


Warszawa. (Tel. wł) Przemó- 
wienie posła Brunona Sikorskiego, w 
czasie rozpatrywania budżetu mini- 
sterstwa spraw wewnętrznych, wywo- 
łało sprawę. 

Były prezes gminy żydowskiej E- 
liasz Mazur wystosował do tego posła 
list z powodu jego przemówienia, w 
którym poseł zarzucił mu, że firma 
hyłego prezesa popełniła nadużycia i 
oszukała skarb państwa na miliony. 

Autor, uważając, że jedyną przy- 
czyną. tego twierdzenia mogą być tyl- 
ko artykuły prasy z ostatnich dni, któ- 
re są jega zdaniem nieprawdziwe, 
zwrócił się do posła z apelem, aby al- 
bo dał oświadczenie na piśmie, że cofa 
te zarzuty, albo że nie skorzysta z 
przysługującego mu prawą imunitetu 
poselskiego, (W.) 


Zgon zasłużonej Polki 
w Wilnie 

Wilno. (PAT) 15 b. m, zmarła 
w Wilnie śp. Julia z Moszczyńskich 
Macieje' a w wieku 74 lat, założy- 
cielka i długoletnia przełożona pierw- 
szej polskiej szkoły średniej w Wilnie. 
Znana zasłużona działaczka społecz- 
no-oświatowa, wdowa po powstańcu z 
1863 roku, odznaczona krzyżem kawa- 
lerskim „Polonia Restituta", 


Próby nawiązania kontaktu 
z opozycją chorwacką 


Paryż (PAT). Agencja Havasa 
donosi z Białogrodu, że prem. Stojadi- 
nowicz, który wczoraj powrócił z St, 
Moritz, odbył dziś w okolicy Zagrze- 
bia konferencję z Włodzimierzem 
Maczkiem, szefem opozycji chorwac- 
kej. Spotkanie to wzbudziło ogólne 
zainteresowanie, gdyż jest to pierw- 
sza próba nawiązania kontaktu mię- 
dzy rządem jugosłowiańskim a opozy- 
cją chorwacką. 


Poselstwa ambasadami 


Warszawa (Tel. wł.) Niebawem 
ma nastąpić podniesienie poselstw 
polskiego w Tokio і japońskiego w 
Warszawie do rangi ambasad, 

Zmiana ta będzie mogła być usku- 
teczniona dopiero w nowym roku 
budżetowym. Budżet japoński przewi- 
duje juź tę zmianę od 1 kwietnia. (w) 


Płace 
na wyższych uczelniach 


Warszawa. (Tel. wł.) Min. w. r. 
io. p. uzupełniło przepisy o płacach 
wykładowców na wyższych uczel- 
niach. 

Zastępcom profesorów, którzy ma- 
ją wykładać na wakujących kate- 
drach, w razie posiadania tytułu pro- 
fesorskiego, zostaną przyznane uposa- 
żenia w wysokości 600 zł miesięcznie, 
a docentom w wysokości 500 zł mie- 
sięcznie. (w.) 


Obniżka ceny za wodę 
w Wilnie 
Wilno, (PAT). Rada miejska 
miasta Wilna uchwaliła obniżyć opła- 
tę za wodę ze zł 1.20 na 80 groszy za 
metr sześcienny. Nowa taryfa weszła 
już w życie. 


Paszporty 
między Polską a Egiptem 


Warszawa. (Tel. wł.) Pomiędzy 
Polską a Egiptem zawarto umowę w 
sprawach paszportowych. 

Obywatole egipscy, którzy przybę- 
dą do Polski, będą otrzymywali wizy 
pobytowe za opłatą 10 franków w zło- 
cie. Za wizy transytowe opłata wy- 
nosić będzie franka złotego. (W.) 


„łatwiej zdzowie stva- 
cić, niż je odzyskać” 
. Dbaj stale o swoje zdrowie 
i siły, podtrzymaj je przy 
pomocy OQvomaltyny Dra 
Wandera. Filiżankę Ovo- 
maltyny, tego wysokowartościowego, 
smacznego, łatwostrawnego napojn 
piygotujesz z łatwością w domu, 
w biurze i w podróży kosztem kilku 
groszy. ng 36606/7 


Aresztowanie międzynarodowego 
złodzieja kolejowego 


Specjalista od okradania dyplomatów — Występował pod 
ośmiu nazwiskami 


Warszawa. (Tel. wł.) Pod War- 
szawą w pociągu, idącym z Paryża do 
Warszawy, aresztowano międzynaro- 
dowego złodzieja, który w kartotekach 
kryminalnych figuruje pod ośmioma 
nazwiskami, a najczęściej podawany 
1 jest jako Markus Ceroen. 


Podobny do Dymitrowa 


Moskwa. (PAT). W kołach ofi- 


iż gdyby Dymitrow obecny był na 


posiedzeniu, zostałby niewątpliwie wy- 
brany do prezydium. Koła oficjalne 
zwracają uwagę, że za stołem prezy- 
dialnym znajdował się ktoś podobny 
do Dymitrowa. Nazwiska tej osoby 
jednak nie wymienią się. 
Nowy prezes 
sadu gdańskiego 

Gdańsk: (PAT.) Nowym preze- 
sem sądu gdańskiego wybrany został 
referent wydziału dla spraw wewnętrz- 
nych senatu w. miasta p. Walter Woh- 
ier, który równocześnie piastuje stano- 
o prezesa gdańskiego sądu naj- 
wyższego i gdańskiego sądu okręgo- 
wego. Prezes Wohler pochodzi z Po- 
morza, gdzie urodził się jako syn wła- 
ściciela majątku Mirowo, powiatu ko- 
ścierskiego. 


Obrady biskupów Rzeszy 


Berlin. (PAT) Na konferencji 
niemieckich biskupów w Fuldzie m, i. 
omawiano widoki współpracy Kościoła 
z państwem w zwalczaniu rozkładowej 
propagandy bolszewizmu, poruszając 
równocześnie niepokojące objawy nie- 
dostatecznego respektowania praw Ko- 
ścioła w niemieckim życiu publicz- 
nym. 

Zastanawiano się również, w jaki 
sposób Kościół będzie mógł zachować 
swe wpływy moralne wśród młodzieży. 


Z lzby Deputowanych 


Paryż. (Tel. wł). Izba Deputowa- 
nych przyjęła projekt rządowy w spra- 
wie zakazu werbowania і wysyłania 
cchotników do Hiszpanii. 

W dyskusji m. i. prawicowy pos. 
Marcel Heraud stwierdził, że projekt 
jest niedostateczny, gdyż powinien 
przewidywać pozbawienie obywatel- 
stwa. Cóż bowiem będzie, gdy ochot- 
nicy powrócą z Hiszpanii i zechce się 
im swój proceder prowadzić dalej w 


= Zot gwiaździsty 


Warszawa. (Tel. wł). — Polscy 
lotnicy inż. Drzewiecki na samolocie 
„RWD-13* w towarzystwie dwóch pa- 
sażerów, oraz pilot Antoni Sym z me- 
chanikiem na samolocie „RWD-5* we- 
zmą udział w zawodach organizowa- 
nych przez Aeroklub Egiptu od 22—20 
bm, 

Zawodnicy otrzymują punkty za 
lot gwiaździsty do Kairu, mianowlcie 
za przebycie jak największej trasy, 0- 
raz za lot okrężny ponad pustynią. 
Trasa tego lotu wynosi 4 425 km. 

Zawodnicy lecieć będą z Kairu 
wzdłuż brzegów Suezu do gór Hurga- 
da, dalej do Luksoru, przetną Nil i lą- 
dując w oazach Dakla, Sarfa i Bawiti, 
powrócą do Kairu. 

Lot jest trudny, 
bezludnymi 
piaskami i 


bo prowadzi nad 
okolicami, bezkresnymi 
nad bezdrożami. Udzial 


Był on podobno specjalistą od okra- 
dania dyplomatów. Jego dziełem by- 
ła podobno kradzież dokumentów dy- 
plomaty japońskiego na Riwierze. 
Ceróen operował ostatnio we Fran- 

Prawdopodobnie też zostanie do 


cji, 
(w.) 


Francji odesłany. 


Polaków ma duże znaczenie dla pro- 
pagandy polskich maszyn. 


Kongres 
stronnictwa ludowego 


Warszawa. (Tel. wł.) W nie- 
dzielę odbędzie się kongres Stronnic- 
twa Ludowego, na którym główny re- 
ferat polityczny wygłosi prezes komi- 
tetu wykonawczego, były marszałek 
Rataj. 

Na zjazd zgłoszono rozmaite rezolu- 
cje w sprawach gospodarczych, oraz 
w debatowanej od dłuższego czasu 
kwestii umożliwienia powrotu więź- 
niom-emigrantom politycznym. (w.) 


‚ « „Próby. - 
porozumienia z Niemcami 


Paryż (PAT) Zagadnienie rozmów 
francusko-niemieckich jest w dalszym 
ciągu główną sprawą zainteresowania 
opinii publicznej. 

Prasa podaje rozbieżne wieści na 
ten temat, Część jej twierdzi, że pre- 
mier Blum wystąpi z szerokim planem 
porozumienia gospodarczego bez 'sta- 
wiania żadnych warunków politycz- 
nych. Szereg dzienników uważa, że 
chce on zastosować w dziedzinie sto- 
sunków z Niemcami zupełnie nowa 
metody, wychodząc z założenia, że 
dawne wymiany targów politycznych 
nie dały wyników. 

Tego rodzaju pogłoski wywołały 
już poważne zastrzeżenia wielu orga- 
nów prasowych, które podkreślają, 
że rozmowy muszą się odbywąć rów- 
nolegle: na płaszczyźnie gospodar- 
czej i politycznej. 


Docent Dr. med* 


Benedykt Dylewski 
choroby uszu, nosa i gardła. Wady mowy i glosa 
Łódź, Bandurskiego 12, m. 3 : 
Przyjmuje od 4 —6 po poł. Tel. 222-80 
n 10855 


„ W stoczni tów. „Deuteche Werke" А, G. ж 
Kielu nastąpił wybuch, Dwóch robotników mo- 
stało zabitych, a jeden ciężko ranny, 


W Wiednia w ostatnich tygodniach policja 
rozwiązała przeszło 100 stowarzyszeń filantro- 
pijnych. Przyczyną rozwiązania były nadużycia 
pieniężne, popelniane przea wladze tych stowa* 
rzyszeń. 

* 


W wielkim bańku w Oslo, gdzie komitet na- 
grody pokojowej Nobla złożsi vdnośrą sumę пас 
leżna Ossietzy'emu, zjuwila się obywatelka nie- 
miecka i przedstawiła upoważnienie do odbioru 
drobnej kwoty na poczet nagrody, jednocześnie 
prosząc o przekazanie pozostatej sumy do Ber- 
lina. Bank norweski, przed dokonaniem wypła- 
„zarządzi ściełe badania. 

sk 


Oryginalny rekord zdobyło w Rumunii miasto 
Шы, т Отин луеросавіав wystawiono 
na licytację бту, co etanowi więks: 
część nieruchomości miejskich, лыы 

Ж 


W Finlandii pierwszy dzień wyborów elekto- 
rów prezydenta uplynal w calym kraju epokoj- 
nie. Frekwencja była dość czna. 

* 


Prezydent Rosevelt kategorycznie zaprze- 
czyl na konferencji prasowej pogloskom, jakoby 
zamierzał zwołać świalową konferencję gospo” 
darezą z W. Brytanią i Francją, 
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Nuncius Achilles Ratti na Kujawach 


Wspomnienia z pobytu wielkiego przyjaciela Polski — оһес- 
nego Ojca św. w Polsce — Wz 'uszająca wizytacja Lubienia 


Nuncjusz Achiles Rattli (obecny Ojciec $w. w otoczeniu duchowień 


twa po wyjściu 


z kościola w Lubieniu dnia 17 października 1918 roku. 


Mijająca już dziś choroba Ojca św. 
Piusa XI zwraca ze szczegóiniejszą mi- 
łością oczy całej Polski ku Stolicy Apo- 


stolskiej, Katolicka Polska zanosząc 
przed tron Najwyższego modły o zdro- 
wie dla Namiestnika Chrystusowego, 


ma poza przywiązaniem do wiary Św. ! 
Głowy Kościoła, specjalne tej miłośc! 
powody, gdyż Ojciec św, z czasów swej 


nuncjatury w Polsce, ząpisał się w ser 
cach i umysłach naszych jako najlepszy 
— i przyjacielem tym 
Wyrazem radu 
Г zji powracającego 
Ojca św. zdrowia ma być wspomnienie 
ów pobytu Ojca św. — wówczas 
ze kardynala Ratti'ego — w Polsce, 
które poniżej drukujemy, 


PKO 


BILANS ZA! ROR 1936 


0114 u 


W r. 1918 papież 
przychylająe się do pr 
polskich, postanowił wysłać do Polski 
swegó przedstawiciela. Wybór padł 
na Mgr. Achillesa Ratti, pronotarjusza 
apostolskiego, prefekta biblioteki wa- 
tykańskiej. 

Mgr. Ratti wahał się, czy przyjąć 
nominację. Obawiał adania nad 
sily“. Jednak posłuszeń: iwo oraz za- 
ufanie, pokładane w nim przez Ojca 
św., zwyciężyły — przyjął Pośpiesznie 
wyjeżdża z Rzymu, zatrzymując się 
dwa dni w Mediolanie dla pożegnania 
matki, której niestety już nigdy nie 
miał zobaczyć, i dn. 29 czerwca 1918 
roku staje na ziemi polskiej, 
Berlina przeprowadzony uro $i 
przez jej delegację. Nazajutrz, dn. 30 
czerwca, celebruje katedralną proce- 


Benedykt XV, 
у biskupów 


się Bożego Ciała na ulicach War- 
e a peaa aie 
Mer. Ratti pragnął poznać teren 
swej działalności i ukazać się wszę- 
jako przedstawiciel Stolicy Apo- 
kiej, Dlatego chętnie przyjmował 
delegacje i zwiedzał kraj. Zaczął zaś 
od oddania hołdu Tej, która narodu 
będąc Królową, zapewniała mu Swe о- 
rędownictwo. Na Jasną Górę przybył 
15 lipca 1919 r., odprawił mszę św. 
przed Cudownym Obrazem,  poczem 
miał przemowę do zakonników o ich 
u. W wielkiej tej podróży ро Pol- 
Mgr. Ratti odwiedził} prawie 
kie jej strony, m. in. Kielce, 
Sandomierz, Kraków, Lublin i Chełm. 
Dalsze etapy tej apostolskiej podróży, 
to: Dęblin, parafie wiejskie: Chróściel 
i Kobiel, Włocławek, Płock, Łomża 


w. A RSZ 


Warszawa, w styczniu 

Coraz częściej spotykamy się z do- 
wodami, że Polska w hierarchii naro- 
dów zajmuje należne jej miejsce; 
w takiej czy innej dziedzinie kroczy 
w pierwszym szeregu; że w międzyna- 
rodowych statystykach należy jej szu- 
kać już nie na szarym końcu, ani nie 
w środku, ale wśród tych państw, któ- 
re zajmują czoło kolumn statystycz- 
nych, Oczywiście, 1 
sobie dobr: 


sprawę, 7 
my tak 
Z ż są objawy wysiłków, by 
innych polach się podciągnąć. 

Właśnie w ostatnich dniach roze- 
szły się wiadomości o wielkich zamie- 
rzeniach na rok bieżący, których zrea- 
lizowanie przyczyni się znów do roz- 
powszechnienia w świecie i Polski 
i jej tężyzny 

I tak pi 
о flocie handlowej. 


zaawansowani, 


ystkim pomyślano 
"Na razie nie jest 
опа liczna, ale 
spełnia doskona- 
le swe zadanie i 
chyba nie ma na 
świecie większe- 
go portu, które- 
mu nie byłaby 
znana polska 
bandera, powie- 
wająca czy to, na 
statku pasażer- 
skim, czy też to- 
warowym. Ba, 
doszło nawet tak 
» daleko. że jeden 


Рага 


z naszych oceanicznych motorowców 
w okresie świątecznym woził bogaczy 
amerykańskich na Bermudy. 


Teraz zabieramy się do rozszerzenia 
floty handlowej. Już budują się w Fin- 
landii dwa statki po 1000 ton, przezna- 
czone dla linii bałtyckiej, wkrótce zaś 
wyjdą zamówienia na dwa nowe mo- 
torowce po 10.000 ton, mające obsługi- 
wać linię południowo-amerykańską. 
A po tym przewiduje się dwa spore 
frachtowce dla linii lewantyńskiej, sta- 
tek towarowy dla projektowanej linii 
do portów zachodniej Europy, reg 
mniejs: h parowców i statków do że- 
glugi przybrzeżnej, oraz holowników 
i barek 

W planie tym przewidziano również 
rozbudowę floty rybackiej, która po- 
więk się o dwa statki dla straży 
rybackiej, 40 ku'rów i 20 lugrów śle- 
dziowych. Już teraz stocznia rybacka 
buduje statek strażniczy і szereg ku- 
trów. 

Doczekamy się więc, że mijanie się 
statków naszych na oceanach nie bę- 


dzie czymś „adkim — јак 
obecnie — ale wydarzeniem 
powszednim, i że Gdynia jeszcze bar- 


dziej złączy nas ze światem. 
* 


Również nasze lotnictwo komunika- 
cyjne pcha się coraz bardziej naprzód. 
W tej chwili i tak zajmujemy jedno 
z czołowych miejsc w europejskim lot- 
nictwie komunikacyjnym, obsługując 
trasę długości 4270 kilometrów, ale to 


nie zaspokaja naszych ambicyj. 
tego też „Lot“ prowadzi pertraktacje, 
zmierzające do pozyskania nowych 
linij, obsługiwanych przez nasze samo- 
loty. 

Nie jest wykluczone, że już w naj- 
bliższych У polskie samoloty 
poszybują na tra- 
sach Warszawa - 
Wiedeń - Wene- 
cja; Warszawa - 
Budapeszt i War- 
szawa - Wilno - 
Ryga - Tallin - 
Sztokholm. Linia 
do Wenecji była- 
by obsługiwana 
na zmianę z to- 
warzystwami lot- 
niczymi „Austro- 
flug" (Austria) i 
„A la Littoria" 
(Italia), podobnie jak obecnie z nie- 
ką „Lufthansą obsługuje się linię 
„awa—Berlin, Również do Sztok- 
holmu latały na zmianę nasze samo- 
loty z maszynami towarzystwa „Aero- 
transport". 

Urz wistnienie tego planu, który 
pociąga za sobą zakupienie nowych 
dużych samolotów komunikacyjnych, 
postawiłoby Polskę na czoło państw 
przodujących w lotnictwie pasażer- 
skim, posiadalibyśmy wówczas aż 
6750 km linii lotniczych, w tym 75 proce. 
zagranicznych. Mało tego! Polskie 
samoloty obsługiwałyby jedną z naj- 
dłuższych linii na świecie, mianowicie 
Sztokholm—Tallin — Ryga — Wilno — 
Warszawa — Lwów — Czerniowce — 
Bukareszt — Sofia—Saloniki—Ateny— 
wyspa Rhodos — Haifa (Palestyna). 
Jest to trasa ponad 3000 km. 

Nawet Amerykanie patrzyliby za- 
zdrosnym okiem, bo polski samolot 
szybowałby wówczas nad 9 państwami 
i morzami, łącząc dwa kontynenty. 


Dla 


Znów było ostatnio głośno o samo- 
lotach „RWD“ i to w związku z depe- 
szą z Brazylii o przybyciu tam pol- 
skiego statku „Wisla“ z pięcioma apa- 
ratami „RWD“, Brazylia dostanie ich 
jeszcze 13, Wenezuela 2, a ponad to 
przewidzianych jest dalszych 30 ma» 
szyn do kraj: w Południowej Ameryki: 
ych maszyn rozeszła się 
iecie i „Erwudziaki* 
żną konkurencją naj- 
molotów angielskich, 

kich. Nic dziwnego, 
połączeniem 
WS się wymaga 
od samolotu: ści zacząwszy; 
poprzez zalety lotnicze, aż do komfor- 
towego urządzenia kabiny (RWD-11). 

Niech nas więc 
nie zdziwi owen- 
tualne  potwier- 
dzenie wiadomo- 


cyjne typu RWD. 
Bo już toczą się 


w tej sprawie pertraktacje. 

Niech tylko zakończą się pomyśl- 
nie, а duma nasza wzrośnie o spory 
procent! 


A—Z, 


„Arnold Fibiger* 


te dwa słowa mówią та 
dobroć i trwałość fortepia- 
nów i pianin. 


Centralny Magazyn Pianin 


Poznań, ul, Picrackiego 11 
Niskie ceny Dogodne spłaty 


Strona 1 = ORĘDOWNTK, тоте, dnia TR słyenia 197 — Матер 4 + 


(asysta przy sakrze biskupiej JE. ks. 
biskupa R. Jałbrzykowskiego), Janów 
Podlaski (druga stacja męki krzyżo- 
wej unitów) i Kalisz (14 czerwca 1919). 
Włocławek miał szczęście dwa ra- 
zy witać Mgr. Ratti; raz, gdy wizyta- 
tor apostolski przejeżdżał do Warsza- 
wy przez to miasto, i drugi raz, gdy 
przybył do kujawskiej stolicy bisku- 
piej. Jesienią wymienionego zaraz na 
początku roku, w dniu 17 październi- 
Ка, w miasteczku Lubień, w powiecie 
włocławskim, ówczesny proboszcz, ks. 
Szczęsny Starkiewicz — działacz ludo- 
wy i wielki patriota powiadomił 
parafian, że w dniu tym o godzinie 3 
po południu, w czasie swojego prze- 
jazdu wstąpi na chwilę i do lubień- 
skiego kościoła Nuncjusz Papieski. 


Zebrano się tłumnie z licznymi or- 
ganizacjami na czele i z wielkim en- 
tuzjazmem wprowadzono do kościoła 
Wielkiego Dostojnika, gdzie po krót- 
kiej modlitwie tenże wygłosił bardzo 
serdeczne przemówienie w języku ła- 
cińskim, przetłumaczone zaraz przez 
probosłcza ks. Starkiewicza. Jeden z 
nauczycieli, p. Fr. Zwierz, będący 
wówczas na posadzie w pobliżu Lubie- 
nia, we wsi Morzyce, — na wprost 
głównego wejścia do świątyni usado- 
wił się z aparatem fotograficznym 1 
czekał na odpowiedni moment. 

Trzeba szczęśliwego przypadku, że 
J. Em, wychodząc w asystencji ks. 
Starkiewicza i Fijałkowskiego, zau- 
ważył wymierzony w siebie aparat, na 
jeden moment się zatrzymał z miłym 


uśmiechem, poczem udzieliwszy 080- 
bistego błogosławieństwa uszczęśliwio- 
nemu  amatorowi-fotografiście, udał 
się w kierunku pojazdu, odprowadza- 
ny uroczyście przez tysiączne tłumy 
ludności miasteczka i okolicy. Z Lu- 
bienia J. Em. Nuncjusz Apostolski u- 
dał się powozem do sąsiedniej parafii 
Łanięt w powiecie kucieńskim leżącej, 
a stamtąd udał się do Kalisza. 
Zdjęcie dzisiejszego Papieża, doko- 
nane w Lubieniu na Kujawach, repro- 
dukujemy powyżej. Jest to jeden z 
licznych dokumentów, potwierdzają- 
cych serdeczne stosunki, jakie łączą 
Papieża Piusa XI z narodem polskim, 
dokument z tych czasów, kiedy obecny 
Ojciec Święty gościł na ziemi polskiej. 


Nie dla psa kiełbasa... 


Międzynarodowa solidarność, czy rasizm ? — Tylko na stanowiska kierownicze ! — 


Jeszcze jedno „głupie“ pytanie 


Łódź, 16 stycznia 


Kamieniem węgielnym doktryny 
marksistowskiej jest międzynarodowa 
solidarność proletariatu, który rzeko- 
mo nie ma powodów do tego, by uzna- 
wać różnice narodowe, lecz przeciw- 
nie, powinien się łączyć, zwalczając 
wspólnego wroga, jakim są „burżuje” 
poszczególnych krajów. W imię tej 
solidarności żydo-komuna w Łodzi о- 
podatkowała głodujących sezonow- 
ców na rzecz czerwonego rządu w Hi- 
szpanii, który... ciągle wysyła wiel- 
kie transporty złota do Francji, gdzie 
je ukrywa na wypadek przegranej! 
Wówczas czerwoni wodzowie będą 
mieli z czego żyć na starość... Ano, 
trudno — jeżeli solidarność, to łódzki 
bezrobotny „тїзї“ płacić.., 

Skoro jednak solidarność, to cze- 
mu wszyscy lewicowo-usposobieni lu- 
dzie w Łodzi i wogóle w Polsce nie są 
członkami jednej organizacji, a czemu 
żydostwo nie wstępuje йо P. Р. S., lecz 
tworzy własną, odrębną partię? Prze- 
eie solidarność międzynarodowa oho- 
wiązuje? Skoro łódzki sezonowiec mu- 
si się solidaryzować aż z Hiszpanami, 
to czemu łódzcy Żydzi nie mogą być 
członkami tej samej organizacji, co 
Polacy, ale tworzą oddzielny „Bund*? 

Słowem ta cała „solidarność* mię- 
dzynarodowa wygląda bardzo podej- 
rzanie! 

Jaki bowiem wytworzył się stan 
rzeczy? — Oto Р. Р. S. bynajmniej nie 
jest wolna od żydostwa. Byle żydow- 
ski aplikant adwokacki zapisuje się 
do Polskiej Partji Socjalistycznej, 
ale żydowska partia socjalistyczna jest 
wyłącznie dla Żydów!!! Oczywiście do 
P. P. S-u zapisują się tylko tacy Ży- 
dzi, którzy wcześniej czy później sta- 
ną się kierownikami i w imię między- 
narodowej solidarności później dyry- 
Бија „gojami*. Natomiast żydowskie 
masy robotnicze trzymają się na boku; 
są kierowane wyłącznie przez 
„Swoich*. W „Bundzie* nie ma ani 
jednego „goja“, tu solidarność mię- 
dzynarodowa nie obowiązuje! Przeciw- 
nie, żydostwo zasklepia się 1 „goje“ 
nic tu nie mają do powiedzenia... 

Słowem co twoje, to i moje... ale 
co mego, to tobie nic do tego! 

A jak dawniej było w Р. Р. 5-16? 

W roku 1903 w P. P. S. pracowało 
tylko 2 Żydów! Natomiast cała ma- 
sa „polskiego“ żydostwa tkwiła w 
dwóch żydowskich organizacjach so- 
cjalistycznych, czyli oddzielnie... Pol- 
scy socjaliści chcieli wciągnąć żydo- 
stwo do wspólnej organizacji i w tym 
celu P, P. S. zaczęła wydawać obok 
„Robotnika“ pismo dla Żydów „Аг- 
bejter* i utrzymywało specjalnych a- 
gitatorów-żydów (oczywiście płat- 
nych), wydano wiele tysięcy ulotek... 
a w rezultacie w roku 1905 w Organt- 
zacji Bojowej było aż... 6 Zydów! W 
tym dwóch konfidentów — Szwarc ł 
Ajzelist, którzy wydali w ręce carskiej 
policji kilkudziesięciu polskich socja- 
listów! Tak oto о udziale żydostwa w 
przedwojennym ruchu socjalistycznym 
w Polsce pisze Jan Olsza na łamach 
„Jutra Pracy", a więc pisma bynaj- 
mniej nie „endeckiego"..« 

Nie inaczej też jest i dziś. Na przy- 
kład całą prasą lewicową w Łodzi 
kieruje Żyd Birenfeld-Polecki, PPS-em 
w Łodzi kręcą tacy Żydzi, jak: Kemp- 
ner, Hartman, Haneman i inni... 

Tylu więc jest Żydów w Р. Р. S-10, 


ilu trzeba do kierowania „gojami*, 
natomiast cała masa żydowska, jako 
„naród wybrany“ z gojami w jednej 
organizacji się nie miesza, ani tym 
bardziej nie dopuszcza „gojów* do 
kierowania swymi żydowskimi „so- 
cjalistycznymi" organizacjami! 

Takie postępowanie ze strony Ży- 
dostwa bynajmniej nas nie dziwi. 
Wiadomo, że Żydzi zawsze byli pierw- 
szorzędnymi kombinatorami. Głosili 
zasady na użytek głupich „gojów”, 
lecz sami tych zasad nie przestrzega- 
li, kierując się w swym postępowaniu 
własnymi zasadami. Ale jak teraz 
wygląda w świetle tych faktów РР5.7 
Naiwność tych ludzi jest bezgranicz- 
na. Od szeregu lat dają się nabijać w 
butelkę i po dziś dzień są ślepi! Wie- 
rzą w międzynarodową solidarność 
proletariatu, tolerują Żydów na sta- 
nowiskach kierowniczych we własnej 
organizacji, słuchają ich pokornie... 
A nikomu z polskich socjalistów nie 
przyjdzie na myśl, czemu istnieje to 


wyraźne odseparowywanie się, żydo- 
stwa w „Bundzie'! 
Zadajemy z kolei jeszcze jedno 


„głupie" pytanie: „Czy fakty te polscy 
socjaliści spostrzegli? А jeżeli spo- 
strzegli, to co o tym myślą?" 


Na rozkaz żydostwa posyłają ©- 
statnie grosze głodujących sazonow- 
ców do Hiszpanji, sięgają po przez 
całą Europę, a nie mogą sięgać po ży- 
dowskich socjalistów w Łodzi, którzy 
oddzielili się od nich jak od zapowie- 
trzonych i ani rusz z „towarzyszami- 
gojami* nie chcą mieć піс wspólnego! 

A możeby tak p. Chodyński lub p. 
Walczak spróbowali zostać prezesami 
„Bundu*? Skoro solidarność, to soli- 
darność! — Skoro „towarzysz" Bi- 
renfeld może redagować „Ło- 
dzianina”, ta woino i „towarzyszowi“ 
Walczekowi zostać prezesem żydow- 
skiej socjalistycznej organizacji... 
Przecie ostatecznie Polacy w ruchu 
socjalistycznym powinni mieć co naj- 
mniej te same prawa, co Żydzi? 

Ale „towarzysz* Walczak nie będzie 
„Bundu”, bo go tam nie 
wpuszczą... Za wysokie progi na 
„goja“ nogi. To nic, że żydostwo pcha 
się i nadal pchać się będzie do „pol- 
skiego* ruchu socjalistycznego na 
kierownicze stanowiska polskich 
socjalistów oni do siebie nie dopu- 
szczą! Tu bowiem kończy się sołidar- 
ność proletariacka, a rozpoczyna soll- 
darność narodu żydowskiego! 

Nie dla psa kiełbasa .. ha. 


Wnuk gen. Dąbrowskiego 
na ławie oskarżonych 


Jest rolnikiem w pow. działdowskim i jako soltys oskarżony 
był o przywłaszczenie sobie pieniędzy gminnych - Sąd uwol- 
nił Dąbrowskiego od winy i kary 


Grudziądz, 16. 1. — Przed są- 
dem okręgowym stanał w piątek Wła- 
dysław Dąbrowski, sołtys gminy Ry- 
nek (pow. działdowski), przeciwko 
któremu toczyła się sprawa karna o 
przywłaszczenie 200 zł z kasy gminnej. 

Oskarżony nie przyznał się do wi- 
ny i tłumaczył, że pieniądze użył na 
cele gminy. Brakująca rzekomo kwota 
powstała prawdopodobnie przez złe 
księgowanie. Dąbrowski przyznaje, że 


książkowość nie była prowadzona fa- 
chowo, a sam jako rolnik na prowa- 
dzeniu księgowości się nie zna i kate- 
gorycznie zaprzecza przywłaszczeniu 
sobie pieniędzy publicznych. 
Oskarżony podkreślił, że wywodzi 
się z prostej linii z rodziny generała 
Dąbrowskiego, którego jest wnukiem, 
i nigdy nie odważyłby się splamić 
wielkiego imienia swego dziadka. Po- 
chodzenie oskarżonego podniósł w 


„Solveol' 


OTO ŚRODEK DOMOWY, 
KTÓRY WAM PRZYWRÓCI NOWE 
SIŁY i ŚWIEŻOŚĆ CIAŁA 


przez nacieranie całego ciała, głównie plecy, 
nóg, rąk, głowy i +. d. zależnie od potrzeby. 
„SOLVEOL* to wyciągi 28 ziółek leczniczych 
25.000 Imdzi stosnje w Polsce „SOLYEOL* 


Cena 1.80 zł. 


do nabycia w aptekach, drogeriach, 


spółdzielniach i t. d. 


Uwaga: Dla Przewielebnego Duchowieństwa w ciągu stycznia próbki 
gratis, celem przekonania się o skuteczności działania. o 25070 


Budziki, 
łańczuszki 
medaliki, 
platery 


Jan Piatek 


Łódź, 
Brzezińska 10 


Hurt — Detal 
n 19834 


swoim przemówieniu również obrońca 
Dąbrowskiego. 

Po przeprowadzeniu rozprawy sąd 
uwolnił oskarżonego od winy dla bra- 
ku dowodów winy, nakładając koszta 
na rzecz skarbu państwa. 


Mowa Kalinina 

Moskwa. PAT) Otwarto nadzwys 
czajny kongres rady związkowej Z. 5. 
R. R. celem uchwalenia konstytucji. 
Pojawienie się Stalina na czele człon- 
ków rządu i partii, wywołało, jak zwy= 
kle, burzliwe owacja. Za stołem pre- 
zydialnym zasiądł również Dymitrow. 

Jako referent projektu konstytucji 
wystąpił przewodniczący centralnego 
komitetu wykonawczego Z. S. R. R. 
Kalinin. Półtoragodzinne jego przemó- 
wienie nie zawierało ciekawszych mo- 
mentów, których zresztą nie spodzie- 
wano się, gdyż kongres ma znaczenie 
tylko formalne. Z tego też powodu 
przemówienie było przerywane okla- 
skami tylko w tych miejscach ‚w któ- 
rych wymieniał nazwisko Stalina, pod- 
kreślając jego wielkie zasługi. 


Pasta fo obuwia 


ajlepsza jakość 
Lustrzany polysk 


chroni obuwie od peka- 


nia — ezyni skórę giętką 
1 nieprzemakalną 
Poznań, 
"Wierzbięcice 15. 
Łódź, Kmilji 46, 
Przedsięb chrześcij. 
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Juda 


Łódź, 16 stycznia. 

Dwa czołowe żydowskie pisma w 
łodzi „Głos Poranny“ i „Republika“ 
zamieściły w nr. 15 na pierwszych 
stronach wiadomość о zajściach na 
wyższych uczelniach w Warszawie, 
zaopatrując je w tytuły przez całą ko- 
lumnę. 

Oto, co między innymi pisze „Głos 
Poranny“: 


„Bojówka О. N. R. napadła na 
przechodzących korytarzem kilku 
studentów i z okrzykami „żydow- 
skie pachołki* poczęła ich bić. W 
trakcie powstałej bójki jeden z bo- 
jówkarzy wydobył z kieszeni re- 
wolwer i oddał kilka strzałów w 
kierunku broniących się studen- 
tów. Kule na szczęście chybiły.* 


Okazuje się, że jednak jest to wie- 
rutna blaga, bo „Republika“ donosi: 


„W trakcie bitwy przewrócona 
meble, a huk przewracanych tła- 
wek i szaf sprawił prawdopodob- 
nie, że po uniwersytecie rozniosła 
się szybko pogłoska o strzelaninie. 
O ile zdołaliśmy sprawdzić u władz 
uniwersyteckich — strzałów nie było.“ 

Więc ostatecznie — jak to zresztą 
władze uniwersyteckie w specjalnym 
komunikacie. wyjaśniły — nikt do ni- 
kogo nie strzelał, a tylko się tak war- 
szawskiemu korespondentowi „Głosu 
Porannego" zdawało! Może poprostu 
ktoś go w ucho strzelił, a on sądził, 
że to z rewolweru?... 

Najprawdopodobniej jednak, „Głos 
Poranny“ doskonale wiedział, że w 
czasie zajścia nie strzelano. Ale zaw- 
sze dobrze podjudzić. „Strzelają, mor- 
dują, pogrom!* Oczywiście bratnia 
prasa za granicą podchwyci i robi się 
na całym świecie raban w żydowskich 
gazetach — „..w Polsce żydowskich 
młodzieńców w biały dzień mordują 
setkami! Na wyższych uczelniach chu- 
ligany polują na żydowską młodzież 
studjującą, rozstrzeliwując ją masowo 
bez pardonu!..* Tak się przecie zaw- 
вте robi; jeden żełże, drugi Żyd doda, 
i gotowe „pogromy“, i „gewalt“, i prze- 
różne interpelacje... Liga Narodów 
czy tam Liga Obrony Praw Człowieka 
Wybranego komisje przysyła... 

Byle judzić! 

„Pamiętać należy, że „judzić" росћо- 
dzi od tego samego pierwiastka „Ju 
да" co i judaizm.. m. Ё 


Numer Yf — ORĘDOWNIK, poniedzi: 


E 
i с _ 


W St, Moritz popisuje się kelner, który ob- 
sługuje gości, jeżdżąc na łyżwach 


ZZ 


R, 4 15 stycznia 
, Dzisiaj pojawił się na ulicach sto- 
licy nowy dziennik socjalistyczny. No- 


ві wymowną nazwę „Walka Ludu". 
Jest przeznaczony dla najszerszych 
warstw i kosztuje 5 gr. Cały numer 
jest propagandowy i polityczny. Infor- 
macyj nie zawiera żadnych. Wzoro- 
wany jest na tygodniku robotniczym, 
który zaczęła wydawać grupa działa- 
czy socjalistycznych i zyskała duże 
wzięcie. „Walka Ludu“ poszła teraz 
po tej samej linii. 


- W ostatnich miesiącach pojawiło 
się i pojawia tyle nowych pism, że 
można by nad tym przejść do porządku 
dziennego, gdyby nie pewne okolicz- 

ci. 


A Przede wszystkim wzrost piśmien- 
nictwa socjalistycznego. Dawno już 
nie było takiego ożywienia. Do pew- 
nego czasu widzieliśmy nieustanne 
zwężanie się wydawnictw socjalistycz- 
nych. Został sam „Robotnik“, który 
chudł systematycznie. Od niedawna 
nabrał. rumieńców i wigoru. Podeks- 
cytował go „Dziennik Popularny“, „Ro- 
botnik* obniżył cenę o połowę, zaczął 
wydawać wydania prowincjonalne i 
znacznie swój nakład zwiększył. 

Na terenie stołecznym działa wyda- 
wany przez Muskatenblitha i tow., a 
redagowany przez N. Barlickiego i St. 
Duboisa „Dziennik Popularny*, będący 
wyrazem nie tyle P. P, S., ile „frontu 
ludowego". Kampanię taką prowadzi 
systematycznie. Istnieje cicha rywali- 
zacja „Dziennika“ z- „Robotnikiem*, 
który wyraźnie zaznacza, że „Dzien- 
nik* nie jest organem partii. Oba pi- 
sma mizdrzą się niesłychanie do lu- 
dowców. 

Teraz partia zaczęła wydawać 
dziennik 5-groszowy.. Stanął na jego 
czele b. pos. Zaremba z grupę mło- 
dych, którym ton „Robotnika* wyda- 
wał się za mało radykalny. I „Robot- 
nik“ į „Dziennik“ powitały noworodka 
bardzo życzliwie, zabiegając © jego 
sympatie, 

Ale skąd na to wszystko pieniądze? 
Przecie wszystko kosztuje i — nie- 
mało. 

* 

A drugie pytanie: co się wyrodzi 
z tych fermentów wewnątrz P. Р. S.? 

Że one istnieją, temu nikt nie może 
zaprzeczyć. Czy chodzi jedynie o tak- 
tykę? Czy to jest jedynie spór pomię- 
dzy starszym pokoleniem, kierowanym 
przez pp. Niedzałkowskiego i Pużaka, 
a młodszymi, kierowanymi przez Za- 
rembę i Dubois? Czy może i głębsze 
zarysowują się nieporozumienia? 

Dużo światła rzuci na stan we- 
wnętrzny partii kongres partyjny, zwo- 
łany na koniec stycznia do Radomia. 

* 


Inny kongres zbiera się w nadcho- 
dzącą niedzielę. Zjeżdżają się ludow- 
cy. Ostatni kongres odbył się przed 
wyborami, w sierpniu 1935 roku. Prze- 
wodniczył na nim Miłguj-Malinowski. 
Kongres uchwalił uchylenie się od 
wyborów. Uchwałę taką proklamował 
przewodniczący Malinowski. A w 8 dni 
po kongresie sam zgłosił wystąpienie 
i potępienie tej uchwały, Wprawdzie 


w grudniu tegoż roku urządzono do- 
rywczy kongres, który potępił secesjo- 
nistów, lecz do tej chwili nie dokona- 
ro uzupełniających wyborów na stano- 
wiska, opróżnione przez secesjonistów. 

Będą tam tedy sprawy wyborcze 
i organizacyjne. Ale to mało. 

Kto wie, czy założeniem kongresu 
nie jest ustosunkowanie się do zapo- 
wiadanej deklaracji płka Koca. Był 
czas, kiedy się o niej mówiło wiele. 
Zdaje się, że kierownikom partii cho- 
dziło o wypowiedzenie się w tej spra- 
wie. Tymczasem doznali zawodu, gdyż 
płk. Koc dotąd jeszcze deklaracji nie 
zgłosił, a kongresu odwoływać już nie 
było można. 

* 

Jakoś te kongresy ne mają powo- 
dzenia, podobnie jak zapowiadane de- 
kiaracje. Zapowiadali wiele „kadzi- 
chłopy”, głosili wielką „konsolidację 
wsi“ — no i skończyło się na zapowie- 
dziach. 

Tak bywa, gdy prądy nie wyrastają 
ze społeczeństwa i nie mają w nim o- 


parcia. 
'WARSZAWIANIN 


Jeszcze afera „Feniksa“ 


W mieszkaniu jednego z adwokatów 
warszawskich, policja w obecności sę- 
dziego śledczego i przedstawiciela Ra- 
dy Adwokackiej przeprowadziła rewi- 
zję ksiąg i dokumentów. 

Wynik rewizji. która pozostaje w 
zwiazku ze śledztwem w aferze „Fe- 
niksa”, oraz nazwisko adwokata, trzy- 
mane są w tajemnicy. 

W najbliższym czasie należy się 
spodziewać zakończenia śledztwa, któ- 
rego akta obejmuia 5 tomów. 


€CHO 


3 pentodowy luksusowy odbiornik. 
3 zakresy fal. 2 obwody. 


Regulacja barwy głosu. 


Imponujący zasięg. 


Wierne odtwarzanie całej wstęgi częstotliwości. 


2 і З lampowe odbiorniki 
ma prąd zmienny, stały i bateryjne. 


Głośniki do odbiorników detektorowych na prąd zmienny. 
Sprzedaż na 10-ciomiesięczne spłaty 


w większych sklepach radiowych. 
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KTO ZWYCIĘŻYŁ W ABISYNII...? 


Sprawa abisyńska dobiega końca — Polski konsulat dla obszaru cesarstwa etiopskiego — 


Przygotowania, czy uzbrojenie? — Adua 1896 i 1935 — Szczerość marsz. 
wolnicy niezadowoleni z uwolnienia 


i Mussolini jun. 


De Bono — Nie- 


Pamiętniki księcia Addis - Abeby — Starace 


{Oa własnego korespondenta „Orędownika"). 


Wicekról Etiopii marszałek Rudolf Graziani, 
były dowódca frontu somalijskiego. 


Rzym, w styczniu 

Wojna włoska-etiopska nietylko 
minęła. już, ale stopniowo przechodzi w 
niepamięć. Tyle nowych a niepokoją- 
cych zdarzeń przynosi dzień każdy, że 
wkrótce z całej sprawy, która niedaw- 
no jeszcze emocjonowała świat, pozo- 
stanie stos zakurzonych akt w archi- 
wach Ligi Narodów. Bo i prawna — 
wydawało się, że najtrudniejsza 
strona etiopskięgo zagadnienia szybko 
zmierza do całkowitego rozwiązania. 
Jedno państwo po drugim przechodzi 
do porządku dziennego nad żalami 
negusa i uznaje stan rzeczy w Afryce. 
Ostatnio i Polska rozciągnęła kompe- 
tencje swego konsulatu generalnego w 
Rzymie także na Abisynię, dokonując 
tym sposobem faktycznego uznania 
włoskiego cesarstwa kolonialnego... 

Siedmiomiesięczna kampania abi- 
syńska zajmuje w historii wojen ko- 
lonialnych pozycję zupełnie wyjątko- 
wą. Zdaniem najwybitniejszych znaw- 
ców nie zdarzyło się bowiem jeszcze 
nigdy, aby olbrzymi, a przy tym dziki 
i niedostępny kraj — milion z górą ki- 
lometrów kwadratowych liczący, Zo- 
stał w tak krótkim czasie zajęty i 
ujarzmiony. Jedni tłumaczą fakt ten 
druzgoczącą przewagą uzbrojenia i 
środków technicznych po stronie wło- 
Skiei, inni znowu skrupulatnym przy- 


gotowaniom, czynionym zawczasu i w 
rozmiarach dotąd w stosunkach kolo- 
nialnych nie stosowanych. Wiadomo 
już dziś naogół, że i jedno i drugie spo- 
wodowało zwycięstwo Włochów, że po- 


za tym jednak działało wiele dal- 
szych jeszcze, korzystnych dla nich 
czynników 


Całokształt konfliktu włosko - etiop- 
skiego, od programu pod Айца 1896 r. 
do zajęcia Addis Abeby i proklamacji 
cesarstwa pod berłem Wiktora Ema- 
nuela, najlepiej i najgłębiej poznać 
można na podstawie obfitej literatury 
„wojennej“, której coraz nowe tomy 
ukazują się we Włoszech. Są to prze- 
ważnie pamiętniki i wspomnienia do- 
wódców włoskich. które stanowią już 
razem wzięte pokaźną  biblioteczkę 
kilku tysięcy stronic. Książki te ce- 
chuje zdumiewająca niejednokrotnie 
szczerość; rzekomo sam Mussolini 
miał wyrazić życzenie, aby literatura 
dotycząca imprezy afrykańskiej, wo- 
bec swej doniosłości historycznej ogra- 
niczała się do podawania faktów, bez 
próby ich przeinaczania na korzyść 
strony włoskiej. Duce wychodził za- 
pewne z założenia, że fakty zawsże 
przemawiają na stronę tego, który 
„Śmieje się ostatni". A nie jest nim 
chyba Negus, wyprzedający w Londy- 
nie swe srebra stołowe... 

Spory wykaz pamiętników wojen- 
nych otwierają dwa najważniejsze 
dzieła: wspomnienia dwóch kolejnych 
wodzów — De Bono i Badoglia. Sędzi- 
wy kwadrumwir marszu na Rzym dał 
swej książce tytuł „Przygotowania i 
pierwsze działania”, uważając właśnie 
przygotowania za najważniejszą część 
swej misji. Opis ich zajął też ponad 
dwie trzecie objętości dzieła. Autor roz- 
poczyna przypomnieniem przebiegu 
wojny z Abisynią w ub stuleciu i na 
tym tle odmalowuje pogłębianie się 
konfliktu w końcu r. 1934 i w ciągu 
1935-go. Nie tai, że Erytreia i Somalia 
były przez długie lata przez Rzym pod 
względem wojskowym  zaniedbywa- 
ne — głównie na korzyść Libii. To też, 
kiedy De Bono przybył do Asmary 
stwierdził natychmiast, że gigantycz- 
nego wysiłku potrzeba będzie, aby z 
E ei uczynić bazę dla akcji, mają- 

na celu „uregulowanie raz na 
zawsze wielkiego konta otwartego w 
1896 roku". Porty, drogi, lotniska, 
organizacja administracyjna, szpital- 
nietwo — wszystko to musiało zostać 
przystosowane do wymagań tysiąc- 


krotnie zwiększonych, A był już wów= 
czas ustalony przez Mussoliniego bar- 
dzo bliski termin ewentualnego rozpo- 
częcia działań wojennych: październik 
1935. Generał nie ukrywa zupełnie 
stale piętrzących się trudności — opóź- 
nień w transportach z dalekiej metro- 
polii, braku wyszkolenia niektórych 
oddziałów, akcji  irredentystycznej 
wśród wojsk kolorowych w służbie 
włoskiej, a nawet wypadków niezado- 
wolenia i nieposłuszeństwa we wła- 
snych szeregach, zwłaszcza robotników 
wojskowych. Zdążył jednak nie tylko 
na umówiony później termin 5 paź- 
dziernika, lecz kiedy Mussolini w 
ostatniej jeszcze chwili nakazał mu 
przyspieszyć działania o dwa dni, od- 
depeszował „va bene“ — i 3-80 paź- 
dziernika przekroczył granicę pomi- 
mo, że Graziani nie miał jeszcze goto- 
wego frontu somalijskiego i mógł roz- 
począć akcję od południa dopiero po 
upływie kilkunastu dni. Nie dziwne- 
go więc, że Duce napisał w przedmo- 


wie do „Przygotowań i pierwszych 
ry 
ў : т 


Achiles Starace, sekretarz Partii Faszystotw. 
skiej, zdobywca Gondaru i jeziora Tana, 


. 
działań”, że „bez okresu, który nazy- 
wamy De Bono nie byłby możliwy ani 
nie byłby do pomyślenia zwycięski 
rozwój kampanii“. 

Książę Addis Aheby, marszałek Piotr 
Badoglio okazał się literatem słabszym 
niż wodzem; pamiętniki jego 
„Wojna etiopska*, napisane suchym 
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telegraficznym miejscami aż niezrozu- 
miałym styl ustępują niewątpliwie 
frapującej książce De Bono. Lecz po- 
siadają wartość doniosłego dokumen- 
tu historycznego, cennego zwłaszcza 
dla fachowca- wojskowego, Dzieło 
zaopatrzone jest przy tym w bardzo 
liczne zdjęcia lotnicze i szkice oraz 
osobny dodatek zawierający kilkana- 
ście luźnych map sztabowych, 

Książka Badoglia uwydatnia jaskra- 
wo jak ścisłą łączność utrzymywał 
sztab generalny imprezy afrykańskiej 
z Pałacem Weneckim w Rzymie i jak 
wielki był osobisty udział Mussolinie- 
go w kierowaniu działaniami wojen- 
nymi. Korespondencja  telegraficzna 
Mussoliniego z Badogliem wskazuje 
też na błyskawiczne koordynowanie 
włoskiej polityki zagranicznej z akcją 


Kolejni głównodowodzący w wojnie z Abisy: 
nią marszalkowie De Bono i Badoglio, 


w Abisynii, Każdy nowy krok Ligi Na- 
rodów, angielskie groźby embarga naf- 
towego czy zamknięcia Suezkiego — 
wszystko to znajduje swe dokładne od- 
bicie w stopniowo coraz bardziej kate- 
gorycznych nakazach spiesznego „wy- 
kończenia“ przeciwnika. W przedmo- 
wie stwierdza Musso! e „czas pra- 
tował przeciwko nam“ i że za żadną 
cenę nie można było dopuścić do 
przekształcenia się kampanii abisyń- 
skiej w „wojnę chroniczną”. Względy 
polityczne zadecydowały też o tak 


szybkim, sprzecznym z zasadami woj- 
skowymi, zajęciu! stolicy abisyńskiej. 
Całokształt obrazu kampanii etiop- 


skiej uzupeł ą dalsze jeszcze pa- 
miętniki wojenne, w pierwszym rzę- 
dzie „Marsz na Gondar“ Achillesa Sta- 
race'go — sekretarza par faszystow- 
skiej „oraz „Loty nad górami“ Wiktora 
Mussoliniego. Obydwie odnoszą się 
jednak tylko do fragmentów akcji i 
choć zawierają wiele szczegółów bar- 
dzo interesujących, nie posiadają jed- 
nak znaczenia omówionych dwóch 
dzieł kolejnych wodzów naczelnych. 
Pozwalają jednak na jeszcze dokład- 
niejsze i żywsze uzmysłowienie sobie 
całokształtu tej potężnej i miażdżącej 
machiny, która zwaliła się na kark 
ostatniego „króla królów". 


JAN KAWCZYŃSKI 


Ratujmy 
kresy południowe! 


Polacy na kresach południowo- 
wschodnich wynaradawiają się, ponie- 
waż nie mają kościołów katolicko- 
polskich obrządku łacińskiego. Są na- 
rażeni na wpływy ukrainizmu i cer- 
kwi obrządku grecko-katolickiego, 

Dobrze to rozumieją Polacy na 
kresach, dobrze to rozumie kuria die- 
cezji przemyskiej obrządku łacińskie- 
go i dlatego w Przemyślu powstało 
Towarzystwo Rozwoju Ziem Wschod- 
nich, które ma za zadanie chronić 
Polaków od wynarodowienia się, zbie- 
rać ofiary na powstające tam 27 świą- 
tyń dla Polaków. 

Polacy! Jeżeli drogie są sercu Wa- 
szemu kresu południowe, złóżcie ofia- 
rę choć niewielką na potrzeby kościo- 
łów dla tamtejszych Polaków, pod a- 
dresem: p. Przemyśl, ul. Katedralna 
nr. 1, m. 3. Zarząd Okręgu Towarzy- 
stwa Rozwoju Ziem Wschodnich w 


Przemyślu. 
KS, A. MATERNY. 


Będziemy mogli 
stać się niewidzialnymi! 


Fantastyczny pomysł z powieści Wellsa zrealizował węgier- 
ski inżynier-<wynalażca 

Budapeszt. (PAT). „Esti Ujsag" Wiadomość ta, o ile jest prawdzi- 

donosi, że Ford nabył za cenę 1 milio- | wa, ziszcza fantazję Wellsa, który w 

na dolarów patent na wynalazek inży- | swej fantastycznej powieści „Niewi- 

niera węgierskiego Prybilla. Inż. Pry- | dzialny człowiek” opisuje niezwykłe 


bill wynalazł ostatnio sposób na uczy- 
nienie osób i rzeczy niewidzialnymi 
pod wpływem działania specjalnych 
promieni. 

O ile wiadomość powyższa polega 
na prawdzie, to wynalazek węgierskie- 
go inżyniera będzie miał znaczenie e- 
pokowe. Nie wiadomo, w jakim kie- 
runku zostałby wykorzystany ten wy- 
nalazek, ale to pewne, że zaintereso- 
wałyby się nim w pierwszym rzędzie 
sztaby wojskowe. 


przygody i przeżycia wynalazcy-che- 
mika, który sam czynił siebie niewi- 
dzialnym przez wchłanianie w siebie 
pewnych składników chemicznych. 
Eksperyment bohatera powieści Well- 
sa skończył się dla niego tragicznie, 
gdyż równocześnie nie mógł wynaleźć 
środków na przywrócenie sobie wi- 
dzialności. Wynalazca węgierski, zna- 
јас powieść Wellsa, na pewno о tem 
pomyślał, Tak czy inaczej fantazje 
Wellsa realizują się! 


Nowa placówka odrodzenia religijnego 


U stóp Jasnej Góry w t. zw. Szwaj- 


dlą katolickich mężczyzn z kół inteli- 


carii częstochowskiej powstał z koń- | gencji. Dom nosi imię wielkiego pa- 
cem ubiegłego roku dom Trekolekcyj- | pieża, miłościwie nam panującego, 
ny ОО, Jezuitów, im. Piusa XI, prze- | dlatego, że dużą ofiarą przyczynił się 


do wzniesienia tego domu, że tą pla- 


znaczony wyłącznie dla kapłanów i 


Amerykański finansista Mel lon ofiarował narodowi ame- 

rykańskiemu swoją galerię э brazów, wartości 19 milionów 

dolarów. Wśród cennych arcydzieł znajduje się Rafaela 
„Madonna z dzieckiem". 


Dr. med. H. ZIOMKOWSKI 
specj. chorób skór, wener. i moczopłciowych 
Łódź, 6 Sierpnia 2, tel. 118-33 
Przyjmuje 9-12 i 3-9" w niedzielę: 9-12 
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cówką się cieszy, że plany jej błogo- 
sławił a na otwarcie przysłał apo- 
stolskie błogosławieństwo i пајѕег- 
deczniejsze życzenia, а ponadto jest 
papieżem, można powiedzieć, rekolek- 
су} przez nieśmiertelną encyklikę © 
zamkniętych ćwiczeniach duchow= 
nych: „Mens nostra“, 

Pierwsza idea o domu rekolekcyj- 
nym u stóp Jasnej Góry zrodziła się 
w myśli J. Em, ks. biskupa Kubiny, 
pasterza diecezji, który od początku 
swoich rządów pragnął mieć ОО. Je- 
zuitów i zamiar ten zdołał w 10 lat 
uskutecznić przez poddanie myśli o 
tak zbawiennej placówce i przez po- 
moc w oddaniu części gruntu pod to 
wielkie dzieło. Dom jest położony ©- 
podal Jasnej Góry (jakie 10 minut 
drogi), jednakowoż zupełnie zaciszny, 
tak że gwar pielgrzymek i pątników 
już tutaj nie dochodzi. 

Dom położony w dużym, kilkumor- 
gowym ogrodzie, z cudownym wido- 
kiem na Jasną Górę, daje wszelkie 
gwarancje skupienia i ciszy potrzeb- 
nej do rekolekcyj. Posiada dom 60 
nowocześnie urządzonych pokoi z bie- 
żącą wodą, kaloryferami, skromnie a- 
le wygodnie urządzonych i naprawdę 
nastrajających do modlitwy, rozmowy 
z Bogiem i do wglądania we własne 
sumienie. Miła, nowoczesna, ale do- 
brze oddziałująca na dusze kaplica, u- 
zupełnia całości. Jest także miejsce 
przeznaczone na czytelnię dla rekolek- 
tantów. Dom już działa i pracuje i w 
kilku seriach ćwiczeń duchownych 
zgromadził w swych nowych murach 
kilkudziesięciu panów i kilkudziesięciu 
kapłanów oraz trzech Arcypasterzy. 
Daje wszelke warunki do pracy w 
wnętrznej i skupienia, chodzi tylko, by 
zrozumienie tego domu i jego potrze- 
ba przedostawały się w jak najszersze 
masy naszej inteligencji, a ci co prze- 
szli tę szkołę wyszkolenia duchowne- 
go w zamkniętych ćwiczeniach du- 
chownych, by się stali szerzycielami 
idei zamkniętych rekolekcyj i jednali 
coraz nowych członków na te ćwicze- 
nia; przecież jest to dzisiaj najważ- 
niejszy czyn apostolski, formowanie 
zwartych szeregów Akcji Katolickiej, 
a chyba bezsprzecznie wyrobić 1 
kształtować się od gruntu może ona 


jedynie w zamkniętych ćwiczeniach 
duchownych. 
Wszelkich informacyj  tyczących 


domu i rekolekcyj udziela Superior 
domu rekolekcyjnego 00. Jezuitów, 
Częstochowa, ul. św. Kingi 74. 

KS. JÓZEF PACHUCKI, Т.У. 


Oświadczenie 


Wiadomość, podana w „Orędowni- 
ku* w numerach 130 z dnia 5 czerwca 
1936 r. i 136 z dnia 12 czerwca 1936 r. 
o tym, jakoby „poseł Sowiński wyro- 
bił swemu ogromnie bogatemu teścio- 
wi Helmanowi hurtownię soli* — jest 
całkowicie niezgodna z prawdą. Re- 
dakcja została w tym względzie wpro- 
wadzoną w bląd przez swego korespon- 
denta z Zawiercia i za wyrządzoną 
posłowi Sowińskiemu przez to krzyw- 
dę moralną posła Sowińskiego prze- 
prasza. 


ЇШЇП pożar w ДШ la" ҮЙ 


Pożar wybuchł w oddziale fotomechaniczn: i strawił cał i m 
zyjnymi aparatami kliszarni — Straty ана реа ствер ео итек з ргосу 
100 


mapa katastralna 


L w ów. (PAT), Dziś o godz. 12 wy- 
bucht pożar w oddziale fotomechanicz- 
nym w wielkich zakładach graficz- 
nych znanej spółki akcyjnej „Książni- 
ca-Atlas* we Lwowie przy ul, Zielo- 
nej 20. 

Prawdopodobnie jeden z robotni- 
ków, ogrzewając na płomieniu gazo- 
wym płytę cynkową, która zanadto 
się rozgrzała, wrzucił ją przez omyłkę 
zamiast do wody, do nafty lub benzy- 
ny. Mimo, że pod ręką były 3 gaśnice 
i kran wodociągowy, cynkograf stra- 
cił — jak się zdaje — panowanie nad 
sobą i zaalarmował robotników z są- 
siednich sal. 

Tymczasem jednak pracownia sta- 
nęła w płomieniach, które rozszerzy- 
ły się wskutek eksplozji bańki z ben- 
zyną. Ten przebieg wypadków nie zo- 
stał jeszcze stwierdzony, jednak wy- 


m. Lwow a, wartości 


wołał fatalne następstwa. Pożar znt- 
szczył całe trzecie piętro wraz z precy- 
zyjnymi aparatami kliszarni i przerzu- 
cił się na czwarte piętro, mieszczące 
introligatornię, w której w tym mo- 
mencie znajdowały się ogromne ilości 
książek. Robotnicy zdołali zbiec scho- 
dami na dół, ogień zaś trawił łatwo- 
palne materiały, zwłaszcza papiery. 
Dopiero o godz. 15-tej pożar został u- 
gaszony. Szkody są olbrzymie. Na 
szczęście stropy żelazo-betonowe nie 
dopuściły do runięcia ciężkich maszyn 
cynkograficznych i introligatorskich. 

Szkody w zniszczonym budynku 
wynoszą około 60.000 zł, w aparaturze 
i maszynach około 120.000 zł, w książ- 
kach około 40.000 zł. Razem co naj- 
mniej 200.000 zł, przy czym cyfry te 
trudno ustalić w ciągu pierwszej go- 
dziny po pożarze. W oddziale foto- 


ięcy zł — Spłonęła również 
tysięcy zł 


mechanicznym „Książnicy-Atlas" znaj- 
dowała się przeznaczona do powiela- 
nia wielka mapa katastralna miasta 
Lwowa, z której uratowano tylko 
część. Mapa wielkości ok, 5 m kw. © 
pracowywana była przez cały sztab 
urzędników i rysowników w ciągu 
wielu miesięcy, przy czym dokonywa- 
no zdjęć z samolotu i na tej podstawie 
dopiero rysowano plan posesyj mia- 
sta. Gdyby się okazało, że zarząd miej- 
ski nie posiada kopii poszczególnych 
tragmentów tej mapy, to do szkód, wy- 
rządzonych poza tym trzeba będzie 
dodać jeszcze około 100.000 zł. 

Na miejsce pożaru przybyli wraz ze 
strażą pożarną przedstawiciele władz 
na czele z wicestarostą grodzkim mgr. 
Kirschnerem. 
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Po strasznej kataastrofie Kolejowej w Mysłowicach 


Itrząające stony przy odczytywani listy ofiar 


Tragiczny pociąg jest stałe przepełniony — Siła zderzenia obu pociągów — Rumowi- 
sko żelaza rozbijane młotami i cięto aparatami — Tłum osóh przed szpitalami 


Mysłowice. 
bowy, 
z 0: 


(AJS) Pociąg oso- 
który uległ katastrofie, wyjeżdża 
ęcima o 4.36 i zabiera po drodze 
ze stkieh miejscowości tego kąta 
powiatu pszczyńskiego śpieszących do 
pracy względnie powracających z tury 
kolejarzy oraz robotników kopalni my- 
słowickiej, hut Gieschego, huty Bail- 
don i innych. Z tego powodu jest stale 
przepełniony. 

Wagon pasażerski, który został zu- 
pełnie zdruzgotany, jest typu niemiec- 
kiego i posiada oddzielne wejścia do 
każdego przedziału. 

Po katastrofie, która wydarzyła się 
о godz. 5.16, chcąc dostać się do ran- 
nych, trzeba było posłużyć się apara- 
tami acetylenowymi і ciąć splątane w 
fantastyczne węzły żelastwo. 

O sile zderzenia świadczy fakt, że 
wyrwane z podkładów szyny kolejowe 
wydłużyły się i oplątały rozbity wagon. 
Lokomotywa pociągu osobowego z 
wtłoczonymi buforami ostatniego wa- 
ропи pociągu towarowego, naładowa- 
nego deskami, oraz z wbitymi własny- 
mi latarniami, wydostała się na plat- 
formę, odnosząc skutkiem tego mniej- 
sze, niż sądzono, uszkodzenia, Sam 
kocioł nie został naruszony, natomiast 
cała armatura jest pogięta i zniszczo- 
na. Cztery wagony towarowe są TOZ- 
bite doszczętnie. Z ambulansu poczto- 
wego została kupa żelastwa, tak jak i 
z następnego wagonu pociągu osobo- 
wego, gdzie znajdowali się pasażero- 
wie. Całe rumowisko siłą zderzenia 
tworzy nierozdzielną całość, którą roz- 
bijano młotami i cięto aparatami, 
przywiezionymi dopiero pociągiem Ta- 
towniczym z Katowic. 

Mysłowice. (AJS). Na wieść o 
katastrofie przybyły do Mysłowic 0- 
gromne tłumy osób, których bliscy je- 
chali tym pociągiem i oblegały miej- 
scowe szpitale, chcąc dowiedzieć się, 
kto jest na liście ofiar. W czasie od- 
czytywania tej listy odgrywały się 
wstrząsające sceny. 


Stan zdrowia ofiar pomyślny 

Katowice. (Tel. wł). W stanie 
Фаг piątkowej katastrofy kolejowej 
w Mysłowicach na dworcu nastąpiło 
pogorszenie u 4 ciężko rannych. Stan 
ich jest już prawie beznadziejny. Mi- 
mo to lekarze czynią wszystko, by ich 
utrzymać przy życiu. Szczególnie 
dwuch, którzy mają złamany kręgo- 
siup — jeden w okolicach biodra, 
a drugi w okolicach barku, znajdują 
się w agonii, Stan pozostałych nie u- 
legł zmianie i jest nadzieją utrzyma- 
nia ich przy życiu. Wielu jednak cięż 
ko rannych pozostanie na całe życie 
kalekami. 

Spośród aresztowanych, którzy do- 
tąd przebywają w więzieniu, bardzo 
niejasno przedstawia się sprawa ma- 
szynisty Krzyżowskiego. Śledztwo jest 
jeszcze w toku, a rozciągnięte zostało 
jeszcze na przetokowego i pomocnika 
maszynisty Warbacza, (AJS) 


Aresztowanie 
dyżurnego ruchu 
Katowice. (PAT). Na polece- 
nie prokuratora zatrzymano w aresz- 
cie śledczym w związku z katastrofą 
dyżurnego ruchu na stacji w Mysłowi- 
cach Urbanka i zwrotniczego Kozioła 
Dalsze szczegółowe dochodzenia trwa- 


ję. 
О katastrofie kolejowej 


Katastrofa kolejowa pod Mysłowi- 
cami wstrząsnęła do głębi opinią pu- 
bliczną, i to z różnych względów. 

Najpierw oczywiście wstrząsający 


Zwolnienie studenta, 


Warszawa. (Tel. wł.) Z aresztu 
centralnego został zwolniony słuchacz 
politechniki warszawskiej Bogumił 
Płachecki, który był aresztowany z in- 
nymi uczestnikami blokady na uni- 
wersytecie warszawskim. W ten spo- 
sów w areszcie pozostało jeszcze sied- 
miu studentów. 

Do wydziału VIII wpłynęło zażale- 
nie obrońców studentów, pozostających 
w areszcie przeciwko decyzji sędziego 
śledczego o utrzymaniu dotychczaso- 
wego środka zapobiegawczego. (w.) 


jest skutek katastrofy: 9 trupów i 56 ] jego pomocnika oraz maszynisty i jego 


osób rannych, w tym połowa ciężko; 
niejeden z rannych może ulegnie w 
walce o życie. 

Po wtóra — katastrafa to kolejowa 


L= 


ә akalicznościach. 


pomocnika. Oczywiście ostatecznie u- 


stali winowajców dopiero śledztwo 
proces; ale już to. co dotąd wiadomo 
ш w iakich doszło do 


Zmiażdżony wagon bagażowy. 


w Polsce niestety nie odosobniona w 
ostatnich czasach. 


Dalej — katastrofa nastąpiła w 
punkcie bardzo wrażliwym naszego 
organizmu państwowego, na Śląsku. 


gdzie dużo jest fermentu w związku 
z bezrobociem i gdzie ferment ten wy- 
zyskują obce agentury. 

Wreszcie komunikaty stwier- 
dzają winę nie jednego człowieka, lecz 
aż czterech kolejarz) zwrotniczego i 


Zwiedzamy Fabrykę Chemiczną 


„ZAWIERCIE* czytamy napia wielki- 
mi literami przy wjeździe па dworzec. 
Jesteśmy u celu. Dymiące kominy, sygna- 
ły fabryczne... mieobcy nam jest ten 
rytm 100% miast fabrycznych. Któż nie 
wie, że Zawiercie posiada huty ezklane, 
fabryki cementu, włókiennicze i metalo- 
we. Dzisiaj mamy inny cel przed sobą; 
korzystamy z zaproszenia firmy „CHEMI- 
METAL“ S. A. której fabrykaty ава ogól- 
nie znane z jaknajlepszej strony. 

Na miejscu wita nas uprzejmie czło- 
nek Zarządu p. Sienkiewicz, poczym bie- 
rze nas pod swą fachową opiekę naczel- 
my chemik p. inż. Dutka. 

Nie przypuszczaliśmy nigdy, że tak po- 
zornie bezpretensjonalny towar jak pasta 
do obuwia i inne Środki do czyszczenia 
wymagają tak olbrzymich zakładów z ca- 
łym zastępem robotników, techników i 
chemików. Już tam gdzie znajduje віє 
serce fabryki, w laboratorium chemicznym 
dowiadujemy się, że właściwy proces wy- 
twórczy pasty do obuwia i pasty do po- 
dłóg odbywać się może także przy pomo- 
cy prymitywnych środków i często, na- 
wet za często kierują produkcją niefacho- 
wi chemicy, to jednak wysoki gatunek 
pasty do obuwia wówczas tylko można 
osiągnąć, jeśli naukowo kształceni che- 
micy wykonują stale nadzór zarówno nad 
przychodzącymi surowcami, jak i nad 
wychodzącymi gotowymi produktami aż 
do ostatniego pudełka włącznie, Konsu- 
ment ma przy paście do obuwia ERDAL 
rękojmię, że wyborowa jakość fabrykatu 
nie jest dzielem przypadku. lecz, że tylko 
taki towar opuszcza zakłady, który przy- 


katastrofy, jest bardzo niepojęte, że ta- 
kie rzeczy są możliwe. 

Toteż opinia publiczna oczekuje nia 
ukarania tylko winnych (to zmarłych 
już nie wskrzesi), ale wysnucia właści- 
wych energicznych wniosków przez 
kierownictwo państwowych kolei że- 
laznych, by tego rodzaju Katastrofy + 
winy zbiorowego niesłychanego nie- 
dbalstwa były w przyszłości niemożli- 
we. 
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Sowiety skazują na śmierć! 

Moskwa. Z Archangielskoje na 
Kaukazie donoszą: 

Nauczyciel Głoty skazany został na 
karę śmierci za zdeprawowanie nielet- 
nich uczennic. Prokurator w mowie 
oskarżycielskiej wyszedł z założenia, 
że jeśli szkodnictwo traktuje się jako 
ekonomiczną kontrrewolucję i zwal- 
cza się je karą śmierci, nie można po- 
stąpić inaczej z ludźmi zwyrodniały- 
mi, którzy czynią zamach na najcen- 
niejszy kapitał — dzieci sowieckie. 


Mnogość rekursów 


Warszawa. (Tel. wł.) Do Naj- 
wyższego Trybunału Administracyjne- 
go wpłynęło w ciągu 1936 r. 6070 re- 
kursów przeciwko rozmaitym decy- 
zjom władz administracyjnych. 

Przy takiej ogromnej ilości mate- 
riału zaległości w Najwyższym Try- 
bunale są wysokie, (w.) 


Kursy czapnicze w Sieradzu 


Sieradz, 16, 1. Drugi z rzędu 
kurs czapniczy, prowadzony przy Str. 
Narodowym w Sieradzu pod kier, p. 
Lewandowskiego, rozwija akcję na 
szerszy zakres. 

Ze względu na 
nowych kandydatów z 
kurs będzie przedłużony i 
semestr. 

M. in. uczą się czapnictwa przybyli 
kandydaci ze Szczuczyna К. Lidy z 
woj. białostockiego, z Krosna, woj. lu- 
belskiego, Wielunia, Widawy itd. Na- 
płynęły jeszcze nowe zgłoszenia z Miń- 
ska Mazowieckiego, Tarnowa, z miej- 
scowości woj. stanisławowskiego, Łę- 
czycy, Turku i in. 

Akcja odżydzenia rzemiosła pol- 
skiego w tej dziedzinie zawodu, jak 
się okazuje, czyni postępy naprzód. 


liczne zgłoszenia 
całej Polski 
na trzeci 


nosi zaszczyt marce głowne. ERDAL, 
Wosk karnauba z Brazylii, wosk japoński 
z Japonii, wosk kandelilla z Kalifornii, 
jak również nasze krajowe woski i oleje 
badane są przez chemików przy pomocy 
coraz bardziej w ciągu lat udoskónalo- 
nych metod naukowych, zanim one roz- 
poczynają drogę do potężnych kotłów, w 
t. zw. szmelcowni. 

Śledzimy produkcję ze wzrastającym 
zainteresowaniem, widzimy jak na arku- 
szach blaszanych drukują się barwne wi- 
zerunki, widzimy јак z tego powstają 
wkońcu znane puszki ERDAL z grotesko- 
wą czerwoną żabą, jako znakiem towa- 
rowym, jak następnie pudełka te w du- 
żych ealach fabrycznych przy pomocy 
pomysłcwo skonstruowanych maszyn то- 
stają napelniane. dowiadujemy się dalej 
jak ważną jest kierownicza i nadzorują- 
ca działalność chemików. jak np. w każ- 
dym stadium pracy zachowana być musi 
określona temperatura, która kontrolowa- 
na jest za pomocą termometru. W fabry- 
ce znajduje się również nowoczesne urzą- 
dzenie do mierzenia temperatur. 

Zainteresowanie masze budzi jeszcze 
chłodnia, w której płynna jeszcze masa 
krzepnie. Następnie przechodzimy do 
działu opakowań i widzimy również tutaj, 
że wszystko wykonane jest we własnym 
zakresie, nawet etykiety na kartonach 
drukuje się we własnej arukarni litogra- 
ficznej. 

Jesteśm wprost przytłoczeni 
rodnością tego cośmy widzieli 
„Po czym poznaje się wł: 
pasty do obuwia, względnie pasty do po- 


różno- 


9165", Otrzymujemy wyjaśnienie: „Dzięki 
zawsze jednakowej wysokiej jakości 8u- 
rowców, odpowiedniemu ich doborowi i 
stalemu nadzorowi epecjalnie wyszkolo- 
nych i odpowiedzialnych chemików pow- 
staje gatunek pasty gwarantujący naj- 
większy efekt pod względem połysku, jak 
również najlepszą konserwację skóry, 
Jednakowoż im lepsze są surowce, tym 
lepszym i bardziej harmonijnym jest za- 
pach, który tym samym jest dobrym dro- 
gowskazem. Pasty o ostrym przenikliwym 
zapachu dają niekiedy również piękny 
połysk, ale jak się to popularnie mówi, 
one „раја“ skórę, alho też jak przy paście 
do podłóg — ва szkodliwe dla zdrowia. 
Oczywiście przekonujemy się natychmiast 
praktycznie o tym, że zapach pasty do 
obuwia ERDAL, pasta do podłóg ERDA- 
LIN i płynu do metali ERDOL naprawdę 
przewyższa podobne produkty. 

W międzyczasie docieramy do nowo- 
czesnoj rampy ładunkowej, na której w 
dlugich rzędach ułożone są skrzynie wio- 
zące ma wszystkie etrony produkt wielu 
działów pracy. Przypadkiem, znajdo 
się między nimi pokaźne il 
przysposobionych do transportu morskie. 
go, a zatem przesylka eksportowa, której 
droga wieść będzie, aż za ocean. 

Tylko pasta do obuwia, pasta do po- 
dłóg i płyn do metali, bezsprzecznie, ale 
jednak jak ważne dla każdego gospodar= 
stwa, dla normalnych wymogów kultu- 
ralmych! 

Zakłady ERDAL тора być dumne же 
swej działalności. 
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RZECZ DZIEJE SIĘ W ŁODZI 


NA SŁUŻBIE U ŻYDÓW 


Szłuka nie w jednym akcie 
Słatkiewicz — llustrował Florian Klemiński 


Napisał Słanisław 


ŻYDZI: 
Masorow, Bolszewicki, Kapitałow, 
Prasower, Lew Holenderski. 
Niestety POLACY, nieczystej co praw- 
da krwi (żałować nie ma czego — 
nie warto!): 

Socjalista, Zenperowicz, Dratew, 
Barlik, Szewce, Walczyk, Pismaki, 
Psy. 

RADNI NARODOWCY: 


Adw. Kowalski, Adw. Szwajdler, 
Adw. Klikar, Antoni Czernik, ro- 
botuik Belka oraz pozostali гайп! 


robotnicy. 
mia scena. Na prawo i lewo 
Na wprost widnieje miasto 

d pomnik Kościuszki, ratusz, 
katedra, fabryki, kominy. Na sce- 
nie za stołem siedzi 4 Żydów: Ma- 
sonow, Bolszewicki, Kapitałow 1 
Prasower. 


Francja dzisiaj nasza duma.. 


Towarzysz Masonow: 
Jak było na Kominternie, 
omówiłem bardzo wiernie. 
Sądzę, żeście zrozumieli, ha! 
Bolszewicki: 
Pojęliśmy, Masonowie; 
jeno chodzi mi po głowie, 
jak to wszystko w czyn wprowadzić. 
Nad tym radzić. 
Masonow: 
"Тора głowa... 
Jak to wszystko w czyn wprowadzić! 
"Towarzyszu! Wyście człek inteligentny 
Nawet powiem nieprzeciętny. 
Wy znacie cel Reformacji w dawnej 


Polsce? 
Bolszewicki: 
Znam. 
Masonow: 
Dobrze? 
Bolszewicki: 
Dobrze. 
Masonow: 
Fjże... Mnie się widzi, że nie znacie! 


O tym później, przyjacielu. 

Powiedzcie mi, w jakim celu 

rewoltę zrobiono we Francji. 

Wiecie, Wielką Rewolucję? 
Bolszewicki: 

Była krzywda, księży zdzierstwo, 

wolność, równość i braterstwo. 

Тут Bastylii bramy wzięto. 

Tym królewski łeb ucięto. 

Szlachta, pany i mieszczany i ta wol- 

ność. 


Masonow: 
Wy z dyskusją nie za bardzo. 
Mądrzy w piśmie wami gardzą. 
Ja wam jaśniej wytłumaczę: 
Wolność, równość, nasz parawan! 
Za nim zginął kwiat młodzieży — 
Francji warstwa przodująca. 
То Jehowy dłoń karząca. 
Rytualne my rzezaki. 
My ten kraj sobie zdobyli. 
Francja dzisiaj nasza duma. 
Dawniej taka katolicka, 
A dziś co, ot, rządy Bluma, 
rządy nasze, reformacje, 
sądzą, chyba rozumiecie, 
(śmieje się!) 

jest nasza polityka. 
a narodowa. 
Те myśli nam tchnął Jehowa. 

"Towarz; Prasower: 
Masonowie, pozwólcie się 
zastanowić nad instrukcją Kominternu. 

Masonow: 

Tdźmy dalej. 


rewolucja, 


My musimy tu być szczerzy, 
bo to w naszym celu leży, 
Komintern nam z instrukcjami 
nie ucieknie oknem, drzwiami. 
Ja myśl moją snuję dalej. 
Otóż nasza polityka 
obliczona jest na wieki. 
Długie wieki. 
Bolszewicki: 
Już rozumiem! 
Dawniej Egipt, Babilonia. 
aj Rosja, Katalonia, 
ania i Ameryka. 
Teraz Polska. 
Nasze wpływy sięgać muszą 
dotąd, aż t aród zduszą. 
ski, chiński, czy francuski. 
Wszystko jedno, byle panem 
był nad nim naród wybrany. 
Masonow: 
To mnie cieszy, rozumiecie. 
Tak iść winno w całym swiecie 
i tak idzie. 
Prasower: 
Nasz naród swym wodzom wierny, 
lecz wróćmy do Kominternu. 
Kapitałow: 
Tak, tak, wróćmy! 
Masonow: 
My groźni całemu światu, 
lecz wracajmy do tematu. 
Otóż w Polsce plan działania 
nowe pole nam odsłania. 
Kapitałow: 
Jakie pola? 
Masonow: 
„Front ludowy* już stworzony. 
Bolszewicki: 
On działał w łódzkie wybory 


Masonoaw: 
Polityka przenikania. 
Taktyka wadzów zmuszania 
w całym kraju się udaje. 
Jeden tylko jest nietknii 
ten wielki obóz przeklęty. 

Radio mamy, Zenpa mamy, 
otwarte są wszystkie bramy. 
Ten obóz w nas wznieca trwogę. 
On nam tylko psuje drogę, 

n najnowszym polem 
iecać wszelką niedolę. 


У, 


w naszej pracy nie ustawać, 
tu odbierać, a tam dawać, 

о 10 chodzi, by my, zdzierce, 
mieli fajn gorące serca. 

Naród pracy pozbawiony, 
migiem robi się czerwony, 
jeden tylko kij z kiełbasą 
wiedzie go ku naszym czasom. 
Kiełbasa przed pyskiem wonić, 


Kielbasą przed pyskiem wonić... 


z tyłu mocno kijem gonić. 
Tak nasz naród liczbą słaby 
ma do rzeźni zagnać raby. 
Potem rozpętamy boje 
z białym i czerwonym gojem. 
Niech się wyrżną, zniszczą, zdepczą. 
Niech krew swoją wzajem chłepczą. 
Niech ten kraj sieją trupami. 
Nad trupami my panami. 
W rozpętanym przez nas szale 
będziem się śmiać, my szakale. 
Takie są instrukcje dla nas. 
Bolszewicki (zamyślony): 
Z Kominternu? 
Masonow: 

Z Kominternu. 

Bolszewicki: 
I cóż więcej, towarzyszu? 


A monstrancyj złotych wory, 
a kościoły, a klasztory, 
liturgiczne piękne szaty, 

kapy, stuły i ornaty. 

Ja chcę widzieć to na stosie. 
Oprócz złota i coś więcej... 
Masonow: 

Orgie, płomień, krew gorącą. 
Prasower (chrapliwie): 
Pismo ono nam tak wrogie. 


за" бобо JA 


Na naszym go irzyma pasku.. 


Kapitałow: 
ięte, 
ł, tobym je kupił, 
potem spalił. 
Bolszewicki: 
Ja wam sztuki swe pokażę, 
kiedy płomień ten rozżarzę. 
Ja rozpuszczę moją grandę, 
ta wam utnie sarabandę, 
aż hiszpańska przy niej zblednie, 
Masonow: 
Calkiem dobrze, to mnie rieszy, 
lecz ogromnie również śmieszy, 
że ci goje tacy głupi, 
nasz naród ich przecież łupi. 
Tak bezwstydnie, tak ich str: 
a ten goj nam ręce liże. 
Za Hiszpanię w gruz 
za knuty, co w Ros, 
Za te сег 
popalone, pon 
Nam kłaniaja się te woły, 
гару, goje, niewolniki, 
My ich wzięli za srebrniki, 
i jak judaszy, 
į służą naszym, 
naszym celom, rozumiecie. 
Tfu. gojowskie podłe śmiecie. 
Kapitałow (uśmiechając się 
radośnie): 
Znaczy to, że mój kapitał, 
co nań tak socjalizm zgrzyta, 
i bolszewizm swoje robi, 
on pognębi i przekupi, 
on goja gniecie a łupi. 
Na naszym go trzyma pasku. 
Bolszewicki: 
W tym wypadku goj w potrzasku. 
Izrael nie będzie stratny. 
Ja państwowy, ty prywatny, 
abaj żeśmy kapitały. 
Tu jest tylko sztuczek mały. 
Jak ty sprzykrzysz się gojowi, 
to go socjalista łowi. 
I do mojej pędzi matni, 
u mnie już jest sztuk ostatni. 
Ze złowionym no i z łowcem, 
Jak to można zdrajcy wierzyć, 
zdrajca dzisiaj u mnie służy, 
jutro gotów mnie uderzyć, 
a tak to im koniec obu. 
Po co my mieć mamy stratę. 
Rab dostanie swą zapłatę. 
Jak rab już odrobi swoje, 
niech spoczywa... Atfu, goje. 
(spluwa z pogardą). 
Masonow: 


Towarzysze! 

Bardzo dobrze nam się składa, 
Bolszewicki pięknie gada. 
Kapitałow nasze życie, 

ja pracować muszę skrycie. 
Prasower nam drogę robi, 
pierwsze bruzdy nasze żłobi. 
Każdy z nas zna już swą rolę. 
Zanim wyruszymy w pole, 
chciałbym widzieć nasze raby, 
tych zawołać tu trzebaby. 
Prasower: 

Tak, zawołać (naciska dzwonek) 


„pac: AR) kog 


ch, zgliszczach, 


„Wchodzi socjalista, Żydzi z pogar- 
dą spluwają mu pod nogi. socjalista 
tego nie widzi, ma na oczach czerwo- 
ną przepaskę, na plecach takiż płaszcz, 

Bolszewicki (do siebie): 
Socjalista, prawa ręka, 
jego wielki obóz nęka, 
mój płaszcz, ja się pod nim chowam, 
jego zesłał mi Jehowa, 
On robotę czyni moją, 
on jest dla mnie tarczą, zbroją. 
Żeby nie on ze swą siłą, 
mnie by w Polsce już nie było; 
w Łodzi wcale! 
On faszyzmu utnie rogi. 
on mi rzuci go pod nogi. 
Socjalista go zwołuje, 
faszyzm zdepcze, ja oplu. 
Podły faszyzm, obóz pod 
(Do socjalis 

Siadaj tutaj, między nami. 

(Socjalista siada, Żydzi robią mu 


Masonow naciska dzwonek, wycho- 
dzi człowiek, ubrany na czarno, kła- 
niający się na wsze strony, w miarę 
poważny i surowy. 

Masonow (do siebie): 
Witamy Zenperowicza, 
on też do nas się zalicza, 
on jest z dobrych naszych męży, 
2 katedr swych zohy! 
i usuwa ze szkół kr; 


(Do siebie 
On nam na „glane“ buty liże. 
(Głośno): 


Między nami niechaj siada, 
przyjmuje go mędrców rada. 

(Żydzi nieznacznie spluwają, Zenpe- 
rowicz siada przy socjaliście). 
Prasower do Kapitałowa: 

Ny. gdzie twoje zabijaki, 

a gdzie moje są maki, 

z „Łodzianinów" i „Ekspressów*, 

„Republik 

Tdzie pisarska hołota, 

co tak błotem dzielnie miota, 

co tak pluje, parska, psioczy, 

gdzie są moje uszy, oczy, 

jadowita moja ślina. 
Kapitałow: 

Ny, gdzie moje są sobaki, 

gazrurowcy, bojówkarze. 

Setki głów rozbitych w darze 

oni dzień w dzień mi składają, 


Idzie pieska ma hołota; 


oni jak psy mores znają. 

Ja ich za to jak psów ćwiczę. 
О tyle się z nimi liczę, 

o ile mi są potrzebni, 

jak nie będą przybochlebni, 
albo warkną, to ich kopnę. 

(Wchodzą psy i pismaki; pismaki 
stają na boku), 
(Dokończenie w numerze, który ukaże 
się we wtorek). 


NOWE PISMO 
DLA KOBIET 


Ukazał się już 2 numer nowego ilustros 
wanego pisma dla kobiet 


dwutygodnika 


„Kobieta Polski 


„Kobieta Polska" jest jedynym narodo- 
wym i katolickim pismem kobiecym. 

„Kobieta Polska" przynosi artykuly i 
felietony wybitnych autorek, specjalny 
dział mody, wychowania, kosmetyki itp, 

Pojedyńczy numer kosztuje 40 groszy, 
Prenumerata miesięczna 080 zł, kwartale 
na 2,40 21. Adres administracji i redakcjię 
Poznań, ul. Stroma 27 m. 5, tel. 65-55, 

Bezplatne egzemplarze 
żądanie. 
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1176 272 336 473 558 611 755 58122 
146 337 60 428 81 507 48 673 85 702 35 
50 952 59050 179 309 472 534 647 73 
298 800 14 40 45 978 
60049 231 86 346 700 978 61057 111 
110 240 58 391 423 56 540 695 811 
118 62133 82 415 520 67 697 705 +807 
140 52 942 63022 349 73 520 875 951 
(04309 10 49 471 557 782 842 47 55 89 
966 65321 483 572 645 765 898 961 
(006 32 98 117 82 247 63 307 433 
4817 67190 321 64 437 72 892 900 39 
(4078. 190 212 335 36 52 462 503 41 


21697 | 


klasy 37-ej Loterii Państw. 


50 695 745 67 916 69199 214 52 997 
607 702 16 93 70090 216 24 45 443 570 
877 82 907 71176 77 255 451 63 585 
654 876 80 904 38 72584 699 754 62 83 
814 73134 56 248 919 74072 115 34 41 
223 441 91 528 834 74 75109 40 253 
70 336 39 635 775 93 814 33 65 913 
17 76112 23 41 333 94 462 69 821 918 
17015 77 200 74 392 416 69 553 715 68 
843 925 78060 149 72 251 317 447 521 


ee 79152 97 834 63 721 64 806 


80159 294 304 13 29 501 700 72 
850 900 61 81116 19 22 239 475 
506 41 99 701 59 69 833 927 82031 
188 238 310 73 439 82 521 29 69 
818 47 951 83028 50 76 368 83 434 
614 33 930 52 84214 21 372 669 
85082 74 188 619 809 86059 96 146 
267 372 626 71 78 839 72 87087 
145 268 320 55 67 580 680 92 956 
88097 163 304 71 700 853 965 
89115 44 55 274 308 760 68 572 
995 90024 85 134 233 J4 503 464 
623 50 52 954 91000 62 117 39 89 
90 818 19 462 79 C35 794 854 66 
92036 233 9) 385 95 426 Бан 6: 
57 862 913 30 93018 135 234 455 
710 36 »4)33 50 78 108 427 $h 641 
149 930 95087 75 158 226 348 519 
65 81 96 934 54 57 96080 221 377 
440 688 78 852 97103 41 247 389 
948 80 98182 87 321 497 528 876 
908 99199 246 309 25 39 414 59 
530 951 86 100026 157 395 588 40 
660 746 846 934 49 101303 09 479 
90 731 879 945 102052 286 347 
475 519 882 977 103026 136 58 223 
79 365 880 904 12 28 104024 26 
172 781 840 62 105108 15 35 301 
64 414 693 849 904 106075 134 96 
290 95 323 68 569 87 699 746 59 
69 856 933 46 107169 204 06 342 
90 661 947 108206 300 421 929 38 


109051 98 177 270 508 90 602 18 
88 702 893 110009 107 374 77 432 
111025 263 425 507 657 780 822 
112171 644 51 83 865 77 983 
118159 213 89 62 386.502 70 82 
114056 79 145 263 365 434 530 94 
115223 370 400 757 926 116037 254 
788117340 420 320 118085 57 96 441 
586_T52 90 919 92 119015 178 422 
47 11 500 27 77 718 818 37 74 956 
12018 77 305 25 83 632 799 857 994 
121012 127 29 84 536 80 658 77 
944 62.86 122417 677 731 125145 
61 218 825 579 603 734 911 44 72 
194957 70 310 432 75 125143 220 
388 513 641 704 30 952 62 126241 
79 441 60 894 127185 238 55 418 
505 678 948. 128014 261 90 365 501 
82 735 46 920 88 129101 328 48 457 
509 70 602 747 869 982 130119 241 
42 300 9 82 526 612 35 98 706 25 
80 81 92 844 89 131062 178 91 95 
310 433 525 672 737 58 92 944 
132494 529 47 719 852 133109 231 
91 325 513 688 703 817 80 134012 
197 484 94 564 685 26_957 83 
135044 55 50 93 148462 521 78 
93 126041 113 282 309 418 43 77 
561 705 11 970 137580 671 98 814 
978 138036 196 329 427 676 84 747 
912 80 139232 326 79 410 29 5! 
685 713 39 962 93 14063 84 115 
602 30 719 40 47 85 141015 192 2 
159 142024 114 36 242 83 300 
549 54 64 642 143026 50 134 
185 58 144028 109 27 980 45 634 
711 807 145079 246 385 603 772 77 
849 55 88 916 37 146068 219 71 206 
43 60 399 434-660 71 85 716 871 
954 147055 63 109 255 315 84 437 
08 70 689 778 844 148102 40 294 
440 52 531 98 149183 208 21 307 
420 59 AT 584 729.021 150150 0 
631 65 71 817 A: t 151001 47 57 
105 96 465 629 766 806 97 968. 
152058 127 247 69 93 350 55 467 


588 649 79 709 52 93 903 153067 130 
216 426 602 15 66 715 92 962 27 
154008 43 51 222 26 307 506 27 39 
910 76 155069 294 321 22 30 460 619 
156005 100 11 15 201 93 301 35 510 
667 927 51 157428 500 634 158044 
59 68 115 209 795 820 76 933 37 

159175 78 233 51 361 807 12 29 67 
95 911 85 160281 332 48 486 503 638 
747 71.80 934 161039 45 130 284 646 
852 162090 129 223 65 68 438 72 
609 700 95 829 163102 285 98 467 
586 775 869 164164 571 673 924 74 
165115 37 306 69 500 93 657 714 82 
971 166209 14 99 571 604 74 80 996 
167022 97 184 86 215 307 446 35 49 
634 76 765 80 827 47 945 168106 493 
894 169068 116 303 14 637 50 753 812 
904 75 170215 33 84 300 465 609 25 
113 20 915 171075 78 121 282 464 
579 767 172272 352 67 96 448 772 
16 173124 51 73 268 320 81 647 32 
709 902 174034 160 92 447 418 96 
544 88 837 952 175032 160 332 453 
507 738 835 67 71 956 176041 178 
252 80 716 81 177006 40 87 105 16 
253 354 559 19 91 96 713 178374 644 
810 179163 98 364 85 506 10 46 919 
180210 64 92 424 26 74 567 666 725 
52 878 962 181086 356 63 767 866 
182019 148. 90 231 325 515 652 736 
953 95 183064 253 95 403 748 881 
184307 441 711 806 918 185138 424 
98 502 695 763 815 18 960 186042 
86 240 305 43 403 639 747 848 187033 


77 145 77 416 833 188200 59 482 703 | ? 


819 995 189386 437 43 573 855 

190026 41 54 105 39 409 91 605 24 
113 823 950 191008 48 480 553 660 
841 192087 304 26 504 815 23 47 63 
85 938 84 193010 73 153 75 230 453 
508 645 753 806 33 19 58 50 953 66 
194078 99 115 79 365 444 64 525 48 
640 876 906 27 85 


Ill. ciągnienie 


Wygrane po 200 zł. 


259 329 483 35 558 761 892 1213 
504 612 2115 264 798 3398 599 877 
900 4081 85 86 478 86 985 5526 52 
682 6642 756 800 903 7387 446 Т1 
544 718 49 8154 88 518 9053 210 14 
411 568 10099 552 11726 33 52 320 
12054 58 150 529 91 678 750 881 932 
53 13317 478 655 14068 245 87 447 
67 695 168 15193 234 992 16009 231 
692 826 76 17042 309 18295 420 694 
19240 325 52 477 691 935 20208 64 
90 337 446 625 805 21114 442 617 
34 920 22652 789 23077 343 468 543 
46 822 24201 402 76 816 25259 64 93 
883 26808 847 961 27235 28296 320 


16 490 964 29034 774 30084 134 283: 


418 59 595 636' 811 912 41 64 31021 
130 48 331 509 834 32007 176 857 
436 943 33055 102 84 245 321 804 93 
34105 397 707 802 80 87 35044 650 
995 36028 32 46 72 274 328 664 887 
87 37129 218 452 542 663 853 38255 
552 39016 173 497 614 725 896 971 
98 40049 384 48] 779 98 848 41036 
404 654 822 42036 289 93 323 43192 
254 44008 93 728 981 45489 665 753 
816 46497 796 846 47178 728 35 
48064 170 604 56 49162 84 284 360 
415 683 50333 71 534 811 51039 313 
424 506 955 63 52150 77 265 420 
53000 55 334 400 522 43 186 918 34 
99 54167 96 282 437 657 836 55100 
70 538 982 56047 259 388 422 716 
902 57641 856 925 64 58138 851 623 
KA. 224 498 507 66 81 630 810 
60181 401 78 607 61588 852 62418 
626 932 71 68492 578 740 64498 661 
65716 839 999 66011 194 536 885 
67068 587 708 68359 580 678 886 


1|69119 55 89 455 621 78 814 70424 93 


660 781 71201 305 88 624 69 757 935 
42 90 72267 412 619 69 70 826 73207 
19 89 341 74196 578 790 988 75168 
203 501 640 731 857 967 76145 232 
81 426 563 679 185 77067 174 881 
486 94 540 946 68 78150 611 724 826 
85 79088 439 687 908 80207 435 671 
19 81070 386 685 772 884 82004 250 
474 85 630 83108 52 302 444 987 


84093 269 493 515 030 95 756 88 801 | 


85151 83 227 699 743 871 912 86078 


234 331 66 530 781 88230 400 89661 
918 90167 88 478 827 91351 416 670 
94 872 92228 64 428 586 822 980 
93258 621 67 840 94314 547 642 938 
68 85 95220 93 334 728 889 96289 
315 49 503 40 97585 780 969 98046 
280 479 836 999152 152 923. 

100676 99 819 959 101052 113 21 
378 538 640 706 47 996 102051 93 316 
464 540 614 103028 64 218 74 330 612 
718 104458 562 676 920 105343 554 724 
839 65 72 106334 750 65 107179 86 365 
872 99 921 108595 948 110370 638 718 
111366 545 795 949 112073 258 726 
113298 530 114410 565 115262 514 96 
851 116241 327 45 55 415 748 830 986 
117228 118263 361 11932 246 53 621 
713 894 987 120088 307 444 887 121343 
500 70 612 782 840 89 934 61 122138 
265 123037 219 398 84 700 81 941 
124266 737 55 803 23 125354 126199 
517 958 127194 301 422 43 45 128622 
715 945 54 74 129110 26 226 456 705 
864 130022 174 271 451 721 870 993 
131011 55 416 717 817 132229 85903 
133103 359 516 44 134007 423 59 611 
135450 609 92 250 137075 551 668 73 
774 87 138059 757 71 844 921 139116 
308 78 662 140270 459 711 141160 80 
216 513 78 142034 159 250 326 62 482 
712 33 802 903 143277 354 540 792 
144884 145147 498 511 63 631 726 28 
146051 365 93 774 956 147058 487 728 
8886 148717 96 149260 69 335 495 584 


169 

150024 241 334 479 553 862 151359 
590 756 76 951 152077 524 836 153130 
211 67 72 663 774 892 942 154310 500 
728 839 927 155388 447 71 156401 970 
157333 780 896 158661 159028 143 726 
875 160465 649 733 161159 203 35 63 
516 737 162136 677 163149 87 90 262 
314 62 165004 16 480 946 166504 36 
17616 706 67 928 56 168100 64 389 489 
592 863 169043 161 91 206 559 723 38 
8% 170439 922 171092 195 172129 489 
928 38 173296 450 67 753 174095 172 
498 543 613 67 821 175026 136 451 524 
92 837 86 176153 542 852 983 177016 
130 178003 12 73 350 777 179187 558 
180132 56 202 327 624 944 70 181031 
382 485 182343 451 709 19 183228 526 
184032 36 648 760 957 185335 545 76 
186197 553 187065 495 693 188015 70 
242 341 503 615 723 189033 442 94 529 
190213 65 478 593 806 191031 87 97 
177 474 595 648 771 192388 193392 476 
602 937 194108 9 373 617 77 718 


IV ciągnienie 
Główne wygrane 


Stała dzienna wygrana 25.000 
zł. padła na nr. 59991. 

10.000 zł. na nr. 11099 183198. 

5.000 zł. na nr. 159548, 

2.000 zł na nr. 24145 30277 
43427 53250 71747 75372 77031 
83851 106934 111038 162269 
165367 171824 189830. 

1.000 zł. na nr. 617 10752 12516 
21779 26120 29026 30262 31485 
33393 37894 46989 55894 58519 
58709 64182 69492 74608 79992 
82787 91035 100289 102804 111424 
117945 127936 180821 134904 
137834 144839 157967 163157 
163632 164209 166316 17082% 
194120. 


Wygrane д0. 200 zł. 


46 62 418 28 762 824 1020 364 430 
545 964 2301 456 784 858 926 75 3125 
582 927 4014 74 134 71 867 584 636 
739 827 5109 59 6687 7204 28 48 588 
81 612 8048 406 573 837 9093 248 
540 10024 49 531 91 613 56 86 731 64 
11851 12026 273 314 508 13280 488 
589 14063 298 541 95 629 99 708 903 


76 15802 555 656 16184 838 449 74 
795 17059 92 106 848 950 18220 368 
516 688 846 987 19149 719 808 973 
20042 184 202 356 417 50 646 623 


Tabele loteryjną podajemy bez gwarancji 


788 890 21584 690 864 22008 23607 
938 24298 99 25300 719 816 26092 
390 567 914 27040 165 851 682 773 
985 28181 275 409 25 635 29581 915 
30283 401 610 933 72 31023 29 56 
483 32192 806 45-83 641 998 89238 
478 98 625 819 66 943 84097 274 605 
85158 84 563 729 36136 549 748 951 
37291 741 38027 636 39106 235 422 
81 712 958 85, 

40247 53 504 41197 220 560 676 
724 84 861 42347 688 189 43212 890 
497 694 44466 16 562 638 45059 108 
по 46195 277 026 833 54 925 47321 
477 915 48232 605 99 49041 97 496 
518 38 98 730 878 50522 31 897 
51259 370 453 77 827 52280 53119 
408 975 87 54117 87 566 848 912 
55265 403 672 871 989 56450 526 
785 57169 80 236 95 348 745 58794 
98 59095 289 94 772 60068 189 429 
61662 638 799 62201 515 68050 54 
153 352 448 613 920 24 64067 151 
216 383 462 65415 648 981 66475 588 
67134 223 358 428 785 859 912 24 
68016 99 181 521 670 870 69012 19 
89 222 341 497 504 661 950 70299 
878 927 11085 270 326 466 529 660 
825 70 914 72093 382 461 571 792 
909 73208 81 590 668 746 825 76 
74094 105 292 334 434 696 800 910 
56 75106 375 87 489 707 926 05 
76229 80 49 397 750 870 942 77124 
301 60 442 58 811 78048 336 467 631 
799 801 938 79342 499 292. 

80007 16 177 882 672 119 885 
81179 223 679 724 846 919 82187 235 
94 96 492 682 933 63 83095 445 84050 
78 212 358 039 48 978 85238 448 569 
895 86005 08 404 756 679 727 952 
87234 799 88308 922 38 89056 264, 
761 86 90017 235 46 61 85 663 97 
847 91015 436 598 621 950 92251 312 
416 576 77 611 93128 288 89 958 67 
94065 711 95123 435 72 518 726 844 
96504 64 916 17 97006 117 287 499 
508 98178 617 99033 367 75 1785 
100036 525 93 671 112 989 101222 
527 602 102255 484 578 769 103229 
843 551 748 76 893 104158 74 374 
682 99 796 105268 700 934 92 106080 
110 578 647 892 107020 41 387 
108054 537 109186 308 110204 64 657 
722 967 111505 788 112254 856 463 
522 636 894 949 85 113316 18 61 528 
600 760. 

114068 245368 750 59 921 29 115119 
81 249 525 660 116112 390 614 66 625 
912 95 117127 229 35 482 653 767 871 
907 118210 653 119110 220 425 523 
686 730 120352 91 504 891 1212112 
336 420 516 122221 123072 334 444 
580 691 92 841 124425 627 63 125177 
580 986 126051 533 751 908 127127 
218 408 802 128155 303 456 82 091 
120306 715 966 13057 669 131144 4:1 
777 132255 908 133091 540 654 803 
134037 570 832 135011 674 869 90 
136233 34 70 545 137454 589 705 940 
138246 535 762 856 974 139005 

140733 141254 405 619 142024 561 
801 143008 266 83 465 582 704 144645 
784 938 145040 164 206 542 813 
146089 195 400 722 957 147012 547 
896 148077 733 90 848 77 149781 803 
15030 44 66 207 992 151428 38 751 
849 152409 616 042 153047 424 32 
525 600 708 951 154006 288 424 711, 
895 155036 601 156718 157032 100 
8 25 60 276 158601 751 159024 324 

160083 182 402 550 907 161061 193 
419 65 749 882 162297 852 948 163048 
210 615 164288 323 98 756 847 964 
165365 616 939 166028 197 525 752 
167094 161 636 168013 38. 363 844 
169035 169 547 663 759 888 

170000 283 374 682 742 171300 
172250 331 756 808 953 173305 418 3! 
776 95348 174351 77 175010 22 41 
78 484 663 972 176026 347 445 
18 654 712 177381 510 613 33 703 876 
178283 792 904 179439 992 

180329 675 77 181000 195 539 908 
182195 246 330 505 633 804 00 
184082 596 756 185150 325 444 703 
31_186022 200 6 511 754 809 28 45 
187022 238 787 814 188510 40 189 
81 588 980 190269 465 505 697 191 
403 505 44 720 976 192017 18 478 


769 858 65 103333 83 483 607 7. í 
194323 499 537 


Szczęście sprzyja! 


Kolekturze ТЇЇ ЇЇ 


Poznań, 27 Grudnia 12. 
Badajcie pilnie tabelki. 
Wygrane wypłaca się natychmiast. 


DF KOSKY-40. 


0 rozwój turystyki 


Warszawa. (Tel. wl). W ramach 
toczących się rokowań handlowych 
Polski z Francją i Włochami mają 
być załatwione również sprawy ruchu 
turystycznego z Polski do tych kra- 
jów. (w) 


Posiedzenie Reichstagu 


Berlin. (PAT) W kołach politycz- 
nych uważają za rzecz zupełnie pewną, 
że 30 bm. o godz. 13 odbędzie się ze- 
branie Reichstagu. 

Ogólnie przypuszczają, że kanclerz 
Hitler wygłosi mowę na temat polityki 
wewnętrznej, 


i 


WIELE WYGRANYCH PAD 


w kol. DZIERZANOWSKIEGO 


GNIEZNO, Chrobrego 2. 


т 2007 


Zajścia przeciwżydowskie 

Warszawa. (Tel. wł.). W Wartce 
i Wa! Kałuszynie doszło wczoraj do 
zajść przeciwżydowskich. (w) 


Żydowscy oszuści 
przed sądem 


L wów. (Tel. wł.) W Stanisławowie 
rozpoczął się proces przeciw b. dyrek- 
torom Banku Kredytowego: Bandlero- 
wi, Eckhausowi i Eigenfeldowi, którzy 
2 żydowskim sprytem zorganizowali 
po całej Polsce „rzetelną“ sprzedaż ob- 
ligacyj państwowych. 

Jak wiadomo, agenci na „rzetelną“ 
sprzedaż obligacyj uwijali się po całej 
Polsce. Również u nas, po miastecz- 
kach i wsiach wielkopolskich, uwijali 
się oni, wyzyskując wielu naiwnych 
Stąd proces Żydów stanisławowskich, 
którzy byli „dyrektorami* całej impre- 
ży, budzi wielkie zainteresowanie. 
Akta sądowe tej sprawy obejmują 51 
tomów, 4 g 


Aresztowanie 
za okrzyki komunistyczne 


Ryczywół. Podczas opłatka Koła 
Rezerwistów, zaszedł wypadek, który 
się Szeroko komentuje, mianowicie nie- 
jakiś Tadeusz Kalupa dopuścił się blu- 
źnierstwa w czasie łamania opłatka i 
następnie wznosił okrzyki „Niech żyje 
związek komunistyczny”. Policja tutej- 
sza na drugi dzień aresztowała Kalupę 
i odstawiła go do dyspozycji Sądu w 
Rogożnie. (rj.) 


Dyktatura policii w Gdańsku 


Gdańsku (PAT). Senat ogłosił 
w dzienniku ustaw wolnego miasta 
dekret, rozszerzający znacznie zakres 
działania oraz uprawnień policji 
gdańskiej. 

Według odnośnych postanowień, 
policja jaka dział administracji ogól- 
nej, ша wypełniać pozą ściśle określo- 


Moi Ист! klienci jednomyślnie zaliczają 

mo ją kolekturę do wyjątkowo szczęśli: 

LOSY I klasy 38 loterii ва już do nabycia 
w mojej kolekturze, DELIG 


STEFAN CENTOWSKI Poznań 


plac Wolności 10 


nym zakresem działania wszystkie 
zadania administracji, które nie sę 
przydzielone innym władzom lub kor- 
poracjom prawno-publicznym. Policja 
ma prawo m. i. zarządzić areszt ze 
względu na bezpieczeństwo danej озо- 
by lub na wypadek zagrożenia warto- 
ści społecznych względnie interesów 
Wolnego Miasta. 


А 
Śnieżyce w Rumunii 

Czerniowce. (РАТ). Ostatnie 
opady śnieżne, które nawiedziły Buko- 
winę, spowodowały przerwy w komu- 
nikacji autobusowej i kolejowej. Wy- 
sokość opadów dosięga przeciętnie 1 i 
pół metra. 


Czytajcie i абопијсіе 


ү ..  mllustrację Polska"! 


Strona 10 — 


„Dab“ skreślony z ligi 


Uchwałę powsięto wszystkimi głosami przy sprzeciwie 
„Ruchu 


Warszawa. (Tel. wł.) Na sobot- 
nim walnym zebraniu ligi z udziałem 
delegatów wszystkich klubów po dys- 
kusji specjalnie wybrana komisja 
przedstawiła walnemu zebraniu wnio- 
sek o usunięcie Dębu ze składu człon- 
ków Ligi „za usiłowanie przekupstwa 


Wiosenne rozgrywki 
piłkarskie 

U schyłku kadencji obecnych władz 
POZPN oraz w związku z definitywnym 
ukończeniem rozgrywek mistrzowskich ko- 
ła jesiennego podajemy poniżej drużyny. 
które walczyć będą na wiosnę 1937 r. 

Liga okręgowa: 8 drużyn: 1) H. 
Cegielski, 2) Legia, 3) KPW Poznań, 4) Po- 
lonia Leszno, 5) Warta I. b. 6) Ostrovia, 
T) Korona Poznań, 8) KPW Ostrów. Do 
klasy A spadają dwie ostatnie drużyny w 
końcowej tabeli a na ich miejsce wcho- 
dzi tylko mistrz klasy A. 

Klasa A: Do finału zakwalifikowa- 
ły się: San Poznań, Polonia Kępno, H. Ce- 
gielski II, Polonia Główna, Warta II i Ko- 
ściański KS. 

Grupę spadkowa tworzą: Admira Po- 
тпай, Unia Kościan i Czarni Poznań oraz 
Pogoń Poznań i Szamotulski KS. Do kla- 
sy B spadną trzy drużyny. 

W klasie B: Po rozegraniu dwóch 
kwalifikacyjnych spotkań pomiędzy Soko- 
łem kępińskim a Victorią z Ostrzeszowa, 
miejsce w półfinale wywalczyła sobie dru- 
żyna Sokoła, chok której do rozgrywek 
stają: Sokół Leszno, Stella Gniezno, Sokół 
Wolsztyn. Pogoń Środa, Polonia II Główna 
i H. Cegielski III. Awans dwóch drużyn do 
klasy A ze względu na daleko położone od 
siebie ośrodki wymienionych mistrzów, po- 
ciągnie dla nich niemałe wydatki. Do kla- 
sy niższej spadli: Śremski KS., Sparta 
Poznań, Orkan Fabianowo i Posnania Po- 
znań. 

Półfinał klasy С nastręcza przy- 
szłemu wydziałowi gier nielada kłopotu. 
Dotkliwiej odczują to drużyny, gdyż ro- 
zjazdy pochłoną ogromne kwoty, bowiem 
w pólfinale spotykają się: Polonia i Noteć 
z Chodzieży, Obra Zbąszyń, Czarni Wol- 
sztyn. Czempiński KS. Legia Środa, Na- 
przód Ostrów. Sokół Mosina, Naprzód Po- 
znań, Stella Żabikowo, Britania i Stomil 
z Poznania. 


Pięściarstwo 

Chmielewski był badany przez mjr. dr 
Levittoux, który orzekł, że może on spokoj- 
nie trenować, lecz winien się na razie 
wstrzymać od startów w zawodach. Pierw- 
szy raz w ringu może Chmielewski zda- 
niem lekarza wystąpić dopiero przeciwko 
Niemcom 14. 2. 

Prawa ręka Chmielewskiego jest już zu- 
pełnie wyleczona, natomiast w leewj ręce 
mjr. dr Levittoux stwierdził jeszcze pewne 
pozostałości po chorobie. 


Różne 


Walasiewiczówna organizuje polskie žy- 
cie sportowe w Ameryce. Jak się dowia- 
dujemy, Stanisława Walasiewiczówna po 
powrocie do Stanów Zjednoczonych na je- 
sieni ub. roku, wszczęła działalność organi- 
zacy jną. 

Na terenie Stanów Zjedn. działały do- 
tychczas liczne organizacje sportowe. Wa- 


lasiewiczówna doszła do wniosku, że or-' 


ganizacje te trzeba scentralizować w Pol- 
skiej Lidze Sportowej z siedzibą w Cleve- 
land, w mieście tym bowiem znajduje się 
wielu uzdolnionych sportowców polskich, 
rozp: nych po różnych organizacjach 
paiskich i amerykańskich. 

Yawiazany został komitet w składzie: 
'wiczówna, E. Siedlecki, Т. Godek 
1R. Przybylska. Komitet nawiązał kontakt 
z istniejącymi już klubami polskimi i po- 
jedynczymi sportowcami i odbył posiedze- 
nie organizacyjne w Domu Związku Po- 
laków w Ameryce. 

Na posiedzenie przybyli delegaci Związ- 
ku Narodowego Polaków, harcerstwa, so- 
kolstwa, polskiego klubu atletycznego itd, 
Zebrani postanowili stworzyć w Cleveland 
polską ligę sportową, która ecentralizowa- 
łaby ystkie istniejące polskie kluby 
sportowe, Do tymczasowego zarządu we- 
szli: prezes — Е. Siedlecki, wiceprezes Sta- 
nisława Walasiewiczówna, sekretarz — M 
Kozlowska. 

Utworzona została nadto komisja tech- 
niczna, która przeprowadzi klasyfikację 
klubów i opracuje regulaminy zawodów. 
Wszystkie obrady zarząd ligi, jak i komi- 
sja techniczna prowadzą wyłącznie w ję- 
zyku polskim. 

Liga postanowiła rozpocząć swą dzia- 
łainość od klasyfikowania drużyn i ргте- 
prowadzenia polskiego turnieju w koszy- 
kówce. " 

Odnośnie Walasiewiczówny musimy z 
przykrością stwierdzić, że nie mogła ona 
zapisać się na uniwersytet, ze względu na 
trudne warunki finansowe, w jakich się 
obecnie znajduje. 


bramkarza Śląska Mrozka i działanie 
na szkodę sportu polskiego”. 

Wniosek został przez walne zebra- 
nie uchwalony wszystkimi głosami 
przy sprzeciwie Ruchu i wstrzymaniu 
się Legii od głosowania. 


Gmach sportowy w Bydgoszczy. 


та 
m. Bydgoszczy oddał gmach po zlikwido- 
kresowym do uży 


ytku 


skiego ośrodka. w. f. i p. w. | sekretariatu 
związków okręgowych. 
Zapaśnictwo 


Sprawa przydziałc spotkania z Francją 
zostanie jutro rozstrzygnięta 0а 
zebraniu poznańskiego DZA, na К 
jeżdża delegat P. Z. A. 


Solski honorowym dyrekto- 
rem Teatru Miejskiego 
w Łodzi 


Łódź, 16, 1. Wydział Oświaty ï 
Kultury w Łodzi zgłosił wniosek о na- 
danie p. Ludwikowi Solskiemu (So- 
snowskiemu), genialnemu aktorowi i 
reżyserowi tytułu Honorowego Dyrek- 
tora Teatru Miejskiego w Łodzi w u- 
znaniu jego wielkich zasług na polu 
krzewienia kultury teatralnej w Ło- 
dzi. 

W związku z tym odpowiedni dy- 
plom zostanie mistrzowi Solskiemu 
wręczony na jednym z ostatnich jego 
występów na deskach Teatru Miej- 
skiego, to znaczy w końcu bieżącego 
miesiąca. 


Skazany Giłańszezanin 


Gdańsk. (PAT.) Przed sądem 
gdańskim odpowiadał dziś w trybie 
przyspieszonym pod zarzutem obrazy 
senatu wolnego miasta członek stron- 
nictwa narodowo - socjalistycznego dr 
Herbert Eckstaedt, zajmujący w hie- 
rarchii partyjnej poważniejsze stano- 
wisko Dr Eckstaedt skazany został 
na 8 miesięcy więzienia, przy czym 
gd zarządzii natychmiastowe osadze- 
nie go w areszcie. 


Na zdjęciu widzimy 
estantami. 


„Kapitan“ Radosz posiedzi 3 ipółroku 


Wyrok w oszukańczej aferze domniemanego oficera 


Kraków, 16. 1. — W czwartym 
dniu procesu przeciwko znanemu ©- 
szustowi Radoszowi, któr areszto- 
wano w jednej z restaura krakow- 
skich, składali zeznania ost ad- 
kowie, przeważnie mieszkańcy Za- 
wiercia. 


Świadkowie ci do sprawy jednak 
nie nowego nie wnieśli. 


Po wyczerpaniu listy świadków 1 
zamknięciu postępowania dowodowe- 
go sąd ogłosił wyrok, mocą którego u- 
znał innym popelnienia nie- 
mal w: h przestępstw, wyszcze- 
gólnionych w akcie oskarżenia, Ra- 
dosz skazany został na 8 i pół roku 
więzienia z zaliczeniem aresztu śled- 
czego oraz na pozbawienie praw pu- 
blicznych na lat 5. 


Artretycy muszą czuwać 


aby nie dopuścić do stalych bolesnych cier: 
pień, które w niektórych wypadkach magą 
doprowadzić nawet do kalectwa. Zioła ma- 
gistra Wolskiego ze znak. ochr. „Reumosa”, 
zawierające niezmiernie rzadką roślinę 


chińską Schin-Schen łagodzą bóle. regu- 


lują przemianę materii, dlatego też stosuje 
się je w cierpieniach artretycznych, reu- 
matycznych i bólach ischiasu, 


Wytwórnia: MAGISTER WOLSKI, 
Warszawa, Złota 14, 
n 36583 


Wielki pożar młyna 


62-letni właściciel mlyna, który nie był ubezpieczony; po- 
potnit samobójstwo dwoma strzałami z rewolweru 


Stanisławów. (PAT), W Stry- 
chancach pow. Tłumacz wybuchł po- 
żar w młynie motorowym, i 
cym własność Aleksandra 

Młyn spłonął doszczętnie 
pasem 10.000 kg zboża. 
żaru było pozostawienie w m 
dopalonego koksu, którym oszuszano 


świeżo sprządzone miejsce z betonu 
pod montaż kamienią młyńskiego. 

Szkody wynoszą ok. 35.000 zł. 

Młyn nie był ubezpieczony. W cza- 
sie pożaru wla iel młyna 62-letni 
Ajeksander Nowak, widząc, że pożaru 
nie da-się ugasić, popełnił samobój- 
stwo dwoma strzałami z rewolweru. 
Śmierć nastąpiła natychmiast. 


Polska Fabryka Bielizny, 
BIELIZNĘ MĘSKĄ ауа wyborze 


poleca najnowszych wzorów 


Szadkowski,Papiewski i S-ka 


ŁÓDŹ — Piotrkowska nr. 110 


a 7003 


Co piszą inni 


P. Falter 
a prasa warszawska 


W swoim czasie zanotowaliśmy — 
bez wymienienia odnośnych pism war 
szawskich — że w prasie pojawiła ві! 
pogłoska, jakoby górnośląski potenta 
przemysłowy p. Alfred Falter mia 
udziały w trzech popularnych рїзтас! 
warszawskich. Żaznaczyliśmy wów 
czas, że według naszych wiadomośc 
doniesienie to jest nieścisłe, że jednal 
sprawę zbadamy. 

Uczyniwszy to, stwierdzamy, że р 
Falter nie posiadą ze swej strony u 
działów w żadnym z pism, wchodzą 
cych w rachubę, a że b. jego sekretar 
przemysłowy p. Tadeusz Borkowski = 
co zresztą nie jest żadną tajemnicą = 
ma udziały w „Gońcu Warszawskim 
i we „Wieczorze Warszawskim“; nij 
posiada on udziałów w „A. В. С.“ 


„Robotnik“ odciął się od „Dzienni 
ka Popularnego” w sprawie następu 


jącej: 

„Dziennik Popularny* (piórem p 
Kłosa) zamonitował ludowców prze 
ich kongresem, by zamiast dwóch fron 
tów:  przeciwfaszystowskiego i prze 
ciwkomunistycznego — stanęli wyłącz 
nie na gruncie walki z tzw. faszyzmem 
odwracając się od agentów reakcji 
„Dziennik Popularny" pisał tak: 


„Trzeba odrzucić metodę reakcjo 
nistów, polegającą na bezkrytycznyn 
straszeniu komunizmem i płynącą stę 
nagonką. Wszyscy dobrze wiedzą, żł 
wprowadzenie komunizmu ргтупај 
mniej obecnie aktualne w Polsce nil 
jest, natomiast walką demokracji z fa 
szyzmem nie tylko jest aktualna, ak 
toczy się w całej pełni. Można więc 
niezależnie od stosunku do komunii 
zmu, uważać, że dziś u nas aktualaj 
jest jeden front: demokracji przeciw 
ko faszyzmowi; zaś tworzenie іппусі 
frontów wewnątrz demokracji osłabiły 
by tę walkę.“ 


Na to oświadczył „Robotnik (pió 
rem p. Niedziałkowskiego): 


„Artykuł J. Kłosa w „Dzienniku Ро 
pularnym* pt. „O jasne stanowisko! 
poświęcony kongresowi Stronictwa Lu 
dowego, nie jest w żadnym stopnii 
wyrazem naszego stanowiska. „Dzien 
nik Popularny" nie jest organem PPS; 
jest pismem bezpartyjnym; ровай) 
J Kłosa na problemy ruchu ludowegi 
oda oczywiście w niczym 


В Stan faktyczny jest ten, że „Dzien 
nik Popularny“ jest za „frontem ludo 
wym“ aż skrajnie w lewo, włącznie ko 
munistów, a „Robotnik“, oficjalny or 
gan PPS, jest za „frontem ludowym 
czy „demokratycznym* bez komuni: 
stów, a za to z udziałem ludowców. 


Mortlerca kobiety 
stanie przed sądem 


Poznań, 16, 1, — W dniu 22 bm, 
przed sądem okręgowym w Poznaniu 
toczyć się będzie sprawa Jana Wnęka, 
oskarżonego о bestialskie zamordowa 
nie Klary Sperłingówny, z którą utrzy: 
mywał bliższe stosunki. 

Zwłoki Sperlingówny, zamordowa: 
nej w dniu 13 lipca ub. r., znaleziona 
w dniu 3 września, po dłuższych po 
szukiwaniach, zakopane w, stodole 
Wnęka. 


Pod zarzutem udzielenia Wnękowi 
czynnej pomocy w bestialskim zamor- 
dowaniu nieszczęśliwej kobiety przez 
uduszenie odpowiada 26-letni Franct- 
szek Kubiak. Proces budzi duże zain- 
teersowanie. 


Likwidacja drugiej 
дататі w Rybniekim 


Rybnik, 16. 1. — Niedawno do- 
nosiliśmy о zlikwidowaniu fabryki 
skór „Salus* w Rybniku wskutek po- 
żaru, który doszczętnie zniszczył tę 
placówkę. Obecnie dowiadujemy się, 
że druga placówka garbarska w ryb- 
nickim, fabryka skór „Luksus* w 
Brzeziu nad Odrą, została unierucho- 
miona. 

Sprawą zajmie się w najbliższym 
czasie komisarz demobilizacyjny w 
związku z pewnymi cechami złośliwe- 
go unieruchomienia zakładu na szko- 
dę robotników. Do zagadnienia tego 
powrócimy jeszcze, ` 
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у miasta Wandeczka, było już samo w sobie 
wydarzeniem. 

То też oboje państwo Wodzińscy, zajęci 
właśnie oglądaniem pączków na krzakach 
róż, podnieśli ze zdziwieniem głowy, gdy 
dzwonek przy furtce odezwał się pewnego 
popołudnia. Zabrzmiał raz lekko, a po chwi- 
li dłużej i mocniej, pociągany widać niecier- 
pliwą dłonią. 

a= Któż tam znowu? — szukając odpo- 
wiedzi u małżonki, zapytał pan Seweryn. 

— Może chłopaki figle sobie stroją — 
wyraziła. „przypuszczenie pani Jadwiga. 

— Nie mają nic lepszego do roboty — 
oburzył się małżonek, 

Psotni chłopcy mają zwyczaj umykać 
szybko po zadzwonieniu, nie czekając na 
efekt swego czynu. Rzadko kiedy, arza- 
ja figiel, choć nie wywoła on żadnej”reakcji. 
Tymczasem dzwonienie odezwało się zno- 
wu, jeszcze dłuższe i jakby niecierpliwsze. 

— Przecież na Wandeczkę jeszcze za- 
wcześnie — dziwiła się pani Jadwiga. 

Dotąd nie przyszło im do głowy, posu- 
nąć się kilka kroków w stronę furtki do 
skrętu alejki, skąd widać już było ulicę. 

— Pójdę i zobaczę! — energicznie zde- 
cydował wreszcie pan Seweryn. 

Ruszył ku furtce z miną nic dobrego nie 
wróżącą natrętowi. Pani Jadwiga, nie chcąc 
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jej niebezpieczeństwem zrejterował. Wymo- 
gła na Bartnickim obietnicę, že nie ustanie 
w poszukiwaniach Zdzisia i da jej znać, gdy 
tylko go znajdzie, 

— Gdy tylko go znajdę — odpowiedział 
z przekonaniem Bartnicki — skłonię go z ca- 
łą pewnością, ażeby natychmiast zgłosił się 
do pani prezesowej. I uczyni to niezawodnie. 

Był pewny, że wiadomość o nieważności 
małżeństwa z Mitzi wyciągnie Zdzisia łatwo 
z ukrycia. 

Jego pewność pokrzepiła na duchu pa- 
nią Kowerską. Przestała narazie troskać się 
o Zdzisia i całą energję skierowała na Alice. 
Nie można pozwolić, aby do niej dotarły 
jakieś wątpliwości, co do postępowania 
narzeczonego. Trzeba ją zająć, wymyśleć dla 
niej jakąś rozrywkę. Coprawda Alice nie 
zdradzała wielkich skłonności do melan- 
cholji i do beznadziejnej tęsknoty za chorym 
narzeczonym. Towarzystwo prezesowej bar- 
dzo jej odpowiadało. Korzystała z niego, aby 
nauczyć się trochę ojczystego języka i robiła 
w nauce bardzo duże postępy. 

Prezesowa wpadła wreszcie na świetny 
pomysł. 

— Powinnaś, moja droga, poznać ojczy= 
sty kraj swoich rodziców. Czy nie masz 
ochoty zobaczyć polskich gór, zimowej sto= 
licy Polski, Zakopanego, Krynicy, Woroch< 
ty? Powinnaś koniecznie zobaczyć Kraków, 
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Bartnicki patrzył za niknącym pociąa 
giem, który uwoził Alice. 

— Djabeł zgadnie, co ona myśli, uśmie- 
chając się w ten sposób — rozważał. — Czy 
wie wszystko o Zdzisiu? — Czy powiedział 
jej to Berndorf? I co łączy Alice z Bern- 
dorfem? 1 

Nie mógł znaleźć odpowiedzi na te руч 
tania. 
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domu w ich wieku nie wydawało się Wan- 
dzie zbyt roztropnem przedsięwzięciem. 
Udało się jej jednak wyszukać niewielki do- 
mek, który właściciel chciał sprzedać nie- 
drogo z założonym już ogródkiem. Objekt 
odpowiadał wymaganiom obojga rodziców: 
położony był na wsi, podobał się więc ojcu, 
a z drugiej strony osiedle dziwnem jakiemś 
cieszyło się szczęściem: było bowiem skana- 
lizowane i zelektryfikowane, domek wypo- 
sażony był we wszystke wygody, a przy tem 
komunikacja ze stolicą była łatwa i wygod- 
na. Marzenia więc matki znalazły tu choć 
częściowe, ale bardzo zadowalające urzeczy< 
wistnienie. 

Państwo Wodzińscy, osiadłszy w Bli- 
skowie, zadomowili się szybko w nowych 
warunkach. Początkowo obawiali się tro- 
chę, że po pracowitem życiu bezczynność do- 
kuczy im bardzo. Przekonali się jednak 
wkrótce, że odpoczynek należał im się słu- 
sznie, uczciwie był zapracowany, a dlatego 
bardzo miły. W niewielkim ogródku znala- 
zło się dość zajęcia dla obojga. Od rana już 
kręcili się po zagonkach, podlewając, czy- 
szcząc, szczepiąc i podcinając. Taki mały 
ogródek jest jak niesforne dziecko, wymaga 
nieustannej nad sobą pieczy. Na chwilę tyl- 
ko pozostawić go bez opieki, spuścić z oka, 


Dyrektor Central-Hotelu 12 
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a wnet wymyka się z rąk i niesamowite 
urządza harce, ścieżki się wykrzywiają, ziel- 
sko wyrasta i przygłusza pielęgnowane ro- 
“sliny i kwiatki, robactwo rzuca się na le- 
dwie zalężone owoce. Tu się złamie gałąź, 
tam wyschnie ledwie wschodząca karotka, 
tu zamiast szpinaku wyrośnie lebioda. 


Oczywiście, nie udało się naraz wyzbyć 
wszystkich trosk. Niewielkie oszczędności, 
cudem zresztą uciułane przez małżonków ze 
„szczupłych urzędniczych dochodów, nie wy- 
starczyły na pokrycie całkowitej ceny kup- 
-па. Na domu ciążyła, niezbyt wprawdzie do- 
kuczliwa, długoterminowa pożyczka. Nie- 
wielkie raty rozłożone były na długi termin. 

— Póki żyjemy będziemy płacić raty 
z emerytury — mawiał pan Wodziński — 
a po naszej śmierci Wandeczka przecież da 
sobie jakoś radę. Skończy do tego czasu stu- 
dja, wyjdzie zamąż, albo zacznie pracować. 
I'A zawsze dom jest. Będzie miała chociaż ta- 
ki posag, bo na inny nie mogliśmy sę nigdy 
zdobyć. 

Studja Wandeczki miały się wprawdzie 
ku końcov ale wprowadzane w państwie 
oszczędności odbijały się dość boleśnie na 
emeryturze. Trzeba było oszczędzać i odma- 
wiać sobie niejednego. 

— Gdybyśmy mogli choć na kilka mie- 
sięcy odnajmować jeden pokój jakiemu let- 
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Г — Jest narzeczoną innego! — powtarzał 


sobie, ilokroć jego myśli nieposłuszne wę- 
drowały do niej. — Nie wolno mi o niej 
myśleć. А 

Unikał spotkania z nią, a przy spotka- 
niach był chłodny i oficjalny, Mimo, że Ali- 
ce w stosunku do niego straciła dawną swą 
oziębłość, 'witała go zawsze z radosnym 
uśmiechem, nie siliła się na żadne złośliwo- 
ści i dokuczanie. 

— Wydaje mi się tylko, że ona się zmie- 
niła — wmawiał w siebie. 

Prezesowa zawiadomiła go o wyjeździe 
w podróż po Polsce. 

Pojechał na dworzec odprowadzić panie. 
Sama przyzwoitość wymagała, żeby zabrał 
ze sobą kwiaty. Kupił więc bukiet dla Alice 
i pudełko cukrów dla pani Kowerskiej. 

W ostatniej jednak chwili wydało mu 
się, że wygląda głupio z tym bukietem. 

— Zdziś prosił mnie, abym w jego imie- 
niu wręczył pani te kwiaty — zaimprowizo- 
wał w ostatniej chwili. 

— Widział się pan z hrabią Wroczyń= 
skim? — uśmiechnęła się Alice. 

— Dał mi znać przez swego służącego 
— kłamał Bartnicki, choć czuł, że się rumie: 
ni pod.badawczem, trochę złośliwem spoj- 
rzeniem dziewczyny. 

Pociąg ruszył. 
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Lwów Po ślubie wyjedziecie napewno za- 
granicę i miewiadomo kiedy znów wrócicie 
do kraju — przekonywała swą pupilkę 
i przyszłą siostrzenicę. 


Alice nie miała nic przeciwko podróży 
krajoznawczej. Prezesowa nakreśliła plan 
podróży, która trwałaby około dwóch ty- 
godni. Miała nadzieję, że w tym czasie Zdziś 
się odnajdzie; Bartnicki obiecał jej solennie, 
że natychmiast wyekspedjuje go w pogoń za 
paniami. 

Nie widywał się prawie zupełnie z Alice 
w ostatnim czasie. Unikał tych spotkań. 
Wiedział, że są one dla niego niebezpieczne, 
Miał tego dowód raz podczas niespodziewa- 
nej wizyty Alice w jego domu, drugi raz — 
w wycieczce autem we dwoje. Gdy tylko 
Асе traciła w stosunku do niego zwykły 
swój chłód i pewną wyniosłość, tajał zupeł- 
nie. Musiał mocno trzymać się w rękach, aby 
zupełnie nie stracić panowania nad sobą, 
nie poddać się jej urokowi. Więcej takich 
spotkań, a — zdawał sobie z tego sprawę — 
zakochałby się w niej bez pamięci. Nie 
chciał się przyznać nawet sam przed sobą, 
że już oddawna jest zakochany, że żadna 


"obrona na nic się nie przyda. 


Nie chciał też zadawać sobie pytania, 
czy jego miłość mogła się spotkać u Alice 
z wzajemnością. 
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nikowi, byłoby trochę lżej — marzyła рал\ї 
Jadwiga. ] 

Bliskowo nie było wprawdzie nigdy, 
miejscowością letniskową, ale... na wszel- 
ki wypadek pan Seweryn wykaligrafowaź 
na kartce papieru odpowiednie obwieszcze+ 
nie i umieścił je na słupie przy turtce. Možą 
się kto zdarzy! la 

A tymczasem trzeba było oszczędzać; 
Panna Wanda, żeby nie wydawać жерн 
na pokój w mieście, dojeżdżała codzie Д 
z Bliskowa na uniwersytet. Było to doś 
uciążliwe w okresie egzaminów. Pani Wos 
dzińska bardzo rzadko realizowała, wyma< 
rzone projekty uczęszczania do kin i stołecz« 
nych teatrów. Pan Seweryn odmawiał sobie 
przyjemności palenia cygar. Ale w rezulta« 
cie skarżyć się nie było można. U 

— Powinniśmy Boga chwalić za to, 
mamy — mawiała pami Jadwiga. — J: 


-to, mój Boże, nędza jest na świecie! (0 


Czuli się szczęśliwie w swym доти 
i w ogródku, szczególnie teraz, gdy wiosna 
była na świecie i drzewa owocowe stały 
w weselnej bieli kwiecia. Żyli cicho, spokoj” 
nie, bez burz, rzadko niepokojeni przez lu- 
dzi i wieści z szerokiego, przeżywającego 
różne awantury świata. 

Każde odezwanie się dzwonka przy 
iurtce, prócz godzin, w których wracała 


Numer 11 — ORĘDOWNIK, poniedziałek, Ania 18 stycznia 1937 — Strona 19 


SWIAT KOBIETY 


KROCHMALONE BIAŁE GARNITURY 


Nadzw 


zaj skromna linia naszych ciemnych. zimowych welni y jedwab- 
О, АГЫШ, ИО L Poz ЧАКА АШ пеН! ана а Ной 
jaśnienia wokolo malego dekoltu. I tak obok niezliczonej ilości lekkich powiew- 
nych żabotów z tiulu i koronek, pojawiły białe pikowe i a 

Pika cieszy się coprawda już ol szeregu sezonów wielkim po 


branie, ale dotąd jedynie jako przybranie leinich sportowych suk 
nowość — białe pikowe kokardki, kołnierze. przodeczki o najr 
tach ukrochmalone i sztywno iuprasowane. dodają naprawdę el 
młodzieńczego wdzięku ciemnym, popołu dniowym sukienkom. 


Jak podawać przekąski 


Przekąski podaje się do drugiego &пја- 
dania, przed obi 
znawane są ogól 


serem tartym, 
m i kolacją gorącą. U- ) rzędami. 
nie dwa үру przekąsek: Tartynki wykwintne różnią się od zw 


złożone z samych tartynek i „urozmaico- | ktych jedynie tym. że 

ne" órych sklad wchodzą przeróżne | używamy wykwintnych kosztownych 

zimne dania, marynaty, sałatki i sosy. dodatków, jak: or. p t strasbur- 
fartynki podaje się przed wieczornym | ski, łosoś wędzony. szyjki rakowe it. 
dem, albo kolacją na tacach a także ryby wędzóne, oczyszczone z 

nych serwetkami, na pół god ryhy z puszek i t. p. 

podaniem do stołu, lub też zast у Dobroć tartynek polega przede wszyst- 

jadalnym pokoju. czy w męskim gabine- | kim na wyiątkowej 6 i wyboro- 

cie, osobny stół, na którym powinny się | wym gatunku dodatków, na umiejęt- 

znajdować talerzyki. widelczyki deserowe, | nym ich przyrządzeniu. 

serwetki, oraz wódki, które podajemy ra- Na tartym ię 

zem z zakąskami. Nie trzeba zapominać | chlepków francuskie Dalej 


o odpowiedniej ilości 
które układamy 
gach atolu, 
Skromne przyjęcie nie wymaga wiel- 
kiego urozmaicenia, ani też kosztownych 


małych serwetek, 


I óre należy ku 
zręcznie po czterech ro- 


pić d 
y z lekka przeschły 
na tarce z 


ły jednego kształtu i wielkoś: 


dodatków. używ do bierania | bułoczkę na cienkie plasterki i smaruje 
tartynek. Można robić je poprostu z polęd- | maslem, dceerowym. ranie tarty- 
wicą wędzoną, śledziem, serem, pasztetem, jest już rzeczą czysto indywidualną: 


jajkiem na 
śledziowym, 


twardo. pomidorami masłem 


sardelowym i uczeranym z I lub odpowiednio mieszane, 


Apetycznie przybrane przekąski. W środku sposób wycinania zgrabnych kawałków 
shleba czarnego i bialego na przekąski. 


ukladając tartynki na tacy 


a poprzed- 
Ociera się 
wierzchniej skórki, 
skrawa końce. aby wszystkie kawałki by- 
kraje się 


дпа układać na nich dodatki jednolite, 
i przystrajając 


szczypiorkiem siekanym, jajkiem, pomi- 
dorami, rzodkiewkami, kaparami, aarde- 
lami, szyjkami rakowymi i bardzo gęstym 
sosem majonezowym. 

Przekąski zimne mieszane ustawia się 
również na oddzielnym stole, do którego 
powinien być dostęp ze we: kich stron. 
Talerzyki. widelczy i nożyki ustawia- 


my i ukla ilku punktach stołu, 
pośrodku kt stawiamy półmiski i 
pólmiseczki 2 zimnymi daniami. Rodzaj 
р podawanych przed obiadem 
dziennym. wieczorem. lub kolacją, różni 
się tym. że wieczorem podajemy jedynie 


wykwintne zimne dar we dnie zaś moż- 


przekąsek dania gorące 1 
parówki w pomidoro- 
wym sosie, bigos domowy, flaki, cynader- 


ki z rusztu, lub na ezpadkach, grzyby w 
śmietanie, rydze emażone, lub z rusztu, 
pieczarki, pomidory faszerowane i t. p. 
Wieczorem podajemy: majonezy i кач 
larety z ryb i pulard, galantyny, pasztety, 
ynkę gotowaną, ozory peklowane, ro 
| pólgęski, rulady, różne sosy, sałatki, 
jaja w sosie ma owym. młode ogórki 


solone rzodkiew masło deserowe i 
chleb, krajany w niewielkie, cienkie ka=- 
wałki. 


ce mz AZ Z 
formacje i porady dla 


| | | książkowe 65 gr. „Sas 
Й l (|! wszystkich do nabycia 


moobrony* 1,20 zł. 1п- 
u roznosicieli lub Łódź, Piotrkowska 86 m. 10 


niniejsz 
kuponów lipcowych od 
i Łodzi oraz 6'/, 


Komunalna Kasa Oszczędności m. Łodzi 


ul. św. Andrzeja nr. 3 i Oddział I, ul. Pomorska nr. 


jm podaje do wiadomości, 
tów Zastawnych m. st. Warszawy 
Obligacyj Miejskich m. Łodzi 


że rozpoczęła asów 


в 37005 


Na spełnienie marzeń 
robnych parcelkach 
na Saharze. 


I na 
Spelnia s 
Wszak mówią j nas, 
Że to już prawie Azja! 


TURCJA I FRANCJA: 
„Marianna” na Turka 
się troszeczkę, 
Że w „Aleksandretię 
Zaczął rzucać oczkiem, 
Że dwie zwodzi damy, 
Że to brak kultury — 


Turek. 


КОТЕ PATRIA 


ak nd (сот. 


KRYNICA, W STYCZNIU: 
Holenderscy Goście, 
Bawiący w Krynicy, 


wiście w bardzo 

Б етлісу 
Wierzą. że ich „skrytkę” 
Mr ie owiewal, 


Dopóki Kiepura 
Czego nie wyśpiewa! 
Wiersz: Stanso, 


NIEMCY PO NOWYM ZAKAZIE: 
Bezrobotny, 
W okno г 
Јак pewien dygnitarz 
Zasiadł do kolacji, 
Rzekł, ubolewając: 
— Biedny, gruby Prusak: 
Jak ma mu smakować 
Indyk bez... obrusa. 


жесе,” 

MECZ: POLSKA — NORWEGIA: 
Jorwóscy bokserzy, 

Wróciwszy do kraju, 

SZ klimat 


‚ pomimo nirozu 
(Minus 10 w słońcu!) 
Było im tubardzo 

W czas meczu 


TROCKI DO MEKSYKU: 
Podobno Żyd Trocki 
Kraj fiordów 
М opuścił 


Bo mu się Norwegia 
Stała solą w oku — 
Iż mu nie przyzi 
Nagrody za po 


Ilustr: 


Wit. Gawęcki. 


TY — ONTDOWRTK, poniedzialek, dnia TS stycznia 1937 — тиет TE 


Hallo, hallo! Tu SP 1 Italia — Polska 


Na krótkich i ultrakrótkich — Jeden z nielicznych wyjątków — Czynna 
radiofonia — Prowincja śpi... 


„ Łódź, 16 stycznia. 

Radio, jest to politurowana skrzyn- 
ka, która dzięki pokręcaniu gałki w 
tę i tamtą stronę wygrywa fokstroty 
i wygłasza odczyty o stosowaniu 
sztucznych nawozów. Poza tym radio 
ma tę przewagę nad patefonem, że o- 
świetlona skala bardzo ładnie wyglą- 
da i nadaje mieszkaniu nowoczesny 
wygląd... 

Tyle mniej więcej wie o radiofonii 
przeciętny obywatel. 

Patefon ma płyty, a radio fale... Co 
to za fale? 

Ktoby się tam tym przejmował — 
są poprostu fale i koniec. 

Są jednak ludzie, którzy doskonale 
się orientują w tych tajemniczych fa- 
lach, co więcej sami nimi operują — 
to krótkofalowcy. Na wystawie radio- 
wej w Łodzi zwiedzający po obejrze- 
niu reprezentacyjnej sali, zapchanej 
handlowymi stoiskami docierali do 
niewielkiej, lecz najciekawszej salki. 
Tu się widziało porozstawiane jakieś 
tajemnicze aparaty, pełne lampek, 
zwojów drutu, słuchawek i mikrofo- 
nów. Tu radioaparaty nie wyglądały 
jak wystawa meblowa, ale jak praw- 
dziwe maszyny, Był to dział krótkofa- 
larstwa. 

Cała ściana pokryta kolorowymi 
kartami zwrotnymi i to odrazu robiło 
na zwiedzających wrażenie cały 
świat! 

Aby zapoznać się bliżej z krótko- 
falarstwem trzema odwiedzić Łódzki 
Klub Radio Nadawców, który się mie- 
ści przy ul. Przejazd 46, w lokalu go- 
ścinnie użyczonym — krótkofalowcom 
przez Klub Pracowników Elektrowni. 

Idziemy tam w jeden z dni, gdy się 
odbywają zebrania. 

Od razu rzuca się w oczy grupa 
ludzi, skupionych przy stole i tajem- 
niczo pukających — to przyszli radio- 
nadawcy pod kierownictwem nauczy- 
ciela uczą się alfabetu Morsego i ko- 
du skrótów. Dalej w następnym po- 
koju wre ożywiona dyskusja na. tema- 
ty techniczne — to wytrawni krótko- 
falowcy udzielają sobie wzajemnie 
rad i tylko fachowiec zdoła zorjenio- 


wać się w treści rozmowy, tyle tu 
technicznych wyrażeń, 
Ogółem w lokalu jest conajmniej 


dwadzieścia pięć osób. Zapytujemy 
przedewszystkiem ilu członków liczy 
łódzki klub i ze zdziwieniem dowiadu- 
jemy się, że zaledwie około czterdzie- 
stu i to rozsianych po całym woje- 
wództwie. Za tym prawie wszyscy 
członkowie, mieszkający w Łodzi są 
obecni! 

Czy wiele mamy podobnych organi- 
zacyj? 

Zazwyczaj przecie w godzinach u- 
rzędowania przeróżnych stowarzyszeń 
i klubów w lokalu zastaje się tylko 
sennego sekretarza, który jak war- 
townik na straconej placówce „broni 
honoru“ i drzemie... 

A tu znaleźliśmy wyjątek — na- 
prawdę żywa organizacja! 

Ale radionadawca w lokalu klubo- 
wym tylko się szkoli i spotyka z kole- 
gami dla załatwienia spraw technicz- 
nych. Natomiast pracuje u siebie w 
domu. 

Każdy bowiem radionadawca ma 
własną stację nadawczo-odbiorczą, O- 
czywiście po przejściu odpowiedniego 
przeszkolenia i po uzyskaniu licencji. 
W Łódzkim Klubie Radio-Nadawców 
takich pełnoprawnych członków jest 
dwudziestu, to też klub rozporządza 
dwudziestoma stacjami nie licząc 


Klubowej i trzech na fale ultrakrótkie. 
Jak wygląda praca takiej stacji? 


Stoisko klubu łódzkich radionadawców 
na wystawie radiowej. 


Oto gdzieś przy cichej ulicy na 
którymś tam piętrze mieszka taki ra- 
dionadawca, który ma stację. Zasia- 
Ча do aparatu, włącza prąd i zaczy- 
na się. 

— Hallo, hallo! Tu SP1 Francja 
Holandia (71). W gwarze krótkofa- 
loweów nie używa się na oznaczenie 
liter imion, które mają pierwszą lite- 
rę taką, o jaką chodzi, lecz nazw 
państw. To też „Francja Holandia“ o- 
znacza w danym wypadku poprostu 
dwie litery: FH. Bo każda stacja ma 
ka 


Krótkofalowcy 


swój własny znak rozpoznawczy, skła- 
dający się z dwóch części — pierwszą 
część oznacza kraj (Polska ma znak 
SP1), a druga już przydziela się każ- 
dej stacji indywidualnie i składą z 
dwóch liter. 

A więc... 

— Hallo, hallo! 
Holandia!... 

— Hallo, hallo! Francja Holandia, 
tu Holandia Rumunia! (Czyli stacja 
krótkofalowa SP1HR.) 

Tak się nawiązało kontakt i teraz 
rozpoczyna się długa rozmowa na 
najprzeróżniejsze tematy. Tak często 
ze sobą rozmawiają ludzie, którzy się 
nigdy w życiu nie spotkali oko w oko, 


Tu 5Р1 Francja 


a jedynie na falach eteru! Ba, niejed- 
ną przyjaźń tak zawarto! Gdy 28 i 29 
listopada ub. r. w Łodzi odbył się 


| 


pierwszy w Polsce zjazd koleżeński 
krótkofalowców wielu ludzi witało się, 
jak starzy znajomi, choć twarze swe 
widzieli po raz pierwszy w życiu! 
Ale radionadawcy nie ograniczają 
się do jednego kraju! Krótkie fale 
mają tę przewagę nad normalnymi, 
na których pracują rozgłośnie radio- 
we, że nie „obawiają“ się przestrzeni 
— o ile w Polsce trudno na zwykły 
odbiornik słuchać rozgłośnie amery- 
kańskie, które przecie pracują z wiel- 
ką mocą, о tyle słabe stacje nadawcze 


przy pracy, 


krótkofalowe doskonale słyszy się na 
całym świecie, nawet lepiej dalej, niż 
blisko! 

Gdy radionadawca nawiąże kontakt 
z sześcioma kontyngentami (Europa, A- 
zja, Afryka, Ameryka Północna, Ame- 
ryka Południowa i Australia) oraz u- 
zyska potwierdzenie kontaktu za ро- 
mocą wymiany kart, wówczas uzysku- 
je zaszczytny tytuł W. A. С., co jest 
jak gdyby najwyższym odznaczeniem 
radionadawcy. W Łodzi jest trzech 
takich „wygów”, między nimi i pre 
zes tutejszego klubu p. Palczyński, 

Często kontakty są bardzo cieka- 
we. Tak naprzykład jeden z łódzkich 
radionadawców p. Andrzejak zdołał 
nawiązać kontakt foniczny (głosowy) 
ze statkiem „Piłsudski“ w czasie jed- 
nej z morskich podróży, a p. Palczy: 


Raj delegatów PPS. 


Ł ódź, 16. 1, — Jak wiadomo, od 
kilku już lat na niektórych oddziałach 
Widzewskiej Manufaktury gospodaru- 
ją jak u siebie w domu osławieni „o- 
brońcy* interesów robotniczych, czer- 
woni towarzysze z P. P. S. i Związku 
Klasowego. Rządy te odbywają się za 
pośrednictwem delegatów fabrycznych 
poddanych bezwzględnie dyrektywom 
partii. Jednak rządy „obrońców“ ludu 
nie bardzo trafiają do przekonania ro- 
botnikom, skoro między delegatami a 
robotnikami następują ciągle najróż- 
niejszego rodzaju tarcia. Robotników 
najwięcej boli to, że w wypadkach 
ich krzywdy delegaci albo wcale nie 
reagują, ale też załatwiają spory z ad- 
ministracją fabryki w sposób tajemni- 
czy, nie zdając robotnikom sprawo- 
zdania ze swych poczynań. Robotni- 


cy na pytania, zadane delegatom, jaki ү 


miała przebieg konferencja z fabry- 
kantem, — otrzymują z reguły wymi- 
јајаса odpowiedź „później się dowie- 
сів“. To „póżniej“ zwykle nie następu- 
je nigdy. 

Ze swej strony takiemu postępowa- 
niu delegatów PPS. nie dziwimy się 
wcale. Znane jest przecież przysłowie: 
„Kruk krukowi oka nie wykole", Ży- 
dzi płacą grube pieniądze na fołks- 
frontowe cele, to dlaczego im zatruwać 
życie jakiemiś tam pretensjami robot- 
ników. Р sługa za przysługę, prze- 
cież najpiękniejszą cnotą jest wdzięcz- 
ność. 

Wracając do stosunków w żydow- 
skiej fabryce, warto podkreślić jeszcze 
jeden szczególik z działalności delega- 
tów P. P. S. 


Na jednej z przędzalń Widzewskiej 
Manufaktury pracują delegatki z P. 
Р. 5, Julia Górska i Świderska. Dele- 
gatki te codziennie prawie oddalają się 
z pracy na kilka godzin rzekomo w 
celach obrony interesów robotniczych, 
a podczas ich nieobecności rohotnice 
muszą wykonać przypadającą na nte 
pracę. Na tym tle dochodzi do ciągłych 
incydentów pomiędzy robotnicami + 
majstrem Szwedzińskim, któremu ro- 
botnice oświadczyły wręcz, że nie bę- 
dą pracować za niczym nie usprawie- 
dliwiające swą nieobecność delegatkt. 
Delegatka Świderska oświadczyła pew- 
nego razu robotnicom, że jak nie będą 
chciały za nie pracować, to każda z 
nich może się znaleźć u Chrystusa 
(sic!), że się inaczej z nimi załatwi itd. 

Zdarzyło się pewnego razu, że gdy 
jedna z robotnic na przędzalni ame- 
rykańskiej odmówiła pracy za dele- 
gatkę Górską, załatwiającą niby w 
tym czasie interesy robotnicze — mu- 
siałą zapłacić jako karę jeden złoty, 
przy czym zagrożono jej, że w przy- 
szłości zostanie za podobny występek 
wydalona z pracy. 

W związku z tymi faktami robotni- 
cy na jednym z zebrań domagali się 
usunięcia delegatów Р. Р. S., ale żąda- 
nia ich przeszły bez echa, gdyż w Wi- 
dzewskiej Manufakturze w sprawbch 
tych decyduje jedynie administracja 
firmy. Oczywiście, że tacy delegaci są 
bardzo wygodni i potrzebni, to też 
czerwoni towarz ј 
raj w żydowski: 


ski rozmawiał w swoim czasie z jed- 
nym z francuskich statków, który był 
wówczas na oceanie Atlantyckim! 

Jak ze sobą rozmawiają krótkofa- 
lowcy? 

Albo fonicznie, tak jak przez tele- 
fon, albo też za pomocą znaków Mor- 
sego, ten drugi sposób ma tę przewa= 
ре, że sięga o wiele dalej i bez wzglę- 
du na pogodę, a co nie mniej ważne 
pozwala rozmawiać ze sobą ludziom 
„różnojęzycznym*! Istnieje bowiem 
bogaty kod skrótów z kilku liter, któ- 
ry ma znaczenie ogólne, międzynaro- 
dowe, to też ludzie, którzyby nie mo- 
gli się ze sobą fonicznie dogadać, za 
pomocą зо kodu prowadzą miłe roz- 
mowy i doskonale się rozumieją! 

Żegnamy miły klub SP1IP (taki 
jest znak rozpoznawczy stacji klubo- 
wej) i na zakończenie słyszymy uty- 
skiwanie: — Istniejemy już od 1928 
roku, a mimo to szereg miast milczy! 
Na obszarze województwa tylko trzy 
miasta prowincjonalne mają swych 
krótkofalowców! Milczą Pabianice na- 
przykład! A przecie założenie sobie 
stacji nadawczej tak tanio kosztuje, 
można już mieć za szesnaście złotych! 
А za czterdzieści ma się zupełnie do- 
brą, to przecie taniej, niż lada odbior- 
nik!.. Poprostu ludzie się lenią — na 
całym świecie jest ponad sto tysięcy 
stacyj nadawczych krótkofalowych, a 
w Polsce zaledwie dwieście, mniej niż 
w malutkiej Belgii! m-t 


ŁÓDZKIE WIDOKI 
Ogłoszenie matrymonialne 


= Patrz no Antek. Tu coś względem 
ożłenku. W sam raz dla ciebie. Wiadomo, 
że żony laknący jezdeś. 

— Ż byka rąbnąłeś Wicuš na móżdżek, 
czy jak? Gdzie? 
Ano tu, w „Kurierze“, Stul facjatę 
i słuchaj: 


„— Masz stanowisko, szaconek? =з 
Napisz. Jezdem podobna urodziwa, do- 


wcipna, jenteresująca, dobra i pełna 
życia- Łodzi nie znam. — „Zaczarowana 
królewna“, — No? 

— Że jak? 


— Zawsze byłeś ciężki wał. Panna faj- 
na pod wlos cię bierze, żebyś z nią mat- 
żeństwo uekutecznił, a ty frajera rzniesz. 

— A co ona tam wymaga? 

= Zara, zara. Najpierw, żebyś miał eta- 
nowisko. 

— Widzisz, a to ci poruta! A co ta ja 
jezdem wazeliniarz, czy inny zbankreto+ 
wany „sanator' ? To ci panna się wybrał 
A kto dzisiaj poza tymi facetami zajmują- 
cy stanowiska jest? Porządny człowiek 
na takie coś nie poleci. Jak frajda ma tyl- 
Ко taki gust. to pies z nią tańcował! Со 
ona tam dali bajcuje? 

— Że urodziwa jest i dowcipna. 

= Te, їе... Jak raz ciotka Felkowa na- 

stręczyła krzywemu Ignacowi pannę, to 
chłop omało pomięszania z poplątaniema 
nie dostat А też miała być urodziwa- Tg- 
rac wali z ciotką, jak po zupę magistrac- 
ką i patrzy, a tu panna jak piec, po dra- 
binie musiałbyś włazić, żeby taką w zęby 
huknąć. Ale to jeszcze nie. Ignac zaraz 
pomyślał, że przy taki babie, to go byle- 
jakie Świrki będą bali się nalać. Patrzy 
dali, a tu, o rany, gęba u panny dziobata, 
jak kaszanka na patelni, a w każdy taki 
dziobie po trzy piegi. Tak chłopyś struch= 
lał i jeszcze nic nie mówi, Myśli sobie, 
gorsze chyba tyż jeszcze są na świecie. 
Ale jak zobaczy. że panna ma dwie lewe 
nogi, to go rżnęło o ziemię i pogotowie 
musiało przyjechać. Tak to jest z tą uro- 
dą. Już mnie nikt nie nabierze. 
‚ = Е, wyjeżdżasz zaraz z tym Ignacem 
jak karawan. Tu przecie jest co innego. 
Panna jest, pisze. dobra i pełna życia. A- 
ha, i jeszcze, pisze, Łodzi nie zna. 

= Dobra? No to miech zaiwania do Va- 
terlandu, to na margarynę ją zużytkują. 
Też mi coś. A co do tego, że Łodzi nie zna, 
to ty mi taki żony życzysz? Ty mój kojeś 
i najserdeczniejszy sitwes? To jak jabym 
miał życzenie pójść z nią niby z v 
do Józka na Karolew, albo do Mańki 
Koziny, gdzieby było swoje towarzystwo z 
wódą i zagrychą, to co? To ja poto miał- 
bym się żenić, żebym, jak się trochę zale- 
je, polikiera o drogę do mieszkania musiał 
pytać? To taka żona zamiast mnie rodzo- 
nego męża do łóżka odprowadzić, po uli- 
cach do ranka miałby mnie wlóczyć? Ant 
mi się śni. Powidz ty mannie, jak ją 
zmasz, że nich nikomu nie mówi, że Łodzi 
nie zna, bo cała robota będzie do luftu. 
Со do mnie, to nie lefrektuja. 


KADE. 
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Chrześcijański Sklep Bławatów i Galanterji 


W. CZIDĘEL 


Łódź, Piotrkowska 286. Tel. 260-53. 


Poleca w dużym wyborze: WEŁNY na płaszcze, ko- 
stjumy i suknie, JEDWABIE gładkie i wzorzyste, 


towary biale: pościelowe, bieliźniane i stołowe. Firanki 
odpasowane i na metry, Tiule wszystkie szerokości 
1 koronki siatkowe na story 1 Кару. BIELIZA damska 
1 męska, pończochy, rękawiczki, skarpetki, kołdry 
watowane i gobelinowe, Wszystko w dobrym gatunku, 

ceny jaknajniższe. в 21 583 


Magle 


nowoczesnej konstrukcji-silnej 


budowy wyrabia Fabryka 
B. Kapczyńskiego, Łódź, 
Podrzeczna 33. Rok zał. 1889 


Świece Gromniczne 


Kościelne -Liturgiczne i dla bractw 
domowe, kandelabrowe i powozowe najlepszej jakości poleca 


Zaprzysiężony Wytwórca Świec kościelnych - liturgicznych 


JÓZEF DREWNIAK, Poznań 


ul. Rom. Szymańskiego 5 — telef, 38-94 


Pg 24344-5-2,26-7 Cennik na życzenio. 


Wysyłam codziennie 


świeże śledzie (zielone) 


pak. w skrzyniach po 50 kg netto cena 18 złotych 


loco Hel, Mielcuszny Hel. 


1 47182 


> NERWOL < 


Chemika Dra Franzosa, środek (nacieranie) przeciw 


REUMATYZMOWI 


kłaciu z powodu przeziębienia, postrzałowi, 
ischiasowi. Do nabycia tylko w aptekach 


Wyrób i główna sprzedaż 


APTEKA MIKOLASCHA 


оз ТМО Kopernika 1 


Telefon 36 


Zbuduj sam baterię 


anodową mokrą, a нуна 60-750/, kosz- 
tów utrzymania radia. Żądaj cenników z sze- 
matami budowy z Fabr. „OGNIWO* Wy- 
twórni Elem., Galwanicznych, TORUŃ, 
Bydgoska 16/16" 2340-04 7 


jeśli pranie 99 
to tylko NIL 
proszkiem 99 


W czasie propagandy przy zaku- 
pie 2-ch paczek dodajemy kubek 
porcelanowy! поа :0158/9 


WSEYSTKOĆ A, 


Skład Artykułów fotograficznych 


„FOTO-FOX*' Łódź, ul. Piotrkowska nr. 10° 


tel, 256-16 
в to 419 poleca dla P. T. amatorów: 
Błony, klisze krajowe i zagraniczne 1 #, p. 


Idealna bielizna dla PANI 


firmy: 


Fabryka Bielizny i Trykotaży 


Stanisław Jakuszewski 


Łódź, Piotrkowska 148 tel. 175-45 
Żądać wszędzie DETAL 


Obrączki, ślubne i wszelką biżuterję 
wyrób własny, zegary, zegarki i platery 
poleca 
w. SZYMAŃSKI 

Łódź, Główna 41. = 19815 
DUZY WYBÓR. OENY NISKIE 


MAKULATURĘ 


każdej ilości sprzedam 


Jan Frykowski, Łódź, Piotrkowska 91, 
z 063 telefon 173-55, 


Fabryka KONFEKCJI 


ARTUR EGER, Łódź, Piotrkowska 158 tel. 159-72 
poleca: 

bluzy robotnicze, spodnie, 

1 36990 płaszcze, kombinezony. 

Wyrabiam także z towarów powierzonych. 


po bardzo 
MEBL przystępnych 
cenach poleca 
A. KOPROWSKI 
Łódź, Zgierska 56, 
Wyrób własny. 


m 36418 


Biura: 


/awiadamiam uprzejmie 


że w drodze przetargu nabyłem fabrykę mydeł i proszków 
do prania W. W. CH. „Blask” dawniejszą fabrykę 
mydła „Regera” — którą prowadzić będę pod firmą 


ШЇШЇ Fabryka Jan Kajewski 


dawn. РЫ LA S R” 


Wytwarzać będę mydła rdzenne i maziste (szare) do 
prania, mydła płynne i toaletowe oraz proszki do prania 
pod dotychczasową nazwą 


„BL ASK” 


Stosowaniem wartościowych surowców, ścisłą kalkulacją 
oraz rzetelną obsługą pragnę sprostać najwyższym wy- 
maganiom P. T. Odbiorców i Konsumentów. 


Proszę o życzliwe poparcie mego przedsiębiorstwa 


JAN KAJEWSKI 


Fabryka: 
Poznań, ul. 27 Grudnia 5 
Telefon nr. 2545 i 3686 


Poznań-Starołęka 
Telefon -nr. 3052 


Stowarzyszenie Dozoru Kotłów 
w Poznaniu 


podaje do wiadomości zainteresowanych, że 
w najbliższym czasie organizuje 


Mir dia palaczy kolłowych 


Zgłoszenia przyjmuje i bliższych informacji udziela 
biuro Stowarzyszenia w Poznaniu, ul. Ogrodowa 11 
od 9 — 14. ag 250%-7 


DROPSY ANYŻOWE ^^ 20% zmowy 


FABRYKA CUKRÓW St. Marecki, Poznań 


пе 19 418619 św. Wolelech 28. 


sana 
do szycia na maszynie, do ręcznego szycia 
i docerowania ze znaną marką „MARYNARZ* 


NICI poleca Wytwórnia Nici do szycia 
Władysława Suwalskiego 


a losu ŁODZ, Wólczańska 109, tel. 200-83 


Г, VIPE 
GALANTERJA 
кайы pończochy, skarpetki, rękawiczki, 


bieliznę damską i męską, krawaty itp. 
poleca 


H. PABICH, Łódź, Główna 5 


Spróbaj — a przekonasz si 
że jednak najlepsze w smaku to: 


PIWO JASNE 


Zjednoczon. Browarów Warszawskich 
HABERBUSCH i SCHIELE 
REPREZ, w ŁODZI - PRZEJAZD 75 - TEL, 153-60 


g Nadtej polecam: PORTER, PIWO SŁODOWE jak 
а również najprzedniejsze lemoniady owocowe. 


"Chrześcijańska Wytwórnia 46 
їнї, бї i Kiara 1. „КАСІ 

poleca MODNE DESENIE po cenach konkurencyjnych 
Łódź, 11 Listopada 19, m. 18. 


п 19 899 


Składy manufaktury 
Bugenjusza Woskowicza 


ŁÓDŹ, ul. Piotrkowska 153, telefon 155-81 
ŁÓDŹ, al. 11 Listopada 15, (nowootworzony) 
polecają wielki wybór wełny ubraniowej, sukniowej. 
работе). Ostatnie nowości. Jedwabie oraz bawełny 
CENY FABRYCZNE. a 009 CENY FABRYCZNE. 


= 
z własnych składów: Jarmou! 
Matjasy, Królewnkie, Шай" 
kie oraz Mewy pełne i inne 


ŚLEDZIE EEEE": 


chrześcijańska hurtownia 


L. KOTNOWSKI i S-ka, Łódź, ul. Zgierska 24 


Telefon 224-55 r 


Szkło 


WINA $ronowe, owocowe I miody 


nagrodzone złotym medalem tylko Wytwórni Win 


„BRAWINUS* Lódź,- 
wł. Józef Usielski, tel, 204-80 Еа 

Do nabycia we wszystkich handlach win i wódek =, 

NARARARARBARRARRARRRARNA 


AAAY 


КЕНЕ YOGHOURT 


(mleko bułgarskie) 
poleca apteka pod firmą 


ST. HAMBURG i S-KA 


Łódź, ul. Główna 50 — telefon 218-61 


Polskie 


Poznań, Woźna 15. 


Oddział w Łodzi, ul. Wigury 15. 


Polska 
w krajobrazie i zabytkach 


w pięknym druku rotograwiurowym. Wydawnictwa 

Dzieł lustrowanych w Warszawie, dwa tomy e 
w ozdobnej oprawie płóciennej, okazyjnie za 50 zł ® 
sprzeda DRUKARNIA POLSKA, Poznań, Św, Marcin 70. X 


okienne, ogrodowe, ornamen- 
towe, dachowe itp. 
szyby wystawowe i lustra 
Obrazy i listwy na ramy 


Biuro Sprzedaży Szkła S.A. 
> Tel. 28-63. 


Telefon 134-53, 
Р 24151-161 


Bronchinol 


bardzo skuteczny środek 
przeciwkocierpieniom dróg| 
oddechowych jak: katar 
oskrzeli i płac, kaszel, ko- 
klasz, zaflegmienie itp. 
Nazwa zastrzeżona 


Król, Uprzywil. Apteka 


„Pod Białym Orłem“ 
Zał. r. 1564, К, Skarżyński 
Poznań, Stary Rynek 41 


Telefony nr. 12-01 i 71-31. 
Ра M 127-40,97 


Lecznica 


H. Warrikotfa 


ŁODZ 
ml. Kopernika 22 
"Delefor. 172-04 
Yddziały: wewnętrzny i chirorg 
Szczepienia рабт i koni. Strzy 
еше psów | koni kąpiele dis 
sów. Kucie kon. nitowanie ko 
yt, Przyjęca w przychodu 
d 5—1) i od 3—6, DEM 


dla zwierząt |; 
MAG. WET. |217 


Кыды ыы] 
pierwszorzędne kursy kroji 


szycia, modelowania i mo 
dniarstwa, mistrzyni 
A. Karbowiakówna, Łódź, 
Sienkiewicza 89. Kancelarja 
przyjmuje codziennie zapisy 
na wszystkie działy, Specjalny 
kurs szycia i kroju dla domo- 
wego użytku, Po skończeniu 
iadectwa. 


Spis zapowiedzi Nr. 0510/15 
Zapowiedź. 


Wy , 
córką małżonków Stanislawa i 
Магі z Kartelów. zamieszkałych 


w Toruniu, Wybici 16, chcą 
zawrzeć związek skl. Ор; 
wieszczenie, таро ji 
winno w, Toruniu 
przeszkody należy z 
żej podpisanego. 
1087 r, Urzędnik Stanu 
nego Wojciechowski, As 
miejski. п 


Kalendarz rzym.-kat. 
Niedziela: Antoniego op. 
Poniedziałek; Kat. św- 

Piotra w Rzymie 

Kalendarz słowiański 
Niedziela: Rościsława 
Poniedziałek: Pryski, Ja- 

ropelka 

Słońca: wschód 7,55 

zachód 1610 

Dlugość dnia 8 g, 15 min. 

Księżyca: wschód 2,20, zachód 22,33 
Faza: 5 dzień po nowiu 


Aures redakcji i administracji w Łodzi 


telefon redakcji i adim'nistracji 173-55 
Piotrkowska 91 


Godziny przyjęc dla interesentów 
od 10— 12 


Styczeń 


1) 


Niedziela 


MOCNE DYŻURY APTEK 


Косу dzisiejszej dyżurują apteki: Koh 
na (Żyd) — PI, Kościelny 8, Charemzy = 


sztsjna (Żyd) 


cz , 
"mańskiego — Przę- 


y 
— Piotrkowska 2 
dzalniana 75 


Pogotowie miejskie: tel. 102-90 
Pogotowie P, С. K.: 'el. 102 40. 
Pogotowie ubezpieczalni: ġel. 208-10. 


Straż ogniowa: tel 8 


Teatr Miejski — (godz. 12) — „Dzieci 
pana majstra", (godz. 4) kąpiec 
(godz, 8,30) — „Noc w Grand-Hoielu", 

Teatr Popularny — „Ich czworo” 

Teatr w sali Geyera — (godz, 12) „Czer 
wony kapturek" (godz. 4 i $ wiecz) 
„Rożnosicielka chleba“, 


KINA ŁÓDZKIE 


Adria-Metro — „Pasteur" 

Gorso — „Gdy serce przemówi”. 

Capitol — „Moja gwiazdeczka”. 

Мга? — „Pokuša“, 

Mimoza — „Wesoła rozwódka" 
miasto mówi o ќут“, 

Oświatowy-Słońce — „Skandale milio- 
nerów* і „Kobieta bez mas 

Przedwiośnie — „Panna Lil 

Palace — „Tak się kończy miłość", 

Rialto — „Papa się żeni“. 

Ikar — „Szyfr 77* | „Wonder Bar", 

Stylowy — „Carewicz”, 


POGODA WCZORAJ 

_ Komunikat łódzkiej stacji 
gicznej przy miejskim muzeum przyrodni 
ku Sienkiewicza na dzień 16 
r. Temperatura w ciągu doby 
szą mimis 68 st. najniż- 
sza minus 122 st. Barometr: 752,6; tenden- 
cja: stan stałego ciśnienia. 


JAKA BĘDZIE POGODA 


W dalszym ciągu pogo nie i mroźno. 


Z RUCHU NARODOWEGO 


„OPŁATEK“ STRON. NAROD. Trady- 
cyjny „opłatek” dla członków i sympaty- 
ków Stron. Narod. w Łodzi koła im. Ki- 
lińskiego odbędzie się w sobotę, 23 b. m. 
punktualnie o пойт. 20, w sali Tow. Śpiew. 
„Hejnał“, przy ul. Srebrzyńskiej 55 (do- 
jazd tramwajami 3 i 14). Po „opłatku” 
tańce do rana, przy dźwiękach doborowej 
orkiestry — biała harmonia. Wejście wy- 
łącznie za zaproszeniami. Bufet na miej- 
scu. 


KOMUNIKATY 


„Roznosicielka chleba“ 1 „Czerwony 
kapturek". Teatr w sali Goyera wystawia 

5, w niedzielę o godz. 1230 w południe 
piękną bajkę dla dzieci p. t. „Czerwony 
kapturek* (wszystkie miejsca po 50 gr) 
o-godz. 4 po poł. — i 8 wiecz. dla doro- 
słych odezrana będzie  „Roznosicielka 
ciekawa sztuka w 7 odsłonach, — 
zniżone: 1 zł — 75 i 50 gr. Galeria 
£5 gr. — Kasa czynna dziś od 11 rano bez 
przerwy. 


Zarząd Tow. Śpiewaczego „Harfa“ ko- 
munikuje, że w dniu 17 (niedziela) w 
lokalu własnym przy ul. Łąkowej 27 o 
godz. 10 w I o 17 w H terminie odbędzie 
się bez wzgledu na ilość obecnych walne 
zebranie Toy wszystkich człon- 
ków jest pożądana, 


„Całe 


meteorolo- 


fabryce Liskowskiego — 
(W wskułek nieporozumień 
między fabrykantem, dzierżawiącym тигу 
a wlaścicielem murów, 400 robotników 
pozbawionych zostało pracy i powstał 
wskutek jego ostry zatarg. Inspoktor Pra 
cy zajął się sprawą i wyznaczył konferen- 
oje obustronna, 

О zniesienie nocnej pracy w ріекаг- 
niach. Związek pracowników piekarskich 
podjął obecnie akcję о zniesienie pracy 
nocnej w piekarniach. Na niedzielę, 17 b. 
m. zwołany został w Łodzi wszechpolski 
zjazd czeladzi piekarekich, na którym po- 
za sprawami organizacyjnymi, mają być 
powzięte uchwały w tej sprawie i wybra- 
na delegacja. która interweniować będzie 
u rządu, o wydanie zarządzenia znoszące- 
go pracę поспа w piekarniach. Czeladnicy 
wskazują. że praca w piekarniach w nocy 
nie jest podyktowana koniecznością cią- 
głości pracy. lecz przyjęła się zywyczajowo 


Numer 17 


ORĘDOWNIK, poniedziałek, dnia 18 stycznia 1937 — _ Strona 5( 


Dość popierania Żydów! 


Pod adresem Funduszu Pracy i zarządu m. Łodzi 


Łódź, 16. 1. Wojewódzkie Biuro 
Funduszu Pracy oraz magistrat m, 
Łodzi bardzo często rozpisuje konkur- 
sy na dostawę różnych materiałów i 
produktów żywnościowych. /Wiado- 
mości o konkursach w formie płat- 
nych ogłoszeń ukazują się przeważnie 
w łódzkiej prasie żydowskiej, a dla 
okrasy także... w „Kurierze Łódzkim”, 
Rzecz niezmiernie charakterystyczna, 
Że przy rozdzielaniu płatnych ogło- 
szeń obie te instytucje, mające służyć. 
wyłącznie interesom pols „ bardzo 
troskliwie pamiętają również o ży- 
dowsko - socja “мут _„Łodzjani- 
nie", który wychodzi na terenie Łodzi 
zaledwie od paru miesięcy. Jak wi- 
dać z powyższego, Żydzi cieszą się w 
obu tych instytucjach wielkim popar- 


ciem... 

Już słyszymy okrzyki różnych 
do-lubów i wojtków żydowskich: »О- 
rędownkowi* chodzi о ogłoszenia!“ 
Niech sobie krzyczą. Żyliśmy do tej 
pory bez ogłoszeń magistrackich i 
Funduszu Pracy, obejdziemy się bez 
nich i w przyszłości! Nam chodzi o 
rzecz zasadniczą: wskutek ogłaszania 
przetargów w pismach żydowskich 
dostawcami różnych materiałów do 
obu wspomnianych wyżej instytucyj, 
są w przygniatającej większości Ży: 
d7 Nie potrzebujemy dodawać, 
dzieje się to kosztem drobnego kupiec- 
twa i wynędzniałego rzemiosła chrze- 
ścijańskiego. 4 ў 

I dlatego wołamy: dość popierania 
Żydów! 


wskutek niewlaśc 
trzeb konsumentów. 

Roboty publiczne. Woj. Biuro Fundu- 
szu Pracy w Łodzi podaje poniżej stan 
zatrudnionych na robotach publicznych w 
dniu 9. 1. 1987 r. na terenie województwa 
łódzkiego. a mianowicie: Oddział Pośred- 
hictwa Pracy w Łodzi 517 osób, Ekspozy- 
tura w Kaliszi ; w Pabianicach 
65 osób; w Piotrkowie Tryb 10 osób; w Ra- 
domsku —; w Tomaszowie Maz. —; razem 
636 osób. 


SYTUACJA STRAJKOWA 


Zakończenie strajku. Wczoraj po 4 т 

górą tygodniach zakończony został strajk 
w żydowskiej fabryce Berka Czarnolew- 
skiego (Cegielniana 66), gdzie robotnicy w 
liczbie 100 okupowali mury. Na konferen- 
cii u jnspektora pracy fabrykant zgodził 
ięn a przyjęcie wszystkich robotników 
wedlug nstałonej przez nich kolejności: 
Wobec tego robotnicy opuścili mury fa 
bryczne. 

Strajk u Buhlego. Wczoraj we fabryce 
Buhlego (Hipoteczna 7) znów rohoinicy w 
liczbie 200 strajkowali na znak demonstra- 
cji przez jedną godzinę, domagając się roz- 
szerzenia produkeji do pięciu dni w ty- 
godnin. Inspektor pracy zajął się. likwida: 
сја zatargu 


NOTUJEMY 


Wyjaśnienie, W związku z notatką w 
sprawie zatrudnienia Żydów w warszaw- 
skim browarze Haberbusch i Schiele. od- 
dział w Łodzi, ul Przejazd 7. wyjaśnia- 
my. iż po objęciu kierownictwa 16202 od- 
działu przez Bucholea. nie zżwolnióno z 
pracy żadnego z pracowników chrześcian. 
raczej przyjęto kilku nowych. 

О cenę chleba. W dniu wczoraj: 
przedstawiciel cechu piekarz Gralińsk 
тй! się do starostwa grodzkiego i zło 
żył wniosek, w którym cech, piekarzy, 
wskazując na zwyżkę cen mąki, domagał 
się padwyższenia cen chleba do 38 groszy 
kilo (75 groszy za bochenek dwu-kilo 
wy) oraz ceny bułek do 74 groszy za kilo 
Przed niedawnym czasem ceny chleba zo 
staly podwyższone z %0 na 33 grosze za 
kilo, wobec czego starostwo wniosek prze- 
słało do władz wojewódzkich. a ostateczno 
decyzja zostanie powzięta w porozumienia 
z ministerstwem spraw wewnętrznych. Na 
razie cena chleba została utrzymana 

+. К. S. drukuje ulotki w żydowskiej 
drukarni. W związku z uruchomieniem 
lodowiska na stadionie sportowym, przy 
AL Unii, Ł. К. S. wydrukował ulotki, za- 
wiadamiające o otworzeniu wyżej wspom- 
nianego lodowiska, Druk ulotek wykona- 
la żydowska drukarnia W. Schweitzera w 
Łodzi. Czyżby Ł. K. S. nie znał ani jednej 
drukarni chrześciańskiej w Łodzi? Adre- 
sami chętnie służymy. 


CZY WIECIE, ŻE... 


653 tysiące mieszkańców ma Łódź. Ze 
stawienia liczbowe zarządu miasta Łodzi 
wykazują, że do 1 stycznia 1937 r, stan 
liczbowy mieszkańców Łodzi wzrósł do 

3 402, a ponieważ па 1 stycznia 1936 r. 
liczbvła 638837 mieszkańców, przeto 


tego traktowania po- 
(k) 


Łódź 


ści z okolicy, gdy: 
naturalny ostalnio zmalał wy 
Zaznaczyć trzeba, że w 1918 r Łódź 
zmniejszyła liczbę swych mieszkańców da 
341829 tak, że w porównaniu ze sianym 
na 1 stycznia br w ciągu 18 lat niepodla- 
gto: Państwa Polskiego. liczba miesz- 
kańców w Łodzi zwiększyła się o 311578. 
a więc niemal o 100 proc 


JUDAICA 


Jednego Żyda mniej. Dotychczasowy 
naczelnik urzędu przemysłowego I instan- 
cji przy zarządzie miasta Łodzi, inż. Ber- 
liner (żyd), który stanowisko zajmował 
ago czasu, został zwolniony ze 
a. Czasowo zastępuje ga dr. Łu- 
kasiewicz. lecz jak się dowiadujemy, na 
stanowisko naczelnika urzędu przemysło- 
wego powołany zostaje pułk. Przezdziec- 
ki. (k) 

Ubój rytualny. Na podstawie zarządze- 
nia woj. łódzkiego z dnia 18. 12. 36 r. o 
uboju zwierząt gospodarskich, ubój rytu- 
alny może się odbywać w niżej wyszcze- 
gólnionych rzeźniach: w powiecie łódz- 
kim — w Zeierzu. Chojnach. Tuszynie i 
Aleksandrowie. W mieście Łodzi 


жура W 


—————Е—. —————————— .—-—————————— 


fzeźni nr. 2 — Bałuty. Ubój rytualny ma 
ję odbywać do czasu urządzenia oddziel- 
ńych pomieszczeń w ogólnych halach, nie 
może jednak odbywać się jednocześnie z 
ubojem zwykłym. Naruszenie tych prze- 
pisów grozi karą aresztu da 3 miesięcy 
lub grzywną do 3000 zł, albo obu tym ka- 
rom łącznie. Zarządzenie powyższe obo- 
wiązuje od dnia 1 stycznia b. r. 


KRONIKA POLICYJNA 


Strzał do węglokrada. W Trębaczew. 
na pociag węglowy, zdążający do Łod 
zakradł się 20-letni złodziej kolejowy, An 
toni Grzelak. Strażnik kolejowy oddał w 
kierunku Grzelaka kilka strzałów. raniąc 
w brzuch. Rannego w stanie nieprzytom 
nym odwieziono do szpitala. 


KRONIKA WYPADKÓW 


Samochód spłonął. Na szosie z Naramic 
w kierunku Łodz wskutek krótkiego spię 
cia nastąpiła ekspozia samochodu, stano- 
wiącego własność właścicielki majątku 
Wiktorów. Grud kiej. Jadący samocho 
dem Jan Kreski w ostatniej chwili zdołął 
się wyratować. Samochód, wartości 4500 
zt splonąl, 


KRONIKA SĄDOWA 


2000 zł grzywny. Fabrykant Juliusz 
Witkind, współwłaściciel fabryki Witkind 
i Ska. (Wólczańska 51), zatrzymywanie 
potrąconych od robotn składek na 
rzecz uhezpieczalni w cie 2500 zlotych 
zostal przez sąd stąrościński skazany na 2 
tysiące złotych grzywny lub 2 tygodnie 
areszin, 


„Działacz“ przed sądem. 591 okręgowy: 
w Łodzi rozpatrywał sprawe sekretar 
gminy Buczek powiatu 'łaskiego. 3i-letn 
go Jana Rudeckiego. Rudecki znany był 
z tego, że w swoim czasie przez protekcję 
znanego dzialacza „sanacyjnego” Lewan 
dowicza, przewodniczacego i organizatora 

anacyinego”* związku młodzieży wi 
jej, dostał się na stanowisko w sama- 
rządzie, » późnej tegoż Lewandowicza 0- 
skarżył o wymuszanie i Lewandowicz ska 
zany został na 6 miesięcy więzienia. Na 
u sekretarza gminy Buczek Ru 
falszowanie ksiąg kasy zm 
zkowo-oszczędnościowej sprzen 
'wierzył kilka tysięcy złotych. Ро ujaw: 
niu nadużyć, Rudeckiego aresztowano, Na 
rozprawie tlumaczył się*złym położeniem 
materialnym, Na rozprawe sąd skazał Ja- 
na Rudeckiego na 2 lata więzienia. 


Niebywały wypadek wymuszenia. Sąd 
grodzki w Łodzi rozpatrywał niebywały 
wypadek wymuszenia pieniędzy na wód- 
kę. Zazwyczaj wymuszenia takie zdarzają 
się w stosunku do samotnych przechod- 
niów na głuchych ulicach. W ostatnich 
czasach napadanie na przechodniów ce- 
lem wymuszenia pieniędzy na wódkę pod 
próżbą bicia stało się w Łodzi ziawiskiem 
nagminnym. W żydowskim barze „АЧ- 
tomat“ na rogu Piotrkowskiej i 6 Sierpnia. 
w czasie gdy tam było pelno osób, йо Na- 
chema Zylberberza podszedł jakiś 'męż- 
czyzna ї pokazując nóż. zażądał pieniędzy 
na wódkę. Mimo, że dokoła bvla publicz- 
ność, napadnięty dał 20 zł. Dapiero póź- 
niej zaałlarmowana policja zatrzymała na- 
pastnika, którym okazał się 27-letni An- 
toni Bęhnowe Sad skaza! go na 10 mie- 
sięcy więzienia. 


KRONIKA MIEJSCOWA 


Budowa  reprezentacyjnego gmachu 
władz wojewódzkich. Jak się dowiaduje- 
my, włalze wojewódzkie w Łodzi opraco- 
waly już plan oraz kosztorys budowy re- 
prezentacyjnego gmachu na siedzibę Urzę- 
du Wojewódzkiego. Zgodnie z projektem. 
gmach ten stanąć ma na obszernym placu 
przy zbiegu ulicy Cegielnianej i Placu Dą- 
browskiego. Plac ten przeszedł na wla- 
sność skarbu państwa na zasadzie wymia- 
ny za plac na Polesiu Widzewskim. Gmach 
urzędu wojewódzkiego. wzniesiony według 
nowaczesnych wzorów architektury prócz 
urzędu wojewódzkiego, ma pomieścić ko- 
mendę wojewódzką policji państwowej, 
wojewódzki urząd śledczy, mieszkanie w 
jewody, oraz pokoje gościnne dla prz 
jezdnych urzędników i reprezentantó « 
rządowych, tudzież kasyno urzędników. 
Plany zostały już przesłane do zatwierdze- 
nia ministerstwa spraw wewn. i budowa 
rozpocząć się ma jeszcze w roku bież., tak, 
һу gmach został wykończony i oddany do 
1938 roku. Słowem pieniądze są. 


r sk 


Z kursów kroju, szycia 1 modniarstw: 
А. Karbowiakówny, W drugim półroczu 
rozpoczynają się zajęcia w dziale krawiec- 
kim: 1. Kurs kroju, modelowania i mie- 
rzenia specjalnie dla krawczyń; 2. Kurs 
przystosowany dla domowego użytku na 
własnych materiałach; 8. Kurs kroju i 
szycia garderoby dziecięcej. Lekcje pro+ 
wadzone są najnowszym systemem і moż- 
liwie ułatwionym sposobem. Kończące 0- 
trzymują świadectwa. 

z 


SPORT 


T. K. P. zwycięża bez walki. W niedzie- 
16 miało się odbyć dalsze spotkanie о dru- 
żynowe mistrzostwo okręgu w zapasach 
pomiędzy zespołami I. К. P. i K. P, Zjed- 
noczono, jednakże z powodu choroby kilku 
zawodników klubu fabrycznego, Zjedno- 
czone zrezygnowało z rozegrania spotka- 
nia, oddając swemu przeciwnikowi 14 
punktów walkowerem. Na marginesie te- 
go, należy zaznaczyć, że І, К. Р. w bież. 
sezonie odnosi same zwycięstwa w ёро{- 
kaniach zapaśniczych, a ostatni walkower 
zapewnił drużynie 1. K. P. definitywnie 
tytuł drużynowego mistrza okręgu łódz- 
iego, pomimo, iż do końcowych rozgry- 
wek jest jeszcze 5 tygodni. 

Otto trenerem +. К. 5. Po wyjeżdzie tre- 
пега piłkarskiej jedenastki ligowej Е. К, 
Lajosza Czajslera, Ł. К. S. nie nosi 
się z zamiarem angażowania trenera za- 
granicznego na zbliżający eię sezon, bo- 
wiem jak się dowiadujemy, w kierownic- 
twie sckcji piłkarskiej Ł. К. 8. treningi 
drużyny ligowej prowadzić będzie były za- 
wodnik „czerwonych”, p. Zygmunt Otto. 
W czasie „martwych“ miesięcy zimowych 
wszyscy piłkarze ligowego zespołu łódz 
kiego uprawiać będą zaprawę i treningi 
w lokalu Y. M. С. А. przy ul. Moniuszki. 
Rozpoczną się one w nadchodzący wtorek, 
19 bm. i będą trwać we wtorki i piątki 
każdego tygodnia w godzinach wieczoro- 
wych. 

Łódź na walnym zebranin Ligi. Jako 
delegat Łódzkiego Klubu Sportowego na 
walne zebranie Ligi, które zakończone zo- 
stanie w dniu dzisiejszym w Warszawie, 
jedzie Kierownik sekcji piłkarskiej Ł. К. 
5., p. Rębalski. Jednocześnie z Łodzi jako 
przewodniczący komisji rewizyjnej wy- 
jeżdża naczelnik Konopka, 

+. 0, Z. Р. a spotkanie bokserskie Au~ 
stria—Polska. Sprawa spotkania pięściar- 
skiego Austria—Polska, mającego odbyć 
віє w Łodzi, nie jest jeszcze definitywnie 
zalatwiona i wymaga pewnych wyjaśnień 
matury finansowej. Łódzkie władze bo- 
kserskie starają się о doprowadzenie 
spotkania do skutku, jednak warunki fi- 
палвоуе proponowane przez Р. Z, В. ва 
trudne do przyjęcia. Zarząd łódzkich 
władz nięściarskich w tych dniach powe- 
%mie ostateczną decyzję, co do ewentual- 
nego przygotowania się do organizacji 
spotkania. 

Kalendarzyk sportowy na dziś. Boks: 
W Pabianicach w sali kina Miejskiego о 
godz. 11.30 przed poł. towarzyskie spotka- 
nie Kruszender—Bałtyk (Gdynia). Za- 
pasy: w lokalu Wimy przy ul. Rokiciń- 
ej o godz. 11 przed poł. drużynowe spot- 
anie o mistrzostwo okręgu pomiędzy ze- 
społami Wimy i Sokoła. Hokej: W dniu 
dzisiejszym odbędą się pierwsze spotkania 
o mistrzostwa okręgu w hokeju na lodzie. 
Na pierwszy plan wysuwa się spotkanie 
najgrożniejszych rywali Ł. K, S. i Union- 
Turingu, o godz, 11 przed poł. na lodawi- 

ku przy Al. Unii. Następnie na lodowisku 
Union-Turingu przy ul. Wodnej spotkają 
się rezerwy tych klubów w spolkaniu о 
mistrzostwo klasy B. Poza tym odbędą się 
jeszcze następujące spotkania o mietrzo- 
stwo klasy В: na lodowisku przy ul, Roki- 
cińskiej o godz. 14 — Wima—S, К. S. Ib, 
па lodowisku К. P, Zjednoczone przy ul. 
Przęc nianej o tej samej godzinie 
Zjednoczone—Hakoah Tenis stoło- 
wy: Finały dwudniowych rozgrywek 
ning-pongowych o tytuł mistrza szkół 
średnich w Łodzi. Finały te odbywają eię 
w lokalu szkoły im. Pilsudekiego przy ul 
Sienkiowicza. 

Kilkanaście lodowisk w Łodzi. W związ- 
ku z nastaniem mrozów wszystkie dotych- 
Czasowe boiska sportowe zamieniają się 
bko na lodowiska gdzie zawodnicy po- 
zególnych klubów usilnie trenują ho- 
keja przed mającymi nastąpić spotkania- 
mi o mistrzostwo Łodzi zarówno w klasie 

jak i B. Wima ednoczone, Sokól, Ł. 
„ S.. Helenów, Union-Turing i wiele in- 
ych klubów posiadających wlasne boiska 
uruchomiły już świetnie urządzone lado- 
wiska, które do użytku oddaje się już od 
godz. 9 гапо, Ze względów propagandowych 
sportu lyźwiarskiego і wogóle sportów zi- 
mowych, kluby wprowadziły specjalną ul- 
gową taryfę wstępu. aby jak najszerszym 
warstwóm udostępnić możliwość korzysta- 
nia z lodowisk. 

Harcerska sekcja pływacka, Zarzal 
Harcerskiego Klubu Sportowego przystę- 
puje do organizowania. sekcji pływackiej, 
Członkiem sekcii może być każda harcer- 
ka і każdy harcerz. Zadaniem sekcji pły: 
wackiej pędzie organzowanie nauki pływa- 
nia, propaganda tego sportu w  harcer- 
stwie i reprezentowanie barw harcerskich 
w zawodach pływackich. Zarząd Kluhu 
liczy na liczne zgloszena harcerek į har- 
cerzy do sekcji. Zgłoszenia te należy u- 
skuteczniać jak najwcześniej indywidua!- 
nie w Sekretariacie Klubu (ul. Piotrkow- 
a 180), ponieważ zawodv okręgowe гол. 
poczynają się już dnia 20 bm. 
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Znak oferty naprzykład: z 18 924, п 2745, d 1790 
OGŁOSZENIA DROBNE 


it d = 1 słowo. 
Ogłoszenia wśród drobnych: 1Лашоту milimetr 30 groszy, 


Nagłówkowe słowo (tłusto) 16 groszy, każde 


dalsze słowo 10 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 

1, w, 1. a = każde stanowi 1 słowo, Jedno ogło- 

szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 
5 nagłówkowych. 


Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 10,30, w soboty 1 dni przedświą- 
teczne przyjmuje się do godz. 9,45, 
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wodu spłaty hipoteki sprzędam. 


Ottowa. Grodzisk, Pozn. Rzeź: 
nieka 1. zdg BT 490-91 
Zamienię 


170 mórg pszennej z przedsiębior- 
stwem dochodowym przy mieście 
na kamienice, Gawlskowa, Gn 
zno, Lecha 5. 2d 58918 
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Panna 
20 в wybrawa «апка тпейз (а- 
rzednik) Oferty Oredownik P. 
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Panna 

skromna, lat 27, posiada mieszk, 
pokój z kuchnią 500 zi, gotówki 
poma pana dobrego charakteru. 
Cel matrymonialny. Oferty Ore- 
downik, Poznań zd 59087 


Kawaler 
lat 29. skromna, państwowa po- 


Rogoźno, n 87151 узда, szuka żony. Poważne ofer 
możliwie z fotografią Orędów- 

Dom nik, Рошай zd 58 506 

пуно „w, uaniejszym „mieście, 
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al zienn: 50,— cena | j 20—9 j- 
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Oferty Orędownik, Poznań 
zd 58985 
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Spólniczka 
з kapitałem 1000— zł potrzebna 
warancja zapewni Oferty 
rędownik, Łódź, pod „Interes” 
n 36906, 


@ 
Największ: 
wybór pad К н 
olski pos 


osadach caje 
Rudzki, Kalisz, Kościuszki 17. 


zd 57511 
z Kawaler 
"Ха 24, posiada gotówki 5000— 
weni w w gospodarstwo do 
80 m, Oferty z fotografia do 
5 000 zł agentury Oredownika. Oborniki. 
poszukuje na hipotekę. piegne arnkowska. п 87096 
onia uprasza ele do Ore- 
downika, Pogan zd 68 817 07е Kawaler 
r" 28, z Francji siada sklad ezuka 
= panny, wdówki. cośkolwiek ma- 
atku. Cel matrymonialny. Ofer. 
10% pożyczki jędnorocznej ро- [у Orędownik, Poznań zd 57429. 


procent Ugo- 
leczenie hipoteczno- 
pr” Orędownik, Po- 


szukuje właścietel, 
dowy, zabezp 

wekslowe, O! 
snan zd 58 


Szatynka 


Jnt 82, mająca interes, mieszkanie | (ү, 


pracowita, sympatyczna, pragnie 
poznać pana na posadzie w celu 
matrymonialnym fotografi 
Огу, Orędownik, Łódź, 
ynka“ 


= 
Bza- 
n 37 002 


Kawaler 
31, przystojny, wykształcon: 
majętny, poślubi pannę рга 


na, właścicielkę nieruchomosci — 
lub więkczą gotówką, najchętniej 
eierote. „Oferty Orędownik, Pô- 
znań zd 55811 


Kawaler 
lat 45, z majątkiem poszukuje w 
celu matrymonialnym panny lub 
wdówka do 40, z nieruchomością 
skladem. Oferty Orędownik, Po- 
znań zd 57 019 


Kupiec 
kawaler, wlaściciel dwóch inte- 
rósów, pozna celu matryrno: 
nym раппе młodsza, najchetniej 
prowincji. Oforty Orędownik, Po- 
znań 5 


Kawaler 

k, Jat 30, abstynent po- 

szukuje pańny do lat 30, cel ma- 
monjalny, Oferty  Orędownik, 
ań 


43-letni 

rzutki, | inteligentn, 

a stanowisku szuka odpowied- 

niej pani w celu_mątrymonjak 

пуш, Oferty Ordy nike Poznań 
2d 08514 


rzemieślnik 


y 


Kawaler 
lat 90. kopiec. 4000 zt 
seniny o idealnej duszy. 
panny do lat ?0 о nieskazitelaej 
przeszłości, ideninej | niezależnej 
która  dopomożs йо zało: 
przodeiebiorstwn we własnej 
ruchomości, Oferty Oredow 

orz n 37 


Znajomości 
matrymonialne z paniami zamoż- 
nemi, ułatwi solidnie i dyskretnie 


nik 
46 


biuro „Рат!а", Gdynia. Zygm. 
Augueta 5/00. п 36504 
Ogrodnik 


st 29. dobrego charakteru szuka 
żony. Praznalby wżenić w ogrod- 
nietwo, Oferty Oredownik. Po- 
znań zd 57 837 


Tatuś 

córeczką szuknjn mamusi, eme- 
ryt. Oferty Kurier Poznański 
тїк 5849510 


Handlarz 
nabiału (masła) przystojny ka- 
waler, poślubi pannę mniejsza 


otówką ewentl, wspólniezkę. — 


za 20 groszy 


w administracji pisma naszego i agencjach na prowincji. 


Fotograf 
kawaler. przystojny. sznka wspól- 
niczki do założenia zakładu Gdy- 
ni, ewentualny ożenek. Oferty 
fotografią Оге‹ AU Poznań 

Ц 


Dia 
córki, lat 27. gospodarnej. przy- 
stojnej, poszukuje znajomości w 
celi mstrymonialnym. Panowie 
na s ewentualnie! 
wdowcy z dziećmi, złożą oferty 
do Oredownika Poznañ zd 58 660 


- Samotny 
starszy wdowiec. dobrej rodziny 
s: żony, Panie dobrym, ser- 
сет. gotówka facza ufnością 9- 
ferty nadesłać do „Oredownika Y 
Poznań п 37 147 


Kawaler 
cukiernik, lat 28, przystojny sza- 
tyn posiadający 2.000 majątku. 
pozna panią posagiem celu ma 
trymonialnym, Oferty Orędow- 


ie |nik, Poznań za 59 012 


Łóżka 
debowe nowe modne solidnej ro. 
boty sprzedam. 2,002, Łaziew- 
Т piętro, m. 4, Balucki 

n 37 004 


Futro 
damskie nowe, męskie, używane 
sprzedam Łódź, Piotrkowska. 105 
ш, 7, front, n 86 90 
Sklep 


alanteryjny z mieszkaniem do- 
rze zaprowadzony sprzedam 7 


b 


powodu wyjazdu 6000-— Oferty 
rędownik, Łódź „E-B“, 
п 36 003 
Dębowe 
drzewo, opałowe oraz słupy. In- 
formacja Lusówko, p. Tarnowo 


Podgórne u Kokot: zd 51 557 


1 000 samochodów 

rozebranych, używane części, pod- 

wozia mleczarskie, opony, najta- 

zet w firmie Antoskiad, Poznań 

Dabrowskiego 89, telefon 46-74 
Че 3517-18 


nych 
rami, ро 


a 
ski 

Dom 
prowincji. duże ubikacje, obszer- 
ne zabudowa ogród, natych- 
miast sprzedam, cena ugodowa. 
głoszenia agencja Orędownika 


(Gostyń. n 87120 
Jadłodajnia 


nólwyszynk — pieczywo — bilar- 
dy — wlasne urządzenie, mie- 
szkaniem, ruchliwym miejscu —| 
1800. Grzegorzewski. Poznań. 


zd 56 988 
Zakład 


fryzjerski damsko-meski, . dobrze 
zaprowadzony, przedmieście Gdy- 
ni. egzystencją zapewniona sprz. 
dam. Żełoszenia Oredownik. Gdy- 
nia_n_36 505 


wód wyjazd, 
entura Orędownika, Pobiedzi: 


Oferty — 


а. п 37 087 


Rzeźnictwo 
mieszkaniem, urzadzeniem, ruch- 
liwej ulicy, bardzo tanio. Adres 
Orędownik. Poznań zd 20 


Kawiarnię 
mieszkaniem sprzedam 1200 po- 
wód stosunki rodzinne, dzierżawa 
60. i Oferty Orędow- 
8 308. 


Zakład 
malarski na prowincji. Pzzysten- 
cja zapewniona. _ О{егту Orędow= 
mik. Poznań zd 58 456 


Ford 29 
рутила czterolrzwiowa karet. 
ka dobryta sranie tènto gotówka 


przędam. _ lnformacie Jenko- 
wiak, Leszno. I.eszczyń: x 
о 36 519 
Stolarskie 
maszyny komble prawie, nowe 
bardzo mało używane. dobrym 


stanie sprzedam аг. 


їо. 


mórg, buraczanej. 4, pokoje, „prz 
Gniezno wplaty 14000. е Bank 


Rolny. Gawlakowa, Gniezno. Ге: 
Gościniec 


31 mórz. 9 ubikacyj, sala, rzeźnie- 

two. kolonialka, wpłaty 14 000. — 

Gawlakowa. Gniezno. Lecha 
zdg 922 


Zadajcie jedynie 
chrześcijańskich 
синои ostrzy do. golenia 


| marki 
Gloria - Złote, 


Gloria-Special, 
Gloria-Elastic, 


Rox 
we wszystkich 
drogerjach. 
Odznaczone . meða- 
lami w kraju i za 
granica, 
Nu 19 469-70 


Cegielnia 
170 mórz gruby poklad gliny, 2 
miliony produkcji, przy mieście. 
Gawlakowa. Gniezno. Lecha 5. 
zd 58919 
62 
morgi buraczane. prywatne, za- 
tna: ысу ы ii 
wplaty , awlakowa. e 
2mo. Lecha 5. ті 58 920 


Domostwo 


OSTRZE so GOLENIA 


[Oferty Poznań ogrodem owocowym miasto wo 

П wiatówe eimnagja sprzedam lub 

= wydzierżawię. mała wplata, Ух 

Kużźnię Azeniura .Oredownika”, 

7 mórg dużej wsi kościelnej, pel-|Ś п 8715: 
пуш biegu. zarae sprzedąm, — 6 

Franciszek Iemiński — Gostyń > 
Rynek 2 zi 58 681 |roczników w zeszytach Przewod- 


Kolonialkę 
przyległe 3 pokoje. magiel, egzy- 


stencja zapewniona. korzystnie. 
Dzierżawa 92 2] miesięcznie. — 
Adres Orędownik. Poznań 


zd 58 149 


Pewna 
retencja. Sklad towarów krót 
h; centrum Poznania. 6 000,— 
sprzedam, powód choroba, 
ty 0; fk, Poznań zd 58609 


Warsztat 
szewski dobrze zaprowadzony za 
200 złotych sprzedam, erty 
Oredownik, Poznań 2158711 


р Rr 

udowany. pól morgi ogrod! 
6 ubikacji. nadaje sie ешетуїл — 
ВЮ Agentura Orędownika, 
Pobiedziska. п 37 100 


Sprzedam 
lub wydzierżawię 
w Raszkowie 


dom s restauracja. przy tem war- 
sztat rzeźnicki. duże podwórze, 
nadzwyczaj duże stajnie, chlewy, 
remizy. odpowiednie skladnice 
art, opałowych, zbożowych (ow. 
tualnie 14 mórg dobrej ziemi), 
dobra egzystencja dla rzeźników, 
handlarzy odda bardzo tanio. — 
A. Dembiński, Chorzów 1. Wol 
nosei 11. zd 58441 
Skład 


przyborów 


papieru. szkolnych, 
wyrobów monopolowych. misato 
powiatowe (20 000). rynek. dobrze 
zaprowadzony od roku 26, byt za 
ewniony. na sprzedaż. Cena ca 
000, Zgłoszenia do Kuriera Po- 
znańskiego pod zdz 59 084-5 


Zakład 


fryzjerski śródmieścin zaprowa- 
dzony 2 urządzenia meskie. dam- 


bardzo tanio powodu 
jazdu, ferty Oredownik, 


py 
te) 
znań_zd 58 


for. |si 


nika Katolickiewo 1931.1932, 1938, 

1934, 1035, 1936 sprzedam tanio, 

Oferty do'Orgdownika, Poznań 
z 


58 934 


Sprzedam 
tanio restaurację, dobrze prospe-| 
guaca z powodu choroby, Oferty 
Oredownik, Poznań zd 58987 
ożywczy, prima polożenii 
jeście, narożnikowy, mieszka- 
niem, pewna egzystencja korzyst 


nie sprzedam, Adres wskaże 
(Orędownik. Poznań zd 5024 


Pięćdziesiąt 
mórg pszennej, dwanaście kilome: 
trów Poznania. Masywne, budyn: 
ki Gena 18000 wplata 11,5007 
Wojtkowski, Poznań, Póty 

z 


Hokejower 
kije jesionowe, gięte polec: 
azurek, Jarocin, Targowa 
n 87168 


Okazja! 


Nieruchomość sprzedam w Ino- 


wrocławiu przy pryncypalnej, uli- 
cy. Dochód roczny 8 000 zi. без 
55000, Wpłaty 25 озго 


nia: Śztolttman, Inowroclaw, nl 


„|zów od wl 


18. DZIERŻAWY 


60 
tylko buraczanej, Ё mare 
twym jnwentarzem Tod, właśc 


igla., obiecie 2500 zł. Szymala, 
Ścześnia. Mitosiawska 2. 
zd 35 И 


Restauracja 
є prawem wyszynku, skład kos 
lonialny i mieszkanie na dużej 
wsi kościelnej do, wydzierżawie- 
nia z powodu objęcia gospodars 
stwa. Przejecie skladu podług 
wentury. , Iaformacyj udziel 
zwajkowski, Kórnik, Rozlewnia 
piwa. zd 57 856 


Piekarmi _ 
celem dzierżawy w mieście pos 
wigtowym poszukuje. Oferty я 
podaniem warunków da Orędow= 
nika, Poznań zd 58408 

Wydzierżawię 
ogrodnikowi kilka mórg ziemi, 
szkanie, budynki inwentar- 


m 
skie tanio, blisko Poznania. Ofere 
ty Orędownik, Poznań zd 58 888 


Młyn: 
celem, dzierżawy poszukuję. 
średnicy „wykluczeni. Zygmunt 
Жетуу Grodzisk Wlkp. Nowy 
11. а 58.586 


Купе 

Skład r 
skór, pracownia cholewek, osiem 
lat prowadzony. urządzeniem — 
wydzierżawię 50 złotych, miesięcz 
nie. Marcin Łopatka, Środa. 

п 81183 


Dzierżawa 
83 morgi przy Gnieźnie od wła» 
ciciela, pelen inwentarz. Obje- 
cie 4500. Gawlakowa. Gniezno, 
Lecha 5. zd 58 925 


Wydzierżawię 
zaraz rzeźnictwo nowo wybudo- 
wane w dużej kościelnej wsi, — 


Miejscowość wskaże Orędownik, 
Poznań zd 59927 
Piekarnię 


wydzierżawię zaraz w mieście a 

calym urzadzeniem, dobremu, fa- 

chowcowi. najcietniej, kawalero- 

wi Oferty Ọradownik, Poznań 
zd 5392 


Fabrykę mebli 
w centrum Bydgoszczy, nowocze- 
Śnie urządzoną, teren fabryczny 
сд. 1000 mtr, kwadr.. wydzierżae 
wię lub zamienię na inny objekt 
wartości 200000 złotych. Byd- 
moszcz Gdańska 60, Balcerkiewi= 
соза. п STAZ 


Gospodarstwo 
10 mórg, inwentarzem, bez dhn- 
ciciela do wydzierża- 
wienia, objecie 5.000,—  Strabel, 
Poznań. Słowackiego 21. 
zd 50 150 


Młyn 


wodno motorowy, dobra okoli 

motor na wiasnośe, objącie 4.000 

Minta, Pniewy. Syioniedza $ 
z 


ej а Znaczek. 245 

Królowej Jadwigi 18. 
сыш. | Єт | 

сову ) ZGUBY 
„, Kolonialkę 
Маашаа к-н Gotkiewicz 

zaraz, Žgloszenia Agentura, Оте. |Wlądystnw zagubił bilet Nr, БІЗ 
downisa w ju. n 87183 |wydany przez Dyrekeje K. Bt. 
па rok 19363 nóż 

Samochód 


limazyne marki Chevrolet sześcio- 
gylindrowa bardzo dobrym stanie. 
кылы „Wojtczak, Ostrów — 
(Wlkr.) Sadowa 3, m. 3, 

zd 50.246 


Pięćdziesiątmorgowe 
pszennej, zabudowania masywne 
inwentarze, zapasy, wpłaty 4.500 
resztą amortyzacja, Minta, Pnie- 


ty Orędownik, Poznań zd 587021 


[з= б=т езет ы: ЭЙ. = 
Koh 


oluszki, 


Grochowska 
zagubila dowód kolejowy 
Znalazca zwróci PK) 
Orków, n 86 998 


23  ROZWAITE Z 
o жстс: 


Trwała 


ondulacja parowa gwarantowana 


|Zofia 
320, 


2A 58 848 zd 50244 Sierpnia уа баса ым 
2 н got „Zakłady Vulkan“ кылд бай шты = 
lat | na etal posadzie, epuka $ niebywał „mórg, staro rentowe. Д 
тар 2а па еше poine mataya Kady ап р. Z 0. 0. bunaczanej, „inwentarze, „wplaty Гу, сеолит ие +; 
3000 pożadana, Oferty Oredow- WYTWÓRNIA URZĄDZEŃ PRZEMYSŁOWYCH їз znacek, | °”?' m 98 Si halowych, najeiprantsze fasony, 
Я zd 55 ŻA w: г 112, Limanowskie- 
теу Poznań, ul. Warszawska 39, tel. 53-23| Wafle zakopiańskie |” шылд) da ie: 
kawaler, lat 32, na posadzie, po- uruchamia odlewnię na żeliwo szare „Giewont“ w - 
siada cośkolwiek gotówki, pra- i specjalne — Odlew codziennie зезеве: |14 hurtowni cukierniczych, skła- | | 7Pożyczalnia 
nie poznać panne dobrym sereu dów delikatesów, sklepów _kolo- smokingów 
do, lat 28, majatek dla wspólne i k Й УСЕТ HAI 
dobra, Gel matrymonialny, Ofer Ку Ch боа Wytwórnia Opłat |uajnowsze fasony. wielki wybór, 


* EEG SOS nicka 3 posia, 1004, гадалі 


Strona 18 


ateK, dnia 18 stycznia 1937 Numer TR 


Ondulacja Fryzjerka Chrześciańska 
trwała 5— 2] prerani, elek- 'maniknrzystka poszukuje posady|z urroiw sj do ral 259 iny põjäzie|fabryka żarówek „Phos“ poszu- 
trycznym. powietrznym aro-|od 1 11. 37. Zglos Agencja |w praktyśę „kucharza. Zglos: kuje odsprzedawców na żarówki. 
wym. Łódź Nawrot EP ИП Orędownika. Miedz, 4. nia Oredownk РхМапїге, Garn-|(Viadomość 14% Popowa ico ò 
Podleśny. п 2624 п 3715 3134 |nr. 16, 
Dziecko Piekarz 
przyjmie inteljzontne mniżeństwo |eukiernik. dobrze кз яко. ZONAREN 5 = 
wychowanie lub własne. mie-|ny. praktyka poznańska. kawaler. latwa. niedroga wytwórczoś jo- б 
siecznym ub jednorazowym wy- snika покі ое А, en rz I codziennych artykulów. — ELIKSIR: PROSZEK. PASTA 3 
nagrodzeniem ` Szczegółowe ofor.|eja Kuriera Poznańskiegy. Kro: aformacje; Inżynier Ingwer — Ą a 
tr Oredownik. Poznań zd 58 905 (акау. ИСО dystok l. 2d 58 281 DO ZEBÓW 6 у 
{т Jasnowidz дн тч „Panienka ; Chłopiec 
jellachini byly Prezes Zwigzku|inteligentna, obznajmiona re- н r г A 
Данен we уо sie gospodars, maania mast АТ ko) ОДА КАБАР R. Barcikowski S. A. Poznań 
Varyżu, polot ilywid e ho-|na szuka posady, najehqtniej —|zdolna szwar АШКА A + 
Foskapr -w kierunki: Lotarli HE |skladzie piekarskim, Oferty O! nica. Wiadomość Oredownik, | townik, Łódź. „pad 
łości. spadków, kradz odna-|downik, Poznań zd” 59 247 [УЯ n 30 093, Uc KRZ Pokojowa Przedstawicieli 
DAE waga oz r Но potrzebna do dworu, pracowita. |zaprowadzonych Gniezno. Leszno. 
te urodzenia, jeden złoty na” рог porządna, uczciwej rodziny. Odpi- | Ostrów id ро artykni 
to, Kraków. Karmelicka sy świadectw przeslać Żakrocka.|asożywczy. W kl robki. 2 
* 136777 JChrząstowo, р, Wieęszczyczyn. Zzloszenia Oredownik Poznań 
zd 57 129 zd 50211 
24. NAUKA ое Konzerteztü} f-moll) Katowice — 6.00 audycja no- Uczeń Stolarnię 
E | утаа ууй 1820 koncarr| ranna: 19.09 koncert salonowy |stolarski potrzebny Wojciech "Ty-|wydzierżąwie: 13 gi пресен, x 
mowy: 1843 progran. na ju-|(olyty): 1550 „Wskązówki nrąk-|liszka. mistrz stolarski, Bok, ul. |mieszkaniem. Objecie 200, Oferty 
„Buchalteryjne = 24,00 татка taneczna (ols-|ryezne по, czaso, dla zosnodyń | Wiełkawieś, 1 5ż005lągentura Oredownika, Oborniki. 


War- 
a 48, gwaran- 


Współczesne Wykłady” — 
BZAWA, Nowogro 


у) 


Lwów — 14,30 koncert życzeń: 
15.30. 


6,30 audycja 


poranna: 
idycja r 


tuja wielodziedzinowa. samodziel- |» 
Warsztat 


ność — nat reklamowy: 


ehniiastowy 


tracy! Zalniejscowytm s adomości bieżace 
dencyjnie. a AD dY WARG i wsi” — plyty: 
Ogrodnik Cyganie w тугую Z ANY 10.00, 
w wyk. zesoołu Niny Mañakini: „17197: НЧА 
młody po wojsku poszukuje pra-|1240 dziennik polvdnowy; 13,709 10016 karnawalu — plyty: 
cy, Vlieger, Mnichy, pow. Cay warto jeszcze mówić o ms-|mazyka lekka o msg 
dzychód. тї 58 OM je B|-Styczeń rokn 1863 we Т, 
ward G ж ‚ prof. Marian Tyrowict 
тозот - | КЫ] тети ЛЫ эл, на, 
тек ze МА и АЦ, adana, eoojecz. 
Ogłoszenia do 30 sów dla poszu-|Wnolda" Doroszewokezo: ТЕЗИ e ZL dT 
kuiacych posady w tej rubryce| Szczedriwki” — andycja w wy mówi Zofia Bozneła 
obliczamy po jednej trzeciej cenie|konanin z 735 Robert, Саелферца gra 
ADS toinrski гт шо Webera 
(tyrr) m Wars 20 poza- 
i лапка aktualna: 18,30 chwilka 
4 odezyt жуа! Они, dr Tadeysz| danka Wazyscy DAMOG zi- 
Majster a SRO enia |mowa bezrobotnym: 1846 pro- 
z wieloletnia Бы wykroj A gel hose штат na jutro 
tłoczni, przyrządów do obrót | аө д 
metalowej, artykulów masowych rogramy o lokalne: Katowice — 1130 sudzcia. dia 
blaszanych, przemysłowych elek:|;;Ż5cie na torfowiskach noe. a W A NE 
trorachnicznych | zegarowych [уду wygl, Zszmunt Салій icha szkolna — żywy dz 
szuka posady. Okoniewski, "Toruq| Pozannial: 18.00 pozaienka rzenie zimnazium „58, гез. 
ul. Ślowackiero Ma na 37129 18.40 wiadomości sporz |lanek_ w Rybniku”: 13,00 koncer) 
> Е АНИНЕ [еей (оту): 13.15 koncert gol- 
Godny naśladowania, przyklad” |а (оуу, 58 wiadomość 
Ogrodnik = reportaż ze waj Gordzanów |sieldowa: 1646 koncert reklamo- 
polowy. kawaler, lat DOW: kierniewickiero. w oprac : 15,35 życie kulturalne Śląska: 
sady od 1. 2. lub później, Kazimierza Wyszomirekiezo — |1540 melodie nastrojowe (ізі): 
szenia Leszno. skrzynka 46. (1,64% nad. aud. lok): 19.00 я1-|17.35 Comedian Harmonisia w 
п 36 049 dycia łolniergka: _Oichę, gra |agoim, renertnacze (ołęts): 18.20 
orkiestra wa” w оргас. W. Во. Sen # enotzrrek enortowea" — 
Kwalifikowan' Uzyfiskieco z nda. -Weeolej Fali" dr. Kaz. 
Ini! У orkiegtry wojskowej от] dyr, 18.30 piosenk: 
gorzelnik Drohorkiaeo oraz  Wasnie|w wykonaniu Mewara (ЮЛ: 


szuka zaraz posady kierowniczej.| Piątki” pod drr. Zb. IAnczyńsk:» |1845 program na jutros 


Qferty Azentura Oredawnika w zi va) słowo зеп. 
А EE ozn way? AE Кешш е дабу а A lak. ЭТА, samo. 
. neert w wykonania ma!ej| (угу) 5 Nee el zę 
Maszynistka nrkiestry P Rz udziałem Мес? 15,30. de OWE RSE 
bięzła. jezyk polski.  niemiecki,| Grabczew”* 2043 audycja dla dzieci: „Jak 
kiikulotyia praktyka, adwol deiennik_ wie: rem „urządzili sobie| 
szuka posady również dorywczo, vka aktualna âra Marii Dsnow. 
розіаца maszynę. Oferty Oredow: | jose. — fra u АЛАШ ЧА 
пік. Poznań 2058 790 Wieczorów mao, Wazy astrze: 
oberr Casadesne пел 
Introligator |. Webera 
kawalor poszukuje posady, miej- 18,20 оозу! 
scowość obojętna, ty  Orę-| weselu, — swobodne 1 serce| 
downik, Poznań zd 58 103 етн: zam улгт: е а жуш, dr. Walnzy 
а wt dek jedne ADU е Goetel. nrof Акай, G m.: ОЗУН 
| „ vod dyr. Tenacezo, Neu- PRA ЕЕ РУ 

„ Fryzjerka rka a udzialem Mikolaja 0-5 з edi ОНЫ 

dobra sita poszukuje posady na |painikowa — fortepian, RADA А 
prowincji ol zaraz. Oferty Ore Łódź — 13,00 „Wspomnienia 
PAP: ZANA SEM Wtorek, 19 stycznia. pO К AC 
Chłopak 8.30 audycje poranne: 1140 a. |1515 koncert reklamowy: 1540 
z prawinoji oh © вје| йусјя dla ez a dejeci miol-|rozmowa z dzieśmi — nrzeðrowa 
орлите, онсе ene гус): „Na śniegu | na lodzie Wujek Radiowy: 15.50 piosen- 
Orndownik. Poznań #0 58794 _|-— Stanislawa Soieekiezo (x Pay a fzieri_ (niytvi: 165 R. 
znania): 1.57 ergnal czasu: 12.58|Hoyberger: Bal w operze — ne 


12.40 dzienn'k| wertura (płets)* 17,35 Ri 


programy lokalne: ti 
Kaucję moładniowy: 15.00 wiadomości eo-|sadeens era Konzerietiick f-moll 
bankową złożę za posadę biurowa |sqojarcze: 15.15 programy lokq-| Wobora /nlvtę m W-wyi: 18.30 
коону Oredomni: Poenat | ne: 1615 а Р. К, О, 16.30|słynni soliści (olyty): 18,45 
у Отек, muzyka hindusk p z| lnzurowsm wyb: 5 
= płyt w qr. | Tadeusz P'ełowe ееп. 
ві lal Kryszna Ą 
iurowy powezednie państwa Kowalak Wtorek, 19 stycznia. 
czątkujący, piszAcy maszyni jeść mówiona 5 
Narodowiec). prosi о pracę біо Магі Kuncewiczowej: 17.30 Warszawa — 1203 mueyka 
тожа malym wynazrodezniem, — |naty skrzypcowe Ludw ka wloska 
Beier, Sroda, Hallera 16. hovens™ w wyk, Bdwarda S 
zd 58 TOT. berzera  (fortenian) „1 Ma 


Banera (skrzypce) (те Lwowa niosenki arzentyńsk'e| 


Rządca 17.50 Życie nanierowe” — zo: | (oily) 16.00, 
5 loz ` Teodora МУ wyn: 16.10 
ogrodnik, dat „6. IG letnia prak | поа wie Daf Tes ККЖ се котан 
р ФК POS карае А pogadanka aktualna: 1810 „Sposi|1845 orozram na jutros 2150 = 
tz 008 060. w miastach i miasteczkach" —|muzvkn (екл (оїхіу\: 23,00—28,30 
н pogadanka: 18.20 programy lokal | myzvka taneczna x kawiarn 
Fryzjerka ne; 18,50 pogadanka aktualna: —|--Cafe-Clnb" w Warszawie. 

19.00 „Dyskotojmy" W 2. күлк... 
poeruknje posady od 1. П, 34: |spogób kemika wschowiie dE OTO LĄ 
Are: поз түйдү Kościelna 10: УУ ТУЫ], ork, M. H.: МТМ: 0- Dwoweka 

[e еп мо ia „miłośni:| qysław 14.50 Kon- 
ków dawne arji 18: | osła, Góral 130 Kon: 
Kawaler legia jego działaności CA CCS PO PZP 
lat 21. prosi leskawie п wekaza prof, dr Adolf Chybińaki — | оды кердек: Галак е айо 
nie jakinikolwick gracy , może|słowo катрае. chór kosciola ba-l Okap Күт ИКЕН Б 
zlożyć kaucie bankowa, 100 z.|wiciela | ork. kameralna nod ду”. гове Wd. ӨЛ Чал 
Oferrs Oredownik Poznań 'eodora Җ lewskicze. oraz Ale АЛАЛЕК PLEWA PRA 
ий joanden Меладзе = уу: 1820 s С 
W przerwie o godz, 20.45 dzienniki Гул ллы л ы T Biri 
Ślusarz таъ | оглу; 24:50 prozramy lokalne | үнү A a, ҮН, ТАЛ кыа: 
spawacz poszukuje pracy = Inb|35,5f- Dosia powstania etreni | Жур yel Тап 2 
stróżostwa domowego erty 2220 роса OWSIANE [21.50 dla rozrywki — plyty: 23.08 
Orędownik. Poznań zd GRO ешо со pirane минус w morka пр к Kawiarni = 
Ogrodnik 2898 mygyk taneczna z Камата | sfe: Clair" fr. Warąfawn), 

„Саба Chub” w Warszawie Р — 1208 molodie я 
kawalon, Тар 20. poszukuję, poaa- а е а шы: 
dy zaraz. Miejscowosć obojętna fi н, & 
Zaioszenia Огу. Poznań KRAJOWE KORE» ET аат. 

213 Poniedzinlek, 16 stycznia. ттл тоу: ЭД eenaa 

Specjalista ń азаа = gs mainowaz | (91313); 16.06, Pomorze z przed 

ma trumny i krzesła poszukujejptyty Lucyny S poańskiej elinton wygl. Leon 

dc młojscowość obojetna. —|Mieczyalawa Saleckinco: 15.55 1: 1820 dnety х oper 

głoszenia. Oredownik. „Улук таво po trochu“ — au-|(nlytsk: 18.45 nrosram na introt 
уса 35 Robert Ca-|21,50 tańce i nosenki (olyty). 


ORĘDOWNIK еы 


WYCHODZI CODZIENNIE 7 DATĄ 
NA DZIEN NASTĘPNY 


Antoni Leśnewicz z Poznania. 


Przedpłata: 


Hekopisów niezamówionych 


miesięcznie (7 wydań tygodniowo), s odbiorem w agenturach 235 zł. Za od- 
noszenie do domu odpowiednią doplata. Na pocziacii | ш sto erów miesiece. 
nie 234 21, kwartalnie 7.—. Poczta przyjmuje zamów enia tylko na 6 wydań 
tygodniowo (bez poniedziałkowego). — Рой opaska w, 3.— zl miesęcznie (б wydań 
Туой іону). — Zamówienia pocztowe należy uskuteczniać do 25 każdaza miesiąca w urzędach 
ЁШ а Katowych 100 wprost wyi centrali Orędownika, Hozuań, św, Marcin 70, P, К, O. 
200 140, 


Nakład j czcionki: Drukarnia Polska Spółka Akcyjne, Poznań, św. Marcin 70. 


wzdzwnietmo nie odpowiada m di 
"numerów lab odszkodowania. | 


W razie wypadków. spowodowanych siłą wyżezą. przeszkód w zakladzie strajków itp. 
dostarczonyc! 


за | Weasola audycja ludowa. 20.10 — 


„00 koncert życe 
oncer, 
13.58 wiadomości 


nonularny 
zjeldowa! 
A 


jezyka 
ki ślaskie”: 


18.45 prozram 


na stał 


downik. Poznań zd 5% 296 


moblami 


Biuralistkę Gie) 


wypożycze: 


Oferty 


150:—_ (prowincja), 


przyjmie małżeństwo 
Oredownik, Poznań 


Czarnkowska n 37 184___ 
Najchętniej sierotę 


posade za журо 
reklamowy: 15,35 —iniem lub kaucja od 500. Zwrot |uczciwą, czystą od lat 15 do skła- 
chwilka Ad zagwarantowany, Oferty Ore«|du rowerów, domowej pracy 


bozdzietne, 


ы; 1820 А Książkowy ' м zd 28 142 
„Dzieże jednej nocy odzielny, polsko - niemiec! 
parchniosiczna| potrzebny.. Dblecie mieszkanie — Robotnik 


—|do węgli. pracą stala, kaucja 300 


— wył. dr: Stofa 
Ciesiolską-B rkowska: 18. 


| 
Celiny 
nrogram na 
dziefi nastepny* 21.50 muzyka ta- 
neczna (bi 


Łódź — 12,03 muzyka wilo 
koncert popularny, (pistr z W-wy) 
12.50 melodie (olyta ga 
pistab: 1457 Iódzkie wiadomoś? 
dowe: 15.15 koncert rek! ат» 
wy: 15,40  Aktualnoś 
wazystkim vo troszku: 16.00 czar 
skrzypiec (ołytv): 1820 гот 
z radiosłuchacząn 
przeprowad; 
lowicz; 18. 
21.50 рева 
kowski 
racji 


awa Krai 
g restan- 


na poniedzialek: 


18,00 Kolonia. Muzyka rozryw 
kowa. Konenhaca. Мейе isz 
owe. 1820 Kowno. Konce” 
Symf, 18.30 Leningrad, „Madame 
Burterfiv" on. Раго!шїенә {таат 

5 Wiedeń, „Zinio Renu” on 
gnora, Iranem, Z, ODery 
|. Praga. Muzyka lex 


kowalski znajacy „prace ротою: 
i uczeń 

zaraz. 

powiat Kościan. 652 


posmuknie pomocnik z Rawicz, 
który u mnie pr. 
'zglosi 
dziska 00. zd 58 620 


"|2 prowincji do składu kolonialne- 
Kigo z całym utrzym. 
ше. 


pracowni 
wa małą 
Oferty 


1 polsce nieznane, 
a Rudzki 


fryzjerki 

zaraz, posada 

Kepa Oksywską 53, W: 
п 30501 


owalski 


EN, 
Piotr Skrzypcza 


Obuwników 


może się 
Gro- 


coal 
. Poznań, 


Puiwici мд 


Ucznia 


jem przyj: 
Oferty Oredownik, Poznań 
zd 58 608 


bra 


Potrzebny 
do placu węgla i drze- 
gotówką, posada stala. 
redownik Poznań 

zd 588831 


Do- | P. 

RE i 

. Kalisz. Kościuszki 17 
zd 57512 


stała, 


do pracy umysłowej i 
Tubin, potrzebnych. Эй кт. na od 
egitymacje, 

Poznań zd 


szukiwany. 
hud. Jarocin, 


Ekspedient 
branie kol 


опоје, odp 
tr Oredownik Poznań. zi 


ток поел, 
gja 150 złotych ро 
redownik, Pozn 


GRONA 
Starszych. niemieckie — tylko na 
'отог2е oraz tereny Krotoszyn 
Kepno 
Oredownika, Kościan. _n 


Pomorze! 

pewnych. 

{praca — przvimie Polskie Biuro 
Sprzedaży Oku 


Szczególowe oferty Oredownik. — |zł zaraz potrzebny, Oferty Ore- 
Poznań zd 585; downik, Poznań zd 58000 
Kraków — 12.03 muzyka wlo 
"koncert rapsiarny (оит з Kawiarnia Marszantka 
rosimy dojrestanracja w Lesznie ezuka kie |samodzielna. biega w ekepedy- 
mikrofonu. a sym |rownika lub wspólnika z kaucją.|cji, potrzel 15 lutego. wzelęd- 
foniczna_(olste): опсег: | Złoszenia Dorczak. Leszno, Raj. |nie 1 marca. Zgloszenin, referen- 
reklamowy: 15.3 wiecie. n 36 cje i warunki Kurier Poznański 
że”: 16,80 walce апо еек Gzadnik zd 58 007-8 
зіу сэ): 1600 odczyt: „Wr zeladni 
z, Bsedri Wy Е r Pracowników 


fjzycmnej 

owi 
Oferty Orędownik, 
004 


Technik 


budowlany do samodzielnego pro- 
a biura w Poznaniu ро- 


Reezalsk* 
п 37170 


kaucja. Ес. 


potrzebny. 
pensja gofes 
Ofer: 
59 108 


handlowy 
nial 
pisy świadectw. 


Dwóch 

ch potrzeba, gwaran- 
ZŁ “т 
їй zd 58 


— 2 


Agencja 


усіотув. 
31 162 


Uwaga 
Tylko kilku starszych. 
obrotnych, ата 


úw, Kościan. 
n 31 153, 


20.00 Beograd. Transm. z оре 
2010 Budapeszt.  Knneert 
symf. elina Zna Francesrąt" 
(skrz) 20,15 Beromiinster. Kon 
cert symE 2040 Mediolan Kon- 
cert ork, wokalnei Sal 
Schipa (tenor) i Lina Paglingh 
tsopr.) 


2140 Hilvczeum. T 


муро! 
ma ш 
үғиіпіоліе, znający gospodarstwo 
hodowle. бте 

Poznań zd 59018 


21,00 Praga. „Вогт Godino A genci 
МпєлгәкТёшо. Bratyslawa |y gentów zakon 
КСР ork fihan |do aprzedawania narzedzi тоїпї-} 21Р 


czych po 


Za 
nje 500, — 1000,— otrzy- 
ienny robotnik, ‘stale za- 


Oferty lownik — 


siach poszukuje „Źni- 


twórnia Opła 


Ekspedientka 
stała posada. z kaucja 
wytwórni pierników, 
Poznaniu 
Poznań 24 5916) 


Potrzebni 
na dalsza sprzedaż wafli 
kich, tortowych dessero- 
innych, Wiadomość 


я do 
cukierków, 
Oferty Óredownik, — 


Gy Wali. B-ela 


na wtorek: 


17.20 Ryga. Koncert z nde, Mi- 
chala Zabnidy-Sumiekiezó. 

18.00 Berlin. Konca Krs- 
lewca for pr, | Вав), Mona- 


chiam. Wesla wiazanka walców. 
19,10 Praga, Koncert kwartetu 
aplonowseo, 1930 Rudaneszt. — 
śDrabadur" ор, Verdi'rzo  — 
Üranam. z opery królewskiej). 
Droitwich, Koncort orkiestry, 
20,00 Monte Ceneri. — Recital 
gkrzrycówy о. Кепагау. Więdeń, 


Berlin, K art uroczyet 
harmonii z okazii leci 
ra. 20.30 Radio Romania. Koncert 
avmfoniczny. „Sottens, Konce’: 
rozrywkowy, 040 Rzym, Kon- 
cert symf. 20,45 Londyn (Rec.). 
Koncert ЖУП, 
m Medi 


z Fil- 
Reite 


Rigoletto” on. 
z opery król, 


Rzymie. 
Strauss" koncert rożrew. 
Kopenhaga, „Przyjaciel Fryc 
Маса еә (озот), 2130 Ba- 
ryż Р. Т, T, Koncert srmf. — 
Praga. Koncert fort, Fa-dur Di- 
sia, 2146 Radio Paris. „„Miroilie” 
on, Gonnoda, 


ogłoszenia i reklamy. 


od jednolsmowego milimetr: 
nadwyżki. Drobne Ofioszeni 
tusto): słowo пакі 

a wysokością ogloszenia, 
Ogloszenia są piatne zgóry. 


powstają wskutek matrycowani 


pomeenei. SALI Yei. I wg” уо Kuszswicza б. 2 ты ЗҮ 
Жейт" ы УК Ый Z пр 37130 Rsdw Sa = s zd 29 242 
wiecki (fort.) 50 Rzym. Res- eiazniaka 
I wiołanczelowy Camillo Obla. Wspólnika(czki) ро wojskowości. e obe- 
cha. z nezeiw zotówka 2 000 do skła-|znanego z branżą ka 
22 00 Sztokholm. Koncert roz-|du spoż swczezo, poszukuje zaraz|szukuje od 1 lutego. 
zwy 22.30 Kolonia. Koncer' faam: Тр, kawaler, Отта Ore-|odp. świadectw warunki, da Ku- 
23,06 Droitwich, Murska ka oznań zd 50200 riera Poznańskiego dz 22 096 
тга. ~ = 
ВХ дей: (2 
«и Корлат: тоспа, Humor zagraniczny 
7 Schilline, 


— Ach, wy szkaradne dzieciaki! 


tatusia atramentem! 


Poznań, św. Marcin 70. Р. К. О. Poznań 200149 
Telefony centrali: 40-72, 14-76, 88-07, 44-61, 35-24, 35-25 


W niedziele, święta i późnym wieczorem: 85-24, 40-72 


itegaktor odpowiedzialny Andrzej Trella в Poznania, — Za wszystkie w'adomości i artykuły я m. Łodzi odpowiada Leon 'rella, Łódź. Piotrkowska 91, — Za 
jlakcja nie zwraca. 


ogłoszenia | г 


Na stronie 6-1amowej 15 xroszy, na stroni: 
końcu tekatu redakcyjnego 80 gr. 
stronie -piej 60 r. na stronie wiadomości 
Ogłoszenia skomol 
najwyżej 
owe 15 gr. każde dalsze slowo 10 groszy: 


na stroni 


kowane 


Ий) slów, w tem 5 


Popłamiliście mapę 


АЫ 3 Komñotxtorar — To nic. mamusiu. W tym miejscu była właśnie 
Aid Pranktąci рог KGW .|Hiszpania, Jeżeli ta wojna domowa potrwa dłużej. to z 
daryn“ opt. Pischelmanna, Hiszpanii i tak nic nie pozoslanie. (x) 


lsmy odpowiada 


4-amowaj przy 
4-e; 50 gr, na 


lokalnych 100 gr. 
маг z zastrzeżeniem mejsca 

lówkowych 
różnice między zes'awem 
„ wydawnictwo nie odpowiada. 


20% 
(drukowanych 


loatarczenie рата, u abonenci nis mają prawa domagania się nle 


Sensacyjna powieść współczesna — Napisał specjalnie dla „Orędownika* 


63) 
Streszczenie 

Student Wiktor Rutecki, spędzają- 
cy wakacje na Pomorzu, przypad- 
kiem wpąda na trop niebezpiecznego 
szpiega Rachmila Gutermanna vel 
Władysława Grybskiego, który uda- 
je się do Poznania w tajnej jakiejś 
misji.  Rutecki postanawia jechać 
za nim i śledzić go. Tymczasem w 
Poznaniu*dwaj inżynierowie Stani- 
sław Burski i Ludwik Haczewski 
pracują nad aparatem „beha“, któ- 
rego promienie przenikają każdą 
przeszkodę, zapalając łatwopalny 
materjał, a nie szkodzą organizmo- 
wi ludzkiemu. Pewnego dnia Burski 
w pociągu zawiera znajomość z pięk- 
ną kobietą Beatą Krynicką. Przybyw- 
szy do Gniezna Burski spotyka się z 
Haczewskim i wspólnie udają się do 
kuzyna Burskiego Grzywaka. W 
domu otwierają walizę i ku swemu 
przerażeniu, zamiast aparatu, znaj- 
dują drzewo. Guterman-Grybski z 
Krynicką wracają do Poznania, wio- 
тас skradziony w pociągu aparat 
„beha“. Po obejrzeniu aparatu, oka- 
żuje się jednak, że brak w nim naj- 
ważniejszej części, Krynicka, współ- 
pracownica Grybskiego w obcym wy- 
wiadzie, celem wydostania braku- 
jącej części „behy“, spotyka się z 
Burskim. 

Haczewski od kilku tygodni nie 
opuszcza Gniezna, od rana do nocy 
pracując nad odbudową aparatu „be- 
ħa“, Pewnej nocy budzi Ludwi- 
ka Hączewskiego szmer w przed- 
pokoju.  Haczewski nie szukając 
rewolweru, rzuca się na złodzieja i 
wywiązuje się iniędzy nimi walka. 
W tem pada za oknem strzał, zło- 
dziej ucieka. Ludwik, odzyskawszy 
siły, wychodzi przed dom i widzi le- 
żącego, martwego człowieka, w któ- 
rym poznaje swego kuzyna Grzywa- 
ka. Ponieważ śledztwo w sprawie za- 
bójstwa Grzywaka wykryłoby istnie- 
nie „behy”, a podejrzenie o mord 
skierowane byłoby przeciw Hączew- 
skiemiu, postanawia więc wyjechać 
natychmiast do Poznania. 

Tymczasem Burski dowiaduje się 
od swej narzeczonej Jadwigi Próch- 
nickiej, że był przygotowany na nie- 
go zamach, i że Rutecki w dalszym 
ciągu śledzi Rachmila Gutermana. 

Haczewski chce się zobaczyć z Bur- 
skim i powiedzieć mu o planie skra- 
dzenia „behy“. W drodze do „Polo- 
nji" zwraca się do Haczewskiego ja- 
Кі szofer z poleceniem od Burskie- 
go: Burski czeka na Ludwika w do- 
mu. Haczewski nie podejrzewając 
podstępu wsiada do auta. Tyrącza- 
sem jacyś złoczyńcy wskakują Go 
auta, uwożąc go w niewiadomym 
kierunku. 

Sędzia śledczy i komisarz postana- 
wiają Śledzić Burskiego, by wykryć 
sprawców zabójstwa Grzywaka, 

W tym czasie Rachmil Guterman 
zdaje swemu szefowi Lanickiemu, u- 
chodzącemu za detektywa prywatne- 
go sprawą z wyniku dotychczaso- 
wych prac nad zdobyciem „behy“. 

Krynicka, aby dokonać zemsty na 
Burskim, wysyła do policji anonimo- 
wy list, oskarżający Stanisława о za- 
bójstwo Grzywaka. 

Sędzia Michniewicz, po otrzyma- 
niu anònimu, zarządza rewizję w 
mieszkaniu Burskiego. Policjanci za- 
bierają z mieszkania Stanisława fo- 
tografię Kryniekiej i depeszę Ha- 
czewskiego. W śledztwie Burski wi- 
kła się, chcąc ratować Haczewskiego 
i „репе“, W toku dochodzeń Burski 
dowiaduje się, że ciąży па nim podej- 
rzenie o zabójstwo Grzywaka i zo- 
staje aresztowany. 

Jako świadek przeciw Burskiemu 


występuje Krynicka, oskarżając go 
wobec sędziego o zabójstwo Grzy* 
waka. 

Rutecki, chcąc uspokoić Próchnice 
ką, bagatelizuje aresztowanie Bur- 
skiego. Sam jednak jest już na tropie 
szajki złoczyńców. 

Do Jadwigi Próchnickiej przybywa 
adwokat Grochulski, zgłaszając goto- 
wość bezinteresownej obrony Bur- 
skiego, Jadwiga godzi się na propo- 
zycję Grochulskiego nie podejrzewa- 
jąc złych i niecnych zamiarów rzeko- 
mego „dobroczyńcy“, 

Grochulski stara się w podstęp- 
ny sposób wydobyć od Burskiego 
plan „behy*. Dowiedziawszy віє, 
gdzie są ukryte plany „behy”, wła- 
muje się w nocy do mieszkania Bur 
skiego i zabiera skrzynkę 2 tajemni- 
czym i cennym planem. 

Grochulski po wykradzeniu pla- 
nów „behy“ wraca do „diablich ruin“ 
i plany te oddaje Haczewskiemu dla 
ierdzenia, czy są prawdziwe. In- 
żynier, spala je. Szpieg wpada w 
szał i rzuca się na Haczewskiego. 
Wywiązuje się między nimi zacięta 
walka, W krytycznej dla Haczew- 
skiego chwili wpada Guterman i ka- 

Po zabójstwie Grochulskiego, Gu- 
terman udaje się do Świdra, by ten 
wskazał mu człowieka pewnego do 
„roboty”, Świder poleca Rudzika. 
Rachmil wybiera się do restauracji 
„pod Bociana”, po drodze zaczepia 
ро Żydówka „ciotka Krygier", propo- 
nując Rachmilowi jakiś nieczysty in- 
teres. Guterman zabiera Rudzika i 
jedzie z nim do „diablich ruin", od- 
dając mu pod opiekę Ruteckiego. 
"Tymczasem Rutecki usiłuje, na ra- 
zie, daremnie wydostać się ną wol- 
ność. 

Prokurator Zarewicz, opracowujący 
akt oskarżenia w sprawie Burskiego, 
poznaje jego narzeczoną Jadwigę 
Próchnicką, która przybyła do pro- 
kuratora ze skargą na rzekomego 0- 
brońcę Grochulskiego. Prokurator 
pod urokiem pięknej i czarującej kó- 
biety, zmienia swe nawyknienia i u- 
podobania, 


Ale pierwotne zdumienie wożnego 
i urzędników prokuratury przerodziło 
się wkrótce w lękliwy niepokój, Nie 
wątpił nikt ani chwili, że gmach są- 
du okręgowego, a zwłaszcza prokura- 
torski gabinet stanie się dziś terenem 
jakichś niezwykłych wydarzeń. Wizy- 
ta ministra, a może samego premiera 
zdawała się nie ulegać najmniejszej 
wątpliwości, Cóż bowiem mogło spro- 
wadzić prokuratora Zarewicza z utar- 
tych szlaków pogardy dla zewnętrzne- 
go wyglądu. 

Nieśmiałe przypuszczenia, wycho- 
dzące z ust jednego z urzędników, zy- 
skiwały na prawdopodobieństwie przy 
powtórzeniu przez drugiego, a dotarł- 


szy do woźnego, stawały się pewni- 
kiem. 

Nie ulegało już najmniejszej wąt- 
pliwości, że ladą chwila zajedzie 
przed gmach sądu wytworna limuzy- 
na i wysiądzie z niej ktoś, rzucając 
blady strach w szeregi zdezorientowa- 
nego personelu. 

Jeden tylko prokurator Zarewicz 
nie tracił pogody ducha, promieniejąc 
wewnętrznym zadowoleniem. 

Tłumaczono to sobie bardzo prosto. 
Urzędnika tój miary nie mogła spot- 
kać ze strony pana premiera żadna 
przykrość, a przeciwnie, mógł jedynie 
liczyć na pochwałę i odznaczenie. 

Nic więc dziwnego, że każda z o- 
sób personelu prokuratury czyniła 
szybko rachunek swego urzędniczego 
sumienia myśląc z trwogą o tym, co 
mo* nastąpić lada chwila, 

saty woźny poprawił na sobie 
wyplowiały mundur, zajrzał do każde- 
go kąta, jeszcze raz pościerał kurze 
w głównym hallu i wszedł do gabinetu 
Zarewicza, stając na baczność przed 
swoim zwierzchnikiem, 

Prokurator sporzał na niego pyta- 
jąco. 

— Chciałem zapytać pana prokura- 
tora, czy wywiesić sztandary — powie- 
dział z powagą, odpowiadającą chwili. 

— Sztandary ... i po 


— No niby względem tej wizyty — 
wyjaśnił woźny. 

Prokuratora о mało krew nie zala- 
ła. Jego szczupła, koścista. twarz okry- 
ła się nagle purpurą, a wytrzeszczone 
oczy zamigotaly gniewem. Słową woź- 
nego wyglądały na jakiś złośliwy, ka- 
rygodny żart w odniesieniu do niego, 
szefa prokuratury. Zapomniał, że 
przecież nikt z personelu nie wie, że 
Próchnicka ma dzisiaj być u niego i 
dlatego aż zatrząsł się ze wzburzenia. 

Ale poważne spojrzenie siwych о- 
czu starego woźnego przekonało go, 
że ten poczciwiec nie tutaj nie zawi- 
пі, Najwyżej padł ofiarą głupiego 
żartu któregoś z urzędników. 

— Со za wizyta?... skąd taki głu- 
pi pomysł?! — żachnął się Zarewicz, 
opanowując wybuch gniewu. 

— No, że to niby pan minister ma 
przyjechać — wybąkał zdezorientowa- 
ny woźny. 

— Aaaa... pan minister... być 
może — odparł już całkiem spokojnie 
prokurator. Ale sztandarów nie 
trzeha wywieszać. A kto to panu o tym 
mówił? — zapytał. 

— Wszyscy mówią, panie prokura- 
torze, że to niby pan nrokurator dziś 


Prosimy zawsze wyraźnie żądać 


bulion 


ną 3677018 


Antoni Hram 


tak... tego... — wygadał się w swej 
rozbrajającej naiwności, nie mogąc 
zresztą dokończyć zdania. 

Chwilowe wzburzenie Zarewicza u- 
stąpiło szybko. Prokurator przekonał 
się, że nikt tutaj nie miał na myśli 
oczekiwanej interesantki, a tylko jego 
dzisiejszy wygląd wzbudził zrozumia- 
łą sensację. 

— Stanowczo za mało dbałem do- 
tąd o swój zewnętrzny wygląd — skon- 
statował, przeglądając się w lusterku. 
— Trzeba z tym skończyć — postano- 
wił. 

Nim zabrał się do pracy, spojrzał 
na zegarek. Było dopiero kwadrans 
na dziewiątą. — Wcześniej nie przyj- 
dzie, jak około dziesiątej — pomyślał 
i począł przeglądać korespondencję. 

Tego dnia praca szła mu kulawo, 
co było zresztą do przewidzenia. Za- 
rewicz zamyślał się nad papierami, od- 
twarzając sobie w wyobraźni obraz tej 
pięknej kobiety, która wywarła na 
nim tak głębokie wrażenie. Po prostu 
nie poznawał siebie i nie tylko ze 
względu na swój dzisiejszy zewnętrz- 
ny wygląd, ale i na dokonywujące się 
w nim duchowe przemiany. On, któ- 
remu obce były wszelkie ckliwości i 
sentymentalne westchnienia, czuł się 
w tej chwili jak szesnastoletni sztu- 
bak, wyczekujący na przybycie na u- 
mówioną randkę płochliwej pensjo- 
narki. 

Ale to stwierdzenie bynajmniej nie 
osłabiało istotnych uczuć, wypełniają- 
cych mu serce. 

Zarewicz znów spojrzał na zegarek, 
po czym szybko przyłożył go do u- 
cha. 

— Idzie — stwierdził zdziwiony. 
Zdawało mu się, że od ostatniego wyj- 
mowania zegarka upłynęło co naj- 
mniej pół godziny, tymczasem wska- 
zówka pokazywała niespełna pół do 
dziewiątej. 

Prokurator całym wysiłkiem woli 
opanował się i przywołał sekretarza. 
Energicznym, podnieconym głosem po- 
czął wydawać mu dyspozycje, byleby 
tylko zagłuszyć tę dziwną, nieznaną 
mu dotąd melodię serca; byleby choć 
na chwilę zapomnieć o tej pięknej 
dziewczynie, oczekiwanej z prawdzi- 
wym utęsknieniem. 

Ale sekretarz, otrzymawszy dyspo- 
zycje, opuścił prokuratorski gabinet i 
Zarewicz znów stał się oliarą coraz to 
nowych, radosnych i niespokojnych 
па przemian myśli, które wciąż owi, 
ły się dokoła Jadwigi Próchnickie. 

Chwilami budziło się w nim skru- 
pulatne, przewrażliwione sumienie о- 
skarżyciela publicznego, — Czy wolno 
mi obecnie nawiązywać jakiekolwiek 
stosunki z narzeczoną człowieka, prze- 
ciw któremu mam wnosić oskarżenie? 
— zapytywał samego siebie, dostrze- 
gając niewłaściwość swojego postępo- 
wania. — Złośliwym ludziom może to 
dać wiele materiału do plotek — roz- 
myślał z niepokojem. — Tych nigdy 
się nie zadowoli, O ile Burski zostanie 
uwolniony, powiedzą, że dzięki wpły= 
wom Próchnickiej niezbyt silnie po- 
pierałem oskarżenie. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Szczypiór nie zrażony chłodem 
zczupaki pod lodem, 


Ujrzawszy dwufuntowega 
Obuchem udorzył w niego 


Tderzył na swoją erkodę 
3o się zarwał i wpadł w wodę, 


Przedruk wzbroniony, 


Z wody to go wyciągnęli 


Теса siokierę diabli wzięli, 


NASZA NOWELKA 


W szarzyźnie życia 


Zwolna zaczynało świtać. 

Całe niebo zaczęło się rumienić, rozsie- 
wając coraz większą jasność. Ptaki bū- 
dziły się z uśpienia. 

A słońce, coraz więcej wychylając się 
z rumiane) zorzy, zaglądało oknami do 
domu, budząc pracowitych ludzi ze snu. 

Z całej zagrody wstał pierwszy gospo- 
darz, a umywszy twarz i ręce, odmómił 
modlitwę, po czym wyszedł na podwórze, 
aby pobudzić czeladź, 

Odryglował drzwi od obory, i wszedł do 
środka. Ą 

W narożniku, na czterech palach, zbite 
z zwykłych sosnowych desek, stało posła- 
nie dla pastuszka. 

— Wstawaj — no sa! Walek... 

Mały chłopczyna podniósł się szybko z 
posłania, przetarł zaspane oczy, przeżegnał 
się pobożnie i wyskoczywszy rażno, pobiegł 
umyć się, po czym kornie padł przed swym 
zaimprowizowanym łóżkiem na kołana, i 
zaczął się modlić. 

Po pacierzu, narzucił jupkę na wątłe 
ramiona, wziął bat stojący w kącie, po 
czym pospuszczał z łańcuchów bydło, 

Głodne po nocy bydełko popasając 
ciągnęło ku dolinie. gdzie płynęła szero- 
ko woda. 

Po chwili Walek spotkał wielkie sta- 
do bydła, ciągnące na przeciwległe pastwi- 
sko. Starszy pasterz wszedł zwolna, po- 
śpiewując sobie, a jego piękny i tresowa- 
пу „Burek“ sam poganiał krowy. 

— Och! westchnął Walek, — Ten to ma 
wygody, siedzi sobie tylko, a mądry „Bu- 
rek“ nawrace. mu krowy od „szkody“. Nie- 
ma jak to „takim“, Ja to całkim inkszo 
rzecz, muszę sam uganiać, 

Chłopiec westchnął głęboko, po czym 
mamrotał sam do siel 

— 01, żeby to być już takim „duży- 
kim“ jak Szczepan... Pracuje sobie ja- 
ko parobek i zarabia nie źle, przy tym ma 
wolne niedziele i odpocząć może, czy też 
na zabawę iść posłuchać „łorkiestry”. — 
Nie, to całkim inaczyk być parobkiem. 

Twarz chłopca nagle sposępniała. 

— Mój Boże, — co też teraz może ro- 
bić mój „tala“, rzekł malec z wielką 
tęsknotą. — Miaj wczoraj do mnie przyjść 
i nie przyszedł :.. czyby zachorował!... 

— Mój Boże, tata tak bardzo kochał 
mamę, jak ja... Pamiętam, jak nieraz 
płakał w kącie, tak, ażebym ja nie wi- 
dział... Ale ja widziałem... 

W oczach zaszkliły się łzy, 

— Och, tato! — jeśli możesz usłyszeć 
mój głos, — nie martw się. I ja kocham 
mamę tak mocno, ale widząc ciebie stro- 
skanego, boję się czegoś takiego — które 
wydaje mi się groźniejsze aniżeli śmierć 
mamy! Nie martw się, tato! — Dlaczego 
nie przyszedłeś? Czy może jesteś chory? 

Chłopię to nie znało prawdziwych pie- 
szczot macierzyńskich i walczyło z tęskno- 
tą za zmarłą matką i rodzeństwem. 

Ojciec jego w skrajne) nędzy, był zmu- 
szony, po Śmierci matki rozdać dzieci w 
obce ręce, a sam szukać jakiegoś sposobu 
wyjścia z groźnej sytuacji. 

Waluś miał jeszcze dwóch starszych 
braci Tadeusza i Józia. 

Chłopiec stał przy wodzie, przypatrując 
się bezmyślnie rybkom w niej migającym. 

Z zadumy wyrwał chłopca głos gospo- 
darza. 

— Słuchajno, Walek! — Teraz zapędź: 
bydło do łobory, a tak za dwie godziny, 
gdy jodło skończysz, wygnaj je znowuk, 
tylko nie tu, ale za stodołę. A ino mi 
tam znowuk tylko wejdziesz na manysz 


i będziesz tak kogosik wyglądoł, to ja ci 
już pokoże — rzekł gospodarz, grożąc 
chłopcu. 


— Nie gniewajcie się na mnie gospodo- 
rzu, ja tylko... 

— Już mi tak nie zagaduj, ino rób co 
koże! 

Chłopiec machnął batem i po chwili 
bydło pociągnęło do domu. 


Piękny jest wieczór letni па wsi, gdy 
jasne słońce kryje się za góry, та lasy, 
za wieś, 

Dzwonek na wieży kościelnej wzywa lu- 
dzi do wieczornego pacierza, aby podzięko- 
wali Bogu za zesłane łaski i pomoc w co- 
dziennej pracy. 

Zmrok zapada. Cisza wokoło *.. 

— Czy wszyscy Śpią... Nie, nie wszy- 
всу jeszcze... 


Waluś w mrokach nocy klęczał z zało- | 


żonymi rączkami, modląc się: 

— „Tatusiu! odeszłeś do mamy w 
wieczności, nie przyszłeś już mnie pocie- 
szyć, ani pocałować w. czoło". 

Odeszłeś, gdyż kochałeś mamę więcej 
ode mnie... — Nie jestem zazdrosny, — 
wiem, że teraz oboje szczęśliwi, patrzy- 
cie na mnie z nieba... Och, jak ja was 
kocham Zabierzcie mnie... 

„Tembardziej, że i Tadzia także tam 
macie. — Dowiedziałem się wszystkiego od 
parobka Szczepana... — gospodarze nie 
cheieli mi powiedzieć, nie chcieli mnie 
markocić. Och, jacy wy szczęśliwi we tro- 
je... a może i Józik też z wami?!.. Po- 
wiedzcie — czy tak?,.. Już tak dawno go 
nie widziałem, nie wiem gdzie jest i co 
robi...“ 

Sen i 
chłopca. 


łzy zmożyły nieszczęśliwego 


* 

Lata mijały... 

W mroźny poranek grudniowy, stara 
służąca zapukała z lekka do Walentego, 
który pracował w miejsce dawnego Szczepa- 
na. Jest to oczywiście ten sam dawny pa- 
stuch, który podrósł już na chłopa, i dzię- 
ki wytrwałej pracy, pozostał nadal w roli 


Ucieszne przygody obieżyświatów 


Krwawo zaszła tarcza słońca 
А lasu nie widać końca 
Gerwazy rzecze po chw 
„Procie! myśmy zabłądziji! 


Rapiom z trwogą przystanęji, 
Jakieś wycie posłyszeli. 
Jożem stanęły im włosy 
Bo to były wilcze głosy. 


Na Polesiu jak wiadomo 
Wilki są u siebie w domu 
Więc istotnie Prot z Gerwazym 
Nie mylili się tym razem. 


Choć im przestrach nosi więzi 
iem robią stos z i 

Wierząc, że gdy go та 

Wilki zaraz się oddalą. 


Niewielki bohater z wilka 
Jednak zimą gdy ich kilka 
I gdy słód je trapi luty 

Zjedzą czteka tudzież buty. 


Nie ma стап do stracenia 
Z chrustu buchnęły płomi 
Wilków stado tuż przy stosie 
Nagle zastanowiło się. 


Przerażone ślepie błyszczą, 
A że głód im flaki kręci 
Pulchny Prot okropnie nęci. 


t parobka. Dziś do roboty żadnej nie wy- ze mną? — Jakże się ucieszy moja rabia- 


szedł, gdyż oberwał się dźwiganiem i leży 
chory. 

— Tyżeś to, Maryniu? — odezwał się 
głos wdżięczny, choć trochę niecierpliwy. 
— Wejdź. 

Służącą weszła na palcach. 

— I co powiesz, Maryniu, czy może go- 
spodorz mnie potrzebuje? 

—A juści tam, potrzebuje. Walenty 
dziwny jesta, że nie koże iść po doktora, 
przecież łoberwanie — to jest niebezpiecz- 
|... Ale nie poto tu przyszłam, 
jakisik jegomość, zgrabnie ubrany, 
i łopowiado, ze Walenty jest 
jego niby to bratem... 

— Moim bratem? — spytal ździwiony 
Walenty. — Czyżbym Śnił 

Mężczyzna, dość przyżw 
kazał się w progu stajn 

Walenty wpił wzrok w przybysza. 

— Józku! bracie mój... 

— Walku! żyjesz 

Poznali się. 

Walenty z nadmiaru szczęścia, padł 
przed bratem, który starał się go powstrzy- 
mać, ną kolana. 

Po chwili poczęli serdacznie rozmawiać. 

— A więc mówisz Józku, że masz żonę 
i dzieci... 

— Tak Walku! — pierwszemu synowi 
dałem na imię Walenty: Szukałem cię 
dawno, lecz nigdzie nie mogłem wpaść na 
twój ślad. Zupełnie przypadkowo dowie- 
działem się o tobie — i zaraz ruszylem 
w drogę, aby cię zoba 4 

— A jak na imię jest młodszemu synko- 
wi i córce? 

— Młodszemu chłopakowi dałem imię 
ojca, córce zaś imię matki. Gdyby Pan 
Bóg dał nam trzeciego syna, — wówczas 
dam mu imię naszego Tadz 

— Czy ty nas wszystkich 
kochasz? 

— Kochałem wszystkich, lecz ty mi tyl- 
ko zostałeś, dlatego przybyłem tu zabrać 
cię ze sobą.. 

— Ty, Józiu... chcesz mnie zabrać... 
do siebie... do twojego domu? — I nić 
powstydziłbyś się mh 
jakiż jestem szczęśliw 
łaska za moje cierpienia?... 

— Więc zgadzasz się Walku, pójdziesz 


tak mocno 


ta, której opowiadałem o tobie i o twojej 
miłości da 1i do паз... 

Twa entego spcchmurniała naraz, 
czoło zm lo się, a oczy wpiły się 


bezmyślnie w oczy Józka. 
Na my ly mu spędzone tu w 
tej wiosce па! każde drzewo, każdą 


wkę, kącik, każdą miedzę i 


тац j 
ę na polu i miłe i bliskie mu to 


stanę 


ja nie nie potrafię 


І 
więcej, jak tylko łużyć za parobka, zaś 


tu 
na twoim utrzymaniu, Józku wybacz — 
ale być nie potrafie, 

Nie pomogły żadne prośby, ni zaklęcia 
Józefa. Walenty nie zmienił swego zdania. 


— ‚ bracie, — rzekł Walek. — Ko- 
cham was i dlatego mi 
z oddalenia kochać was będę jeszcze wię- 
cej. Przyzwyczaiłem się już do tęsknot i 
mile mi są, gdyż stanowią one promyk 
słońca w mojem szarem życiu, Idź za- 
tem do domu — i pamiętaj odwiedzać 
mnie... E prowadź również swoje małe 
dzintki, niech poznam je. 

Po krótkim czasie bracia uściśnęli się 
i Józef podążył ębiony ku szosie, któ- 


zę tu zostać, gdyż 


trywał ай 
ukryty na 
odchodzącego! 

Sercem jego szarpnął jakiś ból, czy też 
nadmiar szczę: „a z piersi wydarł się 
— spazmatyczny szloch. 

‚ Wyciągnął ręce przed siebie, pochylił 
się i patrząc za odchodzącym bratem — 
płakał... 

— Och, jaki ja nieszczęśliwy! Ja któ- 
ry tak kocham ciebie, musiałem kazać 
ci odejść. 

Kochać i pozwolić odejść dla miłości 
brata i rodziny! Nie kochałem nikogo tak 
bardzo, gdyż sercem byłem zawsze przy 
was, tęsknota żarła mnie za wami. 

Naraz odczuł wielki ból w boku; świat 
zawirował mu w oczach 1 nociemniał. Ru- 
na| bez czutia na ziemię, uderzając skro 


Śpiesząc się na ucztę krwawą 
Stado rzuciło się ławą 

Na to straszne widowisko 
Zbladł Gerwazy i Procisko. 


Więc ruszyły wprost na niego 
Prot doknięty do żywego 
Wyrżnął ze swego straszaka 
Do najbliższego bydlaka. 


nią o wystający węgieł stodoły, 


Józef Stroiński dochodził do szosy, kie- 
dy usłyszał jakiś głos. 

„Wróć się, zabierz mnie. ..!! 

‚ Obejrzał się za siebie, wokoło, lecz 
nigdzie nie dojrzał nikogo. Instynkt i su- 
mienie dyktowały mu: 

„ldź, wróć się, zabierz ро“. 

Stroiński zawrócił. Gdy dochodził do 
domu, gdzie mieszkał i pracował od mal- 
ca jego brat, usłyszał złowieszcze słowa: 

— Czemu pan odszedł od niego?... On 
pana tak kochał! 

Wszedłszy do izby ujrzał w kącie na 
nędznym posłaniu dogorywającego brata. 

— Bądź szczęśliwy Jozku, ja odchodzę 
do ojca, matki i Tadzia. Ty nie płacz, 
gdyż sam na świecie nie jesteś, masz żonę 
i dzieci, dla których musisz żyć i praco- 
wać. — Gdy umrę, zabierz me zwłoki do 
rodzinnych stron. 

— Józku! — cicbym głosem wyrzekł je- 
szcze Walenty, — przyjnuj odemnie о- 
statnie błogosławieństwo. I chudą rękę po- 
łożył na głowie brata i skonał. 


JAN FELIKS PŁÓCIENNIK 


Humor 
Policjant 1 wół... 
Policjant do chłopa prowadzącego wołu 
po chodniku: 
— Chodnik przeznaczony jest tylko dla 
pieszych. 
— A czy mój wół nie idzie piechotą? 


Zmiana nazwiska 
Na poczcie: — Dlaczego pani, odbierając 
w zeszłym miesiącu, podpisala się trzema 
krzyżykami, a obecnie kółkami? 
Bo przed kilku dniami wyszłam za mąż, 
więc musiąłam zmienić nazwisko. 


Wytłamaczył sobie 
„= Przepraszam pana, czy w tym domu 
mieszkają państwo Latosińscy? 
Nie, ale na pierwszem piętrze mie- 
Gi Pan Lato, a na trzeciem pani Siń- 
ska. 
— Ach tak! To zapewne się rozwiedli... 


